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ogłoszeń.

U nas państwo odbiera społeczeń­
stwu samorząd i krępuje człowieka 
prywatnego w jego gospodarce, a na­
tomiast spycha na jego barki zadania, 
które tytko państwo dobrze załatwić 
potrafi — jak polityka zagraniczna 
lab obrona narodowa .
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M J  [' Dstalniego okólnika.
W cz o ra j  zamieściliśmy o k ó ln ik /p ra ca  społeczna rzeczyw ista , ta jednem  stou arzyszeniu społecz - T księżna Kentu to p rz e w o d n icz y ło  

premjera Sławoj -  Składkowskie-1 piękna tradycja  Wielkopolski. j nem staje się czemś bardzo ucią -  wchodzi tu w grę powszechny w
g o , . 'k tó r y  dziś pow tarzam y: | Ale znam też pracę społeczną żliwetn

Bezpośrednia zależność orgawizacyj u nas. Zamykam ją mniej więcej w
sp oW znych  i stowarzyszeń od kierów 
ników  władz ad m in istrac ji ogólnej 
przez piastow anie przez nich prezesów 
skich godności tam uje w dużym stop­
niu  in icja ty w ę i  samodzielność tych  
vrganm acyj.

S ta ro sta  - prezes często znajduje 
s ię  w sprzeczności ze stanow iskiem  sta  
Tosty - władzy aum inistracyjnej, lub 
staro sty  - przewodmezącegc wydziału 
powiatowego z narażeniem  objektyw  
n e j oceny. Przez to samo stanowisko 
starosty  niejednokrotnie je s t  wystawia 
ne na próby mepożąaane.

Pragnę, z jed n e j strony, by dobrej
li połeczeństwa i zdrowej am bicji 

i j e j  in icjatyw ie dać upust samodział 
neg< załatw ienia coraz to  wyższych c‘ 
łów i zagadr ień społecznych, z drugie 
zaś by podległa mi ad m in istrac ja  nie 
w yręczała niepotrzebnie społeczens’' 
wu wszedzie tam , gdzie ono samo da 
■obie raaę.

W  bet powyższego zarządzam, co 
n a stę p u ję :

W  ńągu n a jd a le j dwóch m iesięcy t>d
d j ainiejszego zarządzenia pp staro 

Btowie zrezygnują ze stanow isk preze 
-cw  organizacj j  społecznych z w y jąt 
kiem organizacyj wyższej użyteczności 
publicznej, ja k  np. L O P P .

N ie znaczy to, żeby staro cia  nie ui- 
teicsow aś się, nie był w kontakcie, 
-względnie u-iutal życzliw ej współpracy

O kćlnikfen  ira  duże znaczenie i 
wywołuje kilka uwag.

Jeśli chodzi o zwrot w nim uży­
ty o b ra m o w a n iu  inicjatywy społe­
cze ń stw a "  i o „nie wyręczaniu spo  

łeczen stw a",to  należy się odrazu za 
strzedz, że jeśli to nra być ustępst-

elem entach: 1) subsyctja rządowe,  
2 )  płatne posady, 3 )  sztandar, re ­
prezentacja, obchody, 4 )  całkowi­
ta ezczość treści.

zazwyczaj

Starosta jeśli chce może urzędo  
w ać 2 0  godzin dziennie i jeszcze  
nie załatwi tego co mu życie
n a.zuca . Starosta, jako sta ro sta  m iastc c z ^a liczą sobie bodaj  

ma ogrom pracy.I  dlatego obrzy­
dliwość bierze na myśl, że s ta io s -  
ta . który może zrobić rzeczywiście  
dużo dubrego, może prawdziwe  
ulgi przynieść rządzuiiej ludności,  
spędza większą część swego czasu  
na „reprezentacjach" i na posie - 
dzeniach stow arzyszeń spułecz -

odbij ającem  
się ujemnie na pracy zawodowej  
Rozlatany społecznik jest zwykłe  
niedbałym urzędnikiem, złym ad­
wokatem, sędzią, nauczycielem,  
czy kiepskim lekarzem. Cóż dopie  
ro jeśli nie jedno stow arzyszenie,  
lecz ich dwa tuziny leży na plecach  
urzędników. Przecież nasze małe

tyle
samo „stow arzyszeń i o rga n iz acj j  
społecznych" co żydów, co niepo-  
sprzątanych i brudnych mieszkań  
co pajęczyn i brudów w pokojach,  
co niepopłaconych weksli, co  kie­
liszków wódki wypitych w tow a - 
rzystwie W szy stk o  to rozw ielmo-  
żnia tandetny stosunek do ob o w ia-

UnDlIlClWU J lUł łMin tui ivi i  . -  - -  . . . , .
, i • j  ' kow - rozwielmozm a fikcję, frazesnych. I jedno zajęcie i drugie w n W (, hęfwn JV’ zes’

naszej fikcyjnej atmosferze redu -
kuje się na w y s’uchiwaniu banał 
nych przemówień, wbijaniu gw o ź­
dzi do sztandarów, asysto­
waniu na „akadentjach ku 

cz c i"  i temu podobnych jało -  
wych, niepotrzebnych czczych, a 

przedewszystkiem ogłu p iających , 
człow ieka zajęciach.

Jeśli okólnik premjera Sławoj  
Składkowskiego przyniesie nam re 
dukcję i zmniejszenie tempa klęski 
owych „ o rg a r iz a cy j  i stow arzy - 
szeń społecznych" to bedzienty 
klaskali w obie dłonie. Zważcie  
bowiem : człowiek musi mieć czas  
na: 1) pracę zaw od ow ą, na 2)  ko­
nieczne dla hygjeny myśli i ciała 

na

W reszcie  piszmy całą  przykrą  
prawdę. Oto fundusze państw ow e,  
wydaw ane przez urzędników są  
kontrolowane skrupulatnie przez  
specjalne Izby Kontroli P a ń s tw o ­
wej. Nad funduszami „organizacji  
i stowarzyszeń "nikt podobnie skru 

pulatnej i fachowej kontroli nie,,  
przeprowadza. Nie kontrolowane 
jest nawet wydatkowanie tych 
sum, które płyną z subsydjów  pań­
stw ow ych, o wiele zbyt hojnie roz­
dawanych.

tern ' społeczeństwie entuzjazm  
do dynastji, a zupełnie co in - 
nego u nas, kiedy się uważa, 
że nie w ypada, aby podinspektoro­
w i  prezesowała pan: nadinspek- 
iorowej.Co to ma do rzeczy?— ja ­
ki związek mogą mieć talenta orga  
nizacyjne różnych niewiast ze sta­
nowiskiem służbowem ich mężów.  
Czy Ksanfyppa miałaby prezeso -  
wać zjazdowi uczonych, dlatego, 
ze Sokrates był największym filo 

zofem.

W reszcie  o statnie :Prem jer pisze  
a nie wyręczaniu społeczeńst -  

w a “ , a jednocześnie wspomina o 
L.O.P-P - Niestety właśnie najgor-  
szem złem w naszem p a ń stw ie ,1 
najgorszym w nim chaosem  jest to, j 
że u nas państwo chce robić to  co
winno robić społeczeń o, wi -
nien robić prywatny człowiek, i 
naodwrót to co winno robić państ­
wo i jedynie państwo, a me społe­
czeństwo i nie prywainy człowiek,  
właśnie się zwala na społeczeńst

Kte sam, lecz z Marszałkiem
Rydz Śmigłym

(T E L F F O N E M  Z  W A R S Z A W Y )

(Ł) Dopiero obecnie przedostał s ą do wiado­
mości ster poiitycznvch ważny szczegół, ii pułk. Koc 
nie był na Zamku sam, lerz towarzyszył Marszałko­
wi Rydz Śmigami*. Fakt ten wskazuje, ii inicjaty­
wa konferencji na Zam ku wyszła od Marszałka 
Rydza, równocześnie zaś podkreśta, ie stosunek 
Marszałka do Ozonu pozostał zawsze ten sam, to 
znaczy jak najbliiszy.

KONFERENCJA M  ZAMKU
(T E L E F O N E M  Z W A R S Z A W Y )

(Ł) Wczoraj w południe odbyła sit; na Zamku 
konferencja, która ma miejsce zwyczajnie co erwa 
tygodnie, z udziałem Pana Piezydenta, Marszałka 
Rydza Śmigłego, premjera Składkowskiego i wice­
premiera Kwiatkowskiego.

Wstrzymanie prac Komisji Hutniczej
(T E L E F O N E M  Z W A R S Z A W Y )

(Ł) P'.a zrealizowania Dianu reorganizacti pro­
dukcji i handlu w hutniełwie no myśli uchwały Ra- 

Ministrów z dnia 12 Itpcn b r. powierzono b.Ł ~ ~ ł -----------------  f

mo. P m .  woi o b s cc is. wiicernjnjstrcwj Kcżuchowskiemu kierownictwo nad
"  ranstwoa “ ca7 Koir8sią Kutriicią. Komisja ta. w klCrcł dwa główne
się z o w ie  owi i referaty otrzymali prezes ZwiązKU Izb Przemysłowo-
na zami Ja s p ’ Handlowych Czesław Klarner i dyrektor Izby Hardio-
r f e S S T  w - j l b  : wc! Mtawldclej Marian D r o z d o ^ E  z l a . z c z e
nieNzych szczegółach, a jednocześ

w o dla SDOłeczeństwa pozbaw io- najęcie rozrywkowe na 3 )  życie 
nego samorządu to  jest ustępstw u rodzinne, opiekę nad dziećmi etc- 

i . i .   należy j„ ż  to właściwie w yczerpaćzb yt małe Społeczeństwu  

zw rócić sam orząd, wyszuKiwanic  
p ozorów , dla których odkłada się 
w ybory do sam orządów  miast 
W a rs z a w y ,  Poznania, Łodzi i td 
Źle się odbije na naszych s to s u n ­
kach wewnętrznych. Administracja  
powinna nietylko ustąpić  z pozycji  
„p ra c  w  organizacjach i s tow arzy ­
szeniach",ale  powinna ustąpić z sa 
morządu. Ludność Poznar a duj - 
rżała napewno do samoiządzenia  
w swojem mieście, ludność W a r  -  

szaw y także.
Jeśli jednak chodzi o dobro sa ­

mej administracji tó okólnik prem­
jera Składkowskiego jest słuszny, 

arcysłuszny.
Organizacje  społeczne dzielą 

się na d w a  r o d z a j e :  na r z e c z y w i s t e  

i fikcyjne.
M ieszkając w  Wilnie miałem do 

czynienia z fikcyjncmi

mu

powinno rozkład dnia,zwłaszcza,że  
praca  w Polsce jest trudna,urzęd­
nik jest u nas przeciążony tormalis 
tyką,rolnik jeśli chce dobrze gospo  
d arow ać musi dzień w dzień sie­
dzieć po dwanaście godzin w po­
czekalniach różnych urzędów', 
przełożona szkoły jeśli ma su - 
miennie spełniać swe obowiązki 
jest zmuszona poświęcić im cały  
swój czas rozporządzalny. W  tych  
warunkach już udział chociażby w

dni te rn .  W t e c M ,  1 I ) w  P < % c e  la g r a tó R n e j
wslri nnri,P7 J • miN B eck zamiast bronie ludności
w  ki polskiej w Śleniczech, cZj L t -
b ,  |M(!wnA #ię lirzJ'Pomn' j w ie przekazuje tę spraw ę wiecom  
na marginesie okó n ka o wycofa- . 1 . J v Y  v
..i., s taro stó w  z. ■ » * * " ' !  2 > *  O * * *  " T - * "  ! ’
Oto panie t L e ś  cz > "  Oitediinie tak tttpelnB, tak

! extra  państwowej wzyw a się do 
! pom ocy społeczeństwo i oto wi-

wojsko,

panie d ygnitarzow e. Jakieś 
nieporozumienie ciąży na naszem  
społeczeństwie. Jeśli się znajdzie .
m i i t i p n , :  ew • - dzimy zbiorki uliczne naw  jaKiems stowarzyszeniu mewies- j ,y u na flotę. Na obronę narodową win-

j ny iść podatki, a nie puszki k w e s -  
tarskie, zarządzać obroną narodo - 
wą winni nie prezesi, lecz ludzie 
przez p&ństwo powołani. O Boże!  
kto się znajdzie, ktoby skończył z 
tym chaosem kompetencji w P ols­
ce, gdzie od góry do dołu każdy  
się zajmuje nie tern, co do niego  
należy! Cat.

ciem „pani m i n i s t r o w a "  to ntusi 
być W'ybrana na  prezeskę, jeślj jej j 
niema, to na prezeskę zosiam- o - 1 
brana ciania, której mał-^nek po -  
siada wyższą służbowy rangę od 
innych pań. Powiedziałbym, że w
tern tkwią jakieś zdegenerowane ( 
pierwiastki monarchiczne. Ależ zu­
pełnie jest zrozumiałe, że gdy się 
w Angiji pojawi księżna Y o rk  czy

- r  i

Z PCBYTU MiiSSPL!lfrE£0 W BERLINIE
BERLIN. Pat. Berlin obchodzi dziś tani owacyjnie przez zebrane tłumy. — | 

święto państwowe, proklamowane z Orkiestra odegrała hymn f a s z y s t o w s k i  ' z
powodu pobytu M ussoktrego. W cze- „Giovinezza“.
snym rankiem Mussolini zwiedził histo-| M anifestację ol'.vor/vł krótk'em prze 
rj-czny arsenał w Berl nie. a następnie mówieniem m'nister propagandy dr.
wyjecnał do Poczdamu, gdzie zwiedził dr Goebbels, w skazując z dumą na u-
kościói garnizonowy i zamek SanssoU' dział trzech milionów beriinczyków w

o rg a n iz a -  c; w  godzinach połudmowych Mus- dzisiejszem św ięcie oraz wzywając do
c jami s p o łe c z n e m  N ied a w n o  gett. .solini zjawił się na krótko w am basa- wysłuchania tnow. H tiera i Mussoli 

, . . . .’ Ó7 ie włoskiej a następnie zabawi) go- niego
ski poddał u n a s  ir ie lt .o s— w głównej siedzibie iaszystów

Clweł  a  ja k ż e  s łu sz n e j k ry ty ce  p^-jinskich, w domu Fasck.. Na po-
d z ia ła ln o ś ć  d o b ro w o ln y c h  o r ^ a n i-  witanie Mussc:».wgo przybyłb tam oko
za c y j r.M n,V ,vóh m te 2500 faszystów z całych

O baj meżowie stanu nrzetnawiali 
dużą energią. Mowy przerywane 

były długiem; i ciągiemi ow acjam i tłu­
mów. Duce przemawiał po niemiecku 
poprawnym językiem, silnie zaznacza­
jąc  zgłoskę „r“.

Na zakończenie chór setek tysięcy 
osób odśpiewał hymn włoski oraz h\ mu 
niemiecki.

rolniczych. Przyznawałem
Niemiec

„raz 3 500 dziewcząt i chłopców wio- 
tuu s to  p ro c e n t r a c ji  i o to  p o je c h a -  Skich oraz liczna kolonia włoska. Mus- 
łem  do P o z n a ń s k ie g o  i u zn ałem , solin; ukazał się na b Okonie domu, po-
że n ie „ w s z y s tk o  sw o im  a rsz y n em  rdrrw iając tłumy swych rodaków. —  

. - -swomn c rsz y n e m  ^ oje . Mussohni Odwiedził premiera
m o żn a  m ie iz y ć "  ja k  m ó w ią  M o s -  u 0eriflga w jego siedzibie myśliwskiej 
k a le . P o k a z a n o  m i k o łk a  ro ln icz e , ;w  Karinhall.

po kilka na gminę, po kilkadzie - 
siat na powiat, udowodniono mi, 
ze 7 0  proc. w yd aw an ych  przez 
k ażd ego włościanina pieniędzy w 
c t łach  gosp odarczych  idzie przez 
kółko, pokazano mi c z ł o n ó w  za­
rządów' kółek włościan i ziemian 
oddających  dzień w  dzień wic 
le godzin b ezinteresow nej p ra­
cy  w  kółkach. Tutaj jest ta

W szystkie ulice Berima i place, oro- 
wadzące w kierunku Ma:feld zaroiły się 
w godzinach popołudniowych od Hu 
mów śp!eszących na wielka menifesta- 
w< wieczorną. Se+ki tysięcy uczest­
ników manifestacji podążały tam zwar­
tymi gruoami lub pojedynczo, f 'mocho 
demi oraz przy pomocy wszelkich środ­
ków w zm ocn^nej w tym dniu komuni. 
kacii miejskiej.

O godz. 18.30 na miejsce manifesta­
ch przybył Mussolini i Hitler wraz z 
orszakiem towarzvszacvch im osób. w<-

Mf)\Tły Musso^inieg1) i Hitlera w Berlinie
BERLIN. Pat.  W  czasie przemó­

wień Hitlera i Mussoliniego spadł 
ulewny deszcz na tłumy zebranej
publiczności, które jednak stały  
nadal, oklaskując wygłaszane prze 
mówienia.

Gdy Mussolini zakończył swa  
mowę, odegrano hymny narodowe  
wdo-gki i niemiecki, a  obaj mężo - 
wie stanu przeszli w otoczeniu  
świt do stadjonu olimpijskiego i 
zajęli miejsca wr loży rządowej.

Setki reflektorów wojskowych  
tworzyło nad całem polem olimpij 
skiem świetlisty dach. P o  capstrzy  
ku kanclerz Hitler i Mussolini pow  
rócifi przez miasto do pałacu, w 
którym mieszka Mussolini. Liczne  
tłumy, nunio deszczu, czekały na 
moment oowTOtu.

R ZYM . P at.  M owa Mussoliniego  
v:ygłoszona wczoraj w Berlinie,  
komentowana jest tu jako dowód,  
że w polityce włoskiej nie należy 
^podz.ewać się zmian. Polityka ta,  
zdecydow anie zw rócona przeciw  
komunizmowi, dążyć będzie do ut 
rzymian i a pokoju europejskiego  
prey w sp ółp racy  z intratni państwa  
m i.

Głównym partnerem tej współ -  
p racy  są Niemcy, których w spół­
działanie jest niezbędne ze w z g l ę ­
du na wspólny front antykomunis 
tyczny. Ze słów Mussoliniego na 
temat Hiszpanii odnosi się p r z e ­
świadczenie, że poparcie W ło ch ,  z 
iaf ieg o  korzysta gen. Fran co , nie 
osłabnie

w porw ie b. miesiąca y/yczerpućąco opracowany re­
ferat do rak przeYZOtimczącego komisji. Jak słychać 
Jednakże tuż przed skferewcniem wyników prac Ko­
misji Hutniczej na Komitet Ekonomiczny Pady Mi­
nistrów, powełeł przewodniczący komis]; p. Kożu- 
chowski dodatkowego referenta w osobie d-ra Lud­
wika Bergera, wstrzymując chwilowo tok prac pc 
przednich referentów komisji.

Z WIELKIEJ CHMURY MAŁY DESZCZ
(T E L E F O N E M  Z W A R b Z A W Y )

( Ł )  N otow aliśm y, że p rasa  socjalistyczn a p rzyjęła chłodno  
p ow stanie Klubu D em okratycznego. W ed łu g in tcrm acyj z koł zbti 
żonych do P P S , socialiści oczekiw ali znacznie pow ażniejszych  
p artn erów  ze strony lew icy san acyjn ej, niż ci, których  w ysunięto. 
Z w ra ca  u w agę, iż ani „R ob otn ik ", ant „Dziennik L u d ow y" nie T.a 
cytow ały naw et jednego ustępu z p rogram ow ej elu k rb racji sena  
tora  M ichałow icza. R ozczarow an ie i negliżow anie incjatyw y ieud 
cy  san acyjn ej jest wiec w idoczne.

Ludow cy przyjęli obojętnie pow stanie Kmbu D em okratyczne  
go , jako fakt bez w iększego znaczenia politycznego. Nie pom ogła  
ag itacja  krakow skiego „K u rjęta W ieczornego* na rzecz  zbliżenia  
do s trc n r ic tw a  ludow ego. W  kołach lew icy opozycyjnej u stala się  
p rzekonanie, iż ak cja  Lewicy sanacyjnej zaw iodła. P oczątk ow o  
po zieździe Lepjonistów  sąd zono, że ak cja  ta  doprow adzi do zu­
pełnego rozb icia  Zw iązku L egionistów  i do sfcm nułov'ania jas­
nych i stan ow czych  żądań w m yśl dezyderatów  P P S . Istotnie na  
stro je  na zjeździe zdaw ały się zap ow iad ać głębsze zmiany w Z w . 
Legjonistów  i innych pokrew nych organ izacjach .

Później jednak wielu działaczy legionow ych jak np. okręg  
lw ow ski, zaczęło  w y co fyw ać się ze sw ego zbyt opozycyjnego sta  
now iska na bardziej um iarkow aną pozycję . W  rezu ltacie gdy p -zy  
rzłe do jaw nych w ystąpień  opozycyjn ych , na placu oozostala  H e  
liczna gn in a p odtatu sialych  oclityk ów  bez zn aczenia, bez wpły - 
w ów , bez talentu, czep iając  się klamki P P S  i ludow ców .

W cz o ra j  zamieściliśmy krótką  
notatkę o wybiciu szyb w 'onalu 
redakcji „S ło w a " .  Poniew aż za - 
mach ten miał miejsce późno w no 
cy, już po złamaniu kolumn i pod 
nieobecność członków redakcji, 
w ięc notatka iest nieco niedokład­
na.

Szyby zustały wybite w redakcji  
ric  kamienAm - brukowcem, lecz 
dużym krawężnikiem skradzionym  
w iaać  na zauł. Bernardyńskim  

Pewne dane, których ze w zglę­
du na śledztwo ujawnić nie może­
my w skazują, że nie chodziło tu o 
zwyczajną łobuzerkę
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PLOTKI.

K LEPY  ROZPOuZNIL STĘ
S E S J A  BU D Ż E T O W A  S E JM U ?

Pew ne kola lan su ją  pogłoskę o 
zam iarze rządu wcześniejszego zwoła­
nia  jes ien n ej ses ji budżetow ej, bo już 
w połowie października. Term in zwo­
łania  Sejm u na ses ję  budżetową okre 
ś la  wprawdzie artykuł 35 K o n sty tu ­
c ji w sposób dopuszczający w cześniej 
Sz.6 zwołanie, aniżeli w listopadzie, 
ale  zwyczaj wprowadzony w okresie 
pomajow ym u sta lił ostatn ie dni 
m iesiąca listopada (zazw yczaj 30 
listop ad a), przyczem ses ję  odracza 
no z reguły na dalszych 30 dni. W  
ten sposób parlam ent w yczerpywał 
swe prace z końcem m arca, m ając do 
dyspozycji trzy  m iesiące Można 
■wprawdzie oczekiwać, że w roku bie­
żącym  ze względu na w niesienie przez 
rząd szeregu ważny ch projektów  u- 
stawodawczych, owe 30-dniowe odro - 
ozenie nie będzie stosowane, ale p ra­
k tyki zwoływania Se jm  u na koniec 
listopada nie zaniecha się

P O Ł Ą C Z E N IE

Czytam y dowcipną plotkę w „Dzień 
niku Ludowym' ‘ :

Rozeszła się wiadomość, że s u b ­
w encjonow any tygodnik „ P io n " ,  k tó ­
ry  pochłonął bezużytecznie paręset ty 
s ięcy złotych —  przestanie wychodzić. 
O fic ja ln ie  nazywa się  to, że „ P io n "  i  
„Tygodnik Ilu stro w a n y " połączą się 
w jedno pismo, z tym jed nak rezul­
tatem , że „T yg o d n ik " będzie wycho­
dził, a „ P io n "  nie.

,.P>on" ja k  wiadomo, narów ni z. 
„ D ro g ą ", k tó ra  również przestała wy 
chodzić, bvł redagowany przez w ice­
d yrektora Teatru  Narodowego i No- 
wi go, p. W ilam a H orzycę. P . H orzy­
cy  należy sęi ty tu ł grabarza pism, któ 
re zresztą zawsze b\ły trupam i.

Rozm aw ialiśm y na ten  tem at z.i 
znanym  z dowcipu pisarzem . „Skoro 
„ P io n "  zlał się z „T y g o d n ik iem ", to 
ju ż najw yższy czas, aby H orzyca zlał 
się z Zawistowskim, a Jan u sz  Jęd rze- 
jew icz z W acław em . W  ten sposób 
będziemy do nich m niej d o k ła d a li" .

PLO TK A  Z „ P O D B T P IĘ T Y "  
PO D O BN O ..

M ówią, że p. A ndrzei S ti og za­
m ierza ogłosić powieść, biorąc za te 
m at najnow sze w alk P P S  z antyse 
mityzm em w szczególności zaś o fiarn ą  
obronę antykw am i żydowskich przed 
propagującym i b o jko t żydów polski - 
mi „p ik iee ia rz a m i".

Pow ieść ma jak ob y  nosić ty tu ł : 
„O dznaka za w ierną s łu ż b ę " ._

SO LA R Z  P O W T Ó R N IE  
U  PA N A  P R E Z Y D E N T A

Rozłam polskiej masonerii
czy trick polityczny

Pochodzące z dobn ch źródeł w ia-lk ; faszyzmu ; komunizmu". Co w ięcej, soniętk. Czy to <est szczere czy udane?
domości nasze — pisze „W ieczór W a r- ' tnajdujemy w tym 
szaw ski" —  o krzątaniu się pewnych wyraźne wyznante

w obec psychiki Polaka, który jest uo wypadek?
religji szczerze przywiązany. | Z nając taktykę masonów pr7ypusz-

Tak to k a ja ją  się obecn>e nasze ma- czarny raczej tę  drugą ewentualność.

artykule zupełnie Czy wspomniany w yżej podział maso
wiary, połączone nów na nieprzejednanych fołk strontów -

kół politycznych około t. zw, P ax P o lo -'z e  spowiedzią. Bu czytamy, że klątwa ców  i zwolenników centrum katolicko-
naca i „rządu uspokojenia", znajdują ) wom orryslidelstw a była Szkodliwa dla demokratycznego jest istotny, czy mo-
potwieidzenie w zacliowanhi się  te j ruchu dem ok-atycznego. że był to błąd że jest to  tylko asekuracja na wszelki 
prasy, która do niedawna propago­
wała hasio Bojow ego frontu demokra 
tycznego, a  obecnie w yciąga ręce na 
prawo i ra  lewo, a  w szczególności w 
kierunku czynników katolickich.

Dzisiaj sięgniemy nieco głębiej. W ia. 
aom o, że rozmałiemi grupami demo 
kratycznemi kierują z ukrycia loże ma­
sońskie. Że maso ner ja  św iatow a, zw ła­
szcza francuska zmieniła w ostatnich 
czasach sw ój stosunek dc Kościoła K a­
tolickiego, o tem świadczy nietylko 
głośny list otw arty masona francuskie­
go Lantuinu do O jca św . i nietylko 
wsparnałe przyjęcie Legata Apostolskie 
go kard. Pacellego w Paryżu, aie c a ­
ła wogóle polityka Uąuu francuskiego, 
której ton nadają obecnie radykałowie,

KTO PÓJDZIE Z „FKW TEM H0R6ES“
Trudności w montowaniu

„Polskie] Zjednoczone] Demokracji"
„C zas" >nioimuje:

„Zielone koszule"
przystępują do O. Z. N.

Zarząd Główny Związku Młodzieży 
Ludowej (grupa p. Polakiew icza,, pod 
przewodnictwem prezjesa Puzierwicza, 
powziął uchwalę zwołania na dttień 24 
października b.r. W alnego Zjazdu do 
W arszaw y, celem danL wyrazu uczuć 
młodzieży ludowej dla Naczelnego W o­
dza, ustalenia torm i zasad szerszej 
pracy orriz rozwiązanfa organizacji i 
w ejścia do Związku Młodej Polski, W  
zebraniu koleżeńskiem, po zebraniu za ­
rządu, wziął udział z?stepca kierowni­
ka Zw. M łodej Polski, p. Rutkowski. 
Przed W alnym Ziazdem odbędą w pc 
w iatach zebrania informacyjne dla za­
rządów i prezesów kół.

C*ekawem jest, że minio odległego 
jeszcze terminu rozwiązania „Zielonych 
Koszuł", p. Puziewicz już wSzedl w 

j skład i0-osoDOwego sztabu Zw . Mł,
! Polski.

W  łunie t. zw. 
w chwili obecnej

frontu Morges wre 
gorączkow a praca 

stronnictwa

| Kota te  podkreślają, że Stronnictw o Na 
I rodowe przez sw e nieugięte stanowisko 

utrudnia niewątpliwie konsolida­
c ję  elementów narodowo ka-

nad o»gardzacją nowego .u u ..i..c iw a  i to]ickklli konscIidację _  b a n ie m  ty ch 
politycznego. Trzonem  tego stronny.- _  ^ b f { .ną  wot>£C ni ;bezF .. czeń-

z postępującej na ■ 
przód konsolidacji „lew icow ej".

Ch,• i  . „ tw a Dęaą oczyw iście sfuzjow an- „u . ,
będacy pustusznynu wykonawcami ma- . N f  ^  P r  v,acZa się ,,0 nich róv. ; lwp wy ł1kal»cogo
sonerji. ‘ '

W spomniany Lantoine jest reprei- 
zentatrteni t. zw. obrządku szkuckiego.

nież hallerczycy. Mówią jednak, że pod
staw y organizacyjne Polskiej Zjedno * *  *
czone, Demokracji —  taką bowiem na 

który rywalizuje z Wielkim W s h o Je m . j Zwę noS;ć ma nowe stronnictwo —  bę- Jak  słychać program Polskiej Zjed- 
Fodobna sytuacja zachodzi także w Pol dą macznie szersze. Inoczonel Demokracji oparty ma być o
sce. Loże szkockie są prorządowe • , 'w skazania Ignacego Paderew skiego. Po
dążą do szerokiego porozi»it.ema z wy- Pow staje pytanie w jakim kierunku nadto program ten. je s t wynikiem pew- 
łaczeniem  obozu narodowego i komu- podstawy te zostaiią rozszerzom Fru- nęę0 kompromisu między Ch.D. i NPR. 
nistów Wielki W schód natomiast trwa ono na to O pow iedzieć. W każdym ra jy0 jarzadu nowego stronnictvza w ejść 
w opozycji i dąży ao  rządu Frontu Lu ■ złe cz j nniki kierownicze we „ 'roncie maja w równej miecze przedstawiciele 
dowego zwanego w Polsce Demokraty- M orgę* nie tracą nadziei, ż« p iz e d e -^ j,  D. i NPR, Pozatein wejdzie doń 
cznym. W  ubiegłym tygodniu doszkt w szystk im  Suonn iitw o ludow e, - SZereg osób, które, ani do Ch. D„ a f  
nas z kół masońskich wiadomość, że w przynajm niej jego  : zę*ć, p o iJzie  w koń ao ^PR . nie należały, które jednak sto 
„W ielkim W schodzie" nastąpił rozłam ’ ~ ‘ ' ~~'~v
i że umiarkowana grupa utworzyła no­
wą lożę pod nazwą „W ieikKgo Za­
chodu".

Traktując tę  wia j o  mość z całą ostroż 
noścła (być może, że jes t to celowo 
pustzezona p ło tk a ;, stvvierdzamy jed ­
nak na podstawie głosów prasy lewico­
w ej, że w poetyce . tasonerji polskiej 
zaszedł charakterystyczny zwrot. W y­
starczy choćby czytać uważnie pism a' 
demokratyczne. W  iedne-n z n k h  zna­
lazł się w niedzklę znamienny artykuł, 
w którym miedzy i.tnemi czytamy, że 
„nad obozem demokratycznym najnie- 
słuszniej ciąży jakaś klątw a wotnomy- 
śFd eh ka negatyw nego ustosunkowa­
nia do zagadnień reHgiinych. wrogości 
względem K ościoła". D alej czytamy, ze 
ta klątwa jest „spadkiem po przesta­
rzałym pozytywiźmie \ że „demokra-

cu na mniej . J  w ięcej ścisłą wjpółpra- ja na gruncie zasad ciwześcijańsko - na. 
cę, z Polską /jednoczoną Dem okracją, rttdow m.

Jeślj jednak stanowisko Stronnictwa

R o z p r a w a

Łez świadków
SEN SA C YJN Y PRO CES PRA SO W Y 

ZWIĄZANI Z ZAMACHEM NA PŁK.
KOCA,

Jak  się dowiadujemy, wyznaczono 
już termin sensacyjnego procesu praso­
wego redakcji ABC przeciwko redakcji 
„Dobrego W ieczoru".

Chodzi o artykuł, w którym „Ku-

W WIRZE STOLICY
S T R A JK  T ^ A M W A I

Zam iatacze ulic *uż od paru  dni 
s tra jk u ją , ale że w arszaw iacy nie 
m a ją  holenderskiego śm ieciow strętu, 
więc wcale tego nie zauw ażyli; czy 
dw ucentym etrow a warstw a nawozu 
na jezdni, czy pięcio —  ktob y  *am  
m ierzył i  sprawdzał. W szystko jedno.

Przesądna b abcia  za n ic  n ie zacz 
nie czegoś poważnego w poniedziałek. 
W  tram w ajach  nie p racu ją  babcie —  
no i  zaczął się s tra jk .

Ileż  to la t ju ż m e było s tra jk u  
tram w ajow ego? Z 10, a  może i wię­
ce j. W  każdym razie grubo przed k ry  
zysem. Tu też ludzie z rozczuleniem  
patrzy li na puste tory.

W ałęsało  się parę wozów, raz  na  
fodzinę przejeżdżał tram w aj o b lep i* 
r.y jak  lep na m uchy Słońce, c ie­
pło, pięknie. W ystaw szy się  darem ­
nie na przystanku sto łtczn iaey  dra- 
lowuli pieszo. Zdrowo, przyjem nie i  
oszczędnie.

Lubiany przez wszystk ch, ty leż 
co przez Stadn ick iego bnrm isł rz S ta ­
rzyński wydał odezwę do pracow ni­
ków, w yr/im ającą mi, że nie rozu­
m ie ją  jeg o  stanow iska, jeg o  dobrej 
woli, jego ustępstw , jego  dobroci i

rjer Czerw ony" imputował „A BC1 , że j szczodrości... Pracow nicy w dalszym 
zna środowisko, sltąc. rzochod :iła bom ­
ba rzucona w Świdrach Małych. Spra­
wa znajdzie się na wokandzie sądu o- 
kręgow ego dnia 4-go  października rs.
Na sprawę nie powołano żadnych świa 
dków.

Proces ten bedzie pierwszem sado- 
wem echem niew yjaśnionej dotychczas, 
jak  się zdaje, sprawy zagadkow ej oom- 
by w posiadłości płk. Koca.

Ludowego do tego nowego ugrupow a-j 
nia nie jes t jeszcze znane, to  wyraźnie 
niechętnie ustosunkowało się doń Stron 
nictw o Narodowe. Kość niezgody tkwi 
tu prZcdewszystkiem w dwóch kw est- 
jach. a  mianowicie:

1 ) w różnicy poglądów na ordyna­
c ję  wy bor c/ą j 2 ) w sprawię żydow­
skiej. Stronnictw o Narodowe odrzuca 
mianowicie stanowczo koncepcję pow­
rotu do pięcioprzymiotnikowej ordyna­
ci) w yborczej, którą to  koncepcji po­
piera front M orges. Ponadto Stronnic­
two Narodowe zarzuca frontowi Mor 
ges zbyw anie kw estji żydowskiej styli- 
stycznemi j  ogólnikowem; frazesami.

Tego rodzą1 u stanowisko Stronni-

Kto właściwie rozmawiał z Witosem?

Ze źródeł zbliżonych do 
„ W icio w ego " donoszą, że w p erw- 
Bzej połowie października m a być po­
w tórnie p rz y ję ty  przez P. Prezyden­
ta  Ignacy  Solarz , wiceprezes Zw. M ło­
dzieży W ie jsk ie j „ W ic i " .

W IZ Y T Y  K 3 . M E T R O P O L IT Y  
S A P IE H Y

Obiąw szv swe stanow isko, woiewo 
da krakow ski dr. Tym iński złożył wi­
zytę ks. m etropolicie Sapieże, który 
rew i7.ytował go w u b b g łą  sobotę.

P o  ustąpieniu Iv. I I  Rostw orow ­
skiego z A kadem ji L itera tu ry , R ada 
A k c ji K a to lick ie j w K rakow ie posta­
nowiła przesłać znakomitem u pisarzo 
wi w yrazy uznania za jego  stanow isko 
w sprawie ko n flik tu  wawelskiego. W

cjt. w istocie sw ej jest daleko bliższa tw a Narodowego wywołało w  kolach 
ruchu chrvstjanl/mowi, niż modrą: dziś iderun frontu Morges ogromne rozgoryczenie.

Czytamy w „W ieczorze W arszaw ­
s k im " :

Były p rem jer p ro f. K  B a rte l ogło 
sił w piżmach lwowskich kom unikat, 
zad a jący  kłam  wszelkim  iniorm acjom  
o rozmowie prof. B a r t la  z W . W ito ­
sem w M oraw skiej Ostraw ie. P io f .  
B a r te l ośw iadcza, że baw ił n a  ku ia- 
c ji  jed ynie w K a rlo y y th  V arach , 
skąd w yjeżdżał w oprawach nauko­
wych do B erlina . Rów nież zaprzecza 
p ro f B a rte l, jak ob y  podejm ow ał się 
in terw encji u najw yższych czynników 
państwowych w spraw ie niedaw nych 
za jść  chłopskich na teren ie M ałopol­
ski W schodniej.

Tyle p rof. E a rte l. P rzy  te j spo­

sobności zaznaczmy, że w zw .azku z 
licznem i w ostatnim  sezonie w y’azda 
m i rozm aitych osobistości politycz­
nych do Czechosłow acji, a  zwłaszcza 
do K arloyych  Y arow  i  M arjań sk ich  
Lazur rozchodziły się w W arszaw ie i 
na p row incji wiadom ości o rozmowach 
prowadzonych przeć n iektóre osobi­
stości z W  W itosem . P o  zaprzeczę 
niu p rof. B a r tla  trudno v  ymienrać 
inne nazw iska, ponieważ n ie  można 
udowodnić fa k tu  p ou fn ej rozmowa. 
M usim y w ięc skończyć tv lko  zap yla­
niem :

K to  w łaściw ie i  o czem rozm aw iał 
z W itos eim

ciągu m c m e rozum ieją i  stra jk u ją, 
Bardzo to n aiw n y sposób zw alczan ia  
stra jk u  tłum aczyć stra jk u jącym , że 
m ają rację, że rozp atrzyło  się ich  
żądania, że się je  uu zględniło. Choć 
ludzie są zahukani i  zam ianow ani, 
jedn ak jeszcze  zdają sobie spraw ę, 
czy  otrzymali, czego chcieli czy nie.

Taksów ki i  dorożki szalały, wszy­
stk ie  pryw atne auta i  m otocykle wy­
jech a ły  na m iasto i  w rezu haeie był 

j zaw rotny, olbrzym- ruch —  taki ja k  
na najdalszem  przedm ieściu Paryż.Ł o  
p ią te j rano. M im o sygnalizai ii św ie 
t ln e j, mimo p o lic ji ro b iące j cc  moż­
na by wzmóc zam eszam e —  kula­
wy ślepieo mógfł swobodnie p rze jść
M arszałkow ska przed ram m i dwoT- 
cem, w  samo południe K a ro l

Bo oślej łąki
Kaw tfua VnuM-tymJkC

Jak się traktuje polską mniejszość
w Czechosłowacji

C zytam y w  „ A B C " :
Chociaż ziemia w  powiecie po- 

stawskim jest fatalna, rolnicy ta ­
meczni płacą najwyższe podatki 
—  jakby za jaki czarnoziem.

W ielokrotne interwencje w  Mi­
nisterstwie doniczkow ego rolni­
c tw a  nic nie pomogły. Pewien dy­
gnitarz w reszcie  wyjaśnił: —  za  
sprzyjanie powstaniu 6 3 -g o  roku

władze rosyjskie ukarały powiat  
postawski zaliczając  go  do 
najwyższej kategorji ziemi. P ra  
ce nad nowem ustaleniem kategorji  
ziemi są  w  toku, ale poki co —  
musicie płacić.

T em p o p racy  w  Ministerstwie  
jest oczyw iście  zawrotne, ale prze  
cie pracuje dopiero od 19 lat...

mu
To, cn sfe olsze w Polsce o  położę 

j  mniejszości polskiej w Czechosło- 
uhipc-iy p i«trk  ks. m etropolita krakow waŁj k n<e j est bynajm niej przesadzone
ski Sapieha złożył K .H  Rostw orow - 
sk-emu w izytę w jego prywatnera 
mieszkaniu.

NajdłviS7v most 
w Europie

którzy dawniej posiadali tylko jedno 
gimnaziiim w O rłow tj, maią dziś na te- 
ron'e Śląska 6 państwowych j 2 pry- 

Krzvwde Polaków  niejednokrotnie watne szkoły średnie i dalej gorliwie 
stwierdza również prasa czeska, a  jesz. ' rozbudowują swe szkolnictwo. Nawet 
cze bardziej słowacka. Je 3zcze w roku Niemcy, których na Śląsku jest znacz- 
zeszłym „Narodn; L isty", pisały, że Po ! me mniej niż Polrków , poDadaia trzy

„WeoKatoi!cy“
objawienia... Kominternu

Podczas rewizji u działaczy kon- j - kim ", ale także „narodowym ". W zyw a
laków w Czechosłowacji traktuje się gimnazja, w Boguminie, Ostrawie i O. nistycz.nych w W arszaw ie j innych mia- w ierzących katolików, żeby jako „1u- 
gerzej od cyganów. Słuszność tego pawie (stach  oraz w centralach kolportażu ko- dzie pracy j Polacy rozw ażyli", żeby
stwierdza ostatnio bratysław ski „Sio- D e b re , jeżeli niektórym z maturzy- mimistvcznvch wydawnictw nielegal- pomytM f o niebezoiiczeństw ie, zagra- 
vak“, pisząc o stosunkach szkolnych na itów  polskiego gimnazjum w Ortowej, nych natrafiono ostatnio —  jak  donosi zającem  „w aszej O jczyźnie",
Śląsku C  "szyńskim. a je st ich rocznie około 30, uda się po- „Gazeta Polska" —  na ciekaw e doku- } Snodziew ając sie pewnych zastrzeżeń

DoDoszy^ski u ło ia  
chorej matki

W  sobotę adw okaci CzerwmsKi i 
Stypułkow ski zwTÓcili się de m m i - 
s tra  sprawiedliwości z prośbą o dopu­
szczeni? mż. Doboszyńskiego do łoża 
cię/ko chorej m atki. P ro k u rato r M is- 
suna, k tó ry  piv.yj:iiował obrońco w, 
m e zakom unikow ał im odraza sw ojej 
decyzji, jednakże ustosunkow ał sie 
do n ie j przychylnie i  w ydał odpowie­
dnie polecenie do Sądu Okręgowego w 
K rakow ie.

Tegcz dnia około godziny 15 przed, 
dom n a  u licy  Sw. A nny 3, w którym  
m ieszka m atk a  i  rodzina inż Do Wy­
szyńskiego, za.iecnaro osobowe auto 
polic .jn e , z którego w s ia d ł  inz. Do- 
bossynski v  tow arzystw ie podproku­
ra to ra  Stow arskiego. kom isarza p o l i ­
c j i  O learczyka i  kilku a jentów  p o li­
cy jnych  i  u aał się do łoża chore j m at 
ki.

Y  i drenie inż. Doboszyńskiego z 
chorą m atką trw ało pół godziny, p o  
czem został om spowrotem przew ie­
ziony do w iezienia św. M ichała. S ta r  
zdrowia chorej m atk i Dobo — 
go je s t  nadal bardzo poważny.

Echa uroczystości Bato- 
rowych na Węgrzech

W  zw iązku  z tpgorocznem świętem

rCOPFNHA W  Pat W czoraj w Polał.om wytyka się przy k a i J e j o- jechać do Polekij i tam pozostać. Mo- menty, ws'ui7.ujące na istnienie no- ze strony w ierzących katolików w sto. kcóh w ęgierskiego b?u 1 1jonu eykL-
obecności krula j przedstaw: cieli rządu kazjji ze Polska M acierz Szlioina na ga onj swobodnie odbyw ać dalsze stu- wych instrukcji Komintermi, zm ierzają- sunku do kouumirtyczneij „tolcrancjf
otw arto najdłuższy most w Europie, <,]r ..-ku Cieszyńskim otrzymuje 'ocznie d ja i zajm ow ać wszelkie stanowiska, cych tym razem do infiltracji w sizeregi relig ijnej" autorzy odezwy zaoewniają
łączący wyspy Zelandję i Falster. 40 tysięcy koron subwencji, nragnac Ci natomiast, którzy nasteonie kończą wierzących katoFków a nawet w ygra, uprzedzająco:

stów im. S te fa n a  Batorego w Saltro- 
ta r ja n , dowódca tego b ata ljo n u  prze 
sła ł do zbiorów Muzeum na K rólew -

Parlament duoskj uchwalił w  r. tem wywołać wrażenie, że skargi lud- uniwersytety i pohłecbniki czeskie, pro- n a  organizacyj katolickich w sw oich? „My komuniści byliśmy zawrze, je- ? gk;m ^nmku S ta r o ń  w Grodnie __
ste śn y  i oozostan=em - przeciwni gwai- w bata]l-nnu: pia k ietę  S te fa -1P32 specjalną ustawę przewidującą bu nośc; polskiej nie sa shism e. TymcZi.- in o  nu własnej ziemi śląskiej szuuaią planach montowania Frontu Ludowego, 

dowę tego mostu kosztem 28 imljonńw sem stan sz.ku!nictv/a polskiego w te j zajęcia. W  Karwinie, największym oś- Oddawna już pow zięty z nakazu Dy- cenni wierzeń reSigijnych, przeciw ni-!i n a  B atorego w brązie (29,5x21,5koron. części Czechosłow acji przedstawia się rodku polskim w  Czechosłowacji, gdz;e mitrowa plan utworzenia w Po-Isce w yszydzanu lub szykowani 1 wierzą-
Długość mostu wynosi 3200 mtr Do naprawdę tragicznie. urzedowe statystyki podają liczbę Po- Trontu Ludowego z udziałem legalnych rvch. .. jesteśm y za wolnością wszvst- ° m ' 1 m m j^turę te jż e  p lak iety  w sre-

nrowadzi tama 400-m etrow ej dlu Przed przyłączeniem Slaska Cle«zvń laków równa ilości Czechów i Niemców ugrupowań lewicowych, oraz komunis- kich wyznań i obrzędów religijnych i j hzze.
g.iści. Most wsparty je9t na 52 betn. sldego do Czechosłowacji. Polacy por.a razem, n e m c  ani jednego inżyniera, tów iako „minorite conciante" zawiódł przeciw lyszelkiemu przymusów*' rehgij
nowvh Flarach. Do budowy je~o zużv- dali na tym teren*e glmnazium i semT- ani iedneeo orawmlka Polaka. Polaków  na c r ‘ei lin;i. nemu".
ło 20.000 tonn stali j przeszło 100.000 noriom nauczyciei«k:e  w  Cieszynie, niema zupełnie ani na stanowiskach pań K PP, nie zra/nna niepowiłdzeniem, W  konkluzji odezwy •rnaidum sie in- 
mtr «ześc betonu szkołę realna w Orłowej i szkołę wy- stwowych. ani w biurach, ani w fabry- usiłuie obecn;e  realizować koncepcie w okacja, d ająca wiele do myślenia:

Dzięki połączeniu wv.sn Zelandii z działową w  Damborowej. Obecnie w o- kach. Przemysł Kai-winy, zbudowany bardziei jeszcze szerokiego frontu, sie-
wyspą Falster podróż z Berlina, względ bec zamknięcia te j ostat«-'»j szkoły 1 fak potem i krwią polskiego robotnika, jest eaiącgo, aż po orgnnizacie katolickie, wszystkich katolickich organizacyi, gru
nie ; Hamunr . do Kopenhagi będzie tu, że obie nczełn'e w Ci-eszync znała- w 100 procentach opano*vany przez które spodziewa się pozyskać przy po- pojących ludzi pracy, do chrześcijan- n3ny r°nzie.
trwa'a 45 m inrt krócei Komunikacja ztv się na terytorium polstdem, mł>> Czechów i Niemców. moc* hasef „antyfaszystow skich", „de sko - dem okratycznych związków za- 1 " wVz?7r |1ar.v Muzpu- a gronzien
samochodowa pomiędzy' Ż ete*d ją a po- dzież pol«ka czechosłow ackiej częśył Jeżeli przytem zwrócić uwagi na mok-dtvcznych“ i „pacyfistycznych". wodowych, organizacyj rzemieślni- skie otrzym ało za pośrednictw em  ” *>■
łudn owemi duńskie"* v/yspami, oraz Ślaska korzystać może Jedynie z fdm- ciężkie położeń^ polsk5?go  szkolmćttza Narazie przeprowadzane sa w tym czych, organizacyj młocHeży i innych" j se'stw a Polski cyn w Budapeszcie, 
pomiędzy krajami skandvo~u ariemi a nazlum w Orłowej, którego ttnańsłwo- ludowego na S'asku Cfes-t ń«l<iin I na- kierunku „krok5 w steone". P o  tych za- W ezwanie to  —  wskn.zuie iuż bez p ro f  K m eric Lukinich  z Budaoe- 
knntmentem dzięki wybudowaniu tego wierne odkłada sie z roku na rok, które c<omdh>tvc7ną po«ł ' ’f« socfeltia stoso . l: czvć nafeży „List Komunistyczne i Par osłonek, że K PP Otrzymała nakaz p r . szt k t - ry j , aw;t w Grod-
mostu zo=tah w snącznym stopniu ułat pr’ eto utrzym* w^ne jest z srros~nwvcb wana w obec robotników polskich, ło* tii Polski 'o  I,ud;r? Pracy —  wierzą- nikania w  szeregi orcm*iizacvj k ltob- {1q; ’

Jednocześnie p K  br. M ycielski, 
sekretarz. Poselstw a P n ’skiego w B u ­
dapeszcie, o fiarow ał do zbiorów M u­
zeum w Grodnie model pom nika S te- 

„Mv komumsc; w rentram y dłoń do - „  , „  , , . ,
1_________   : ______'f a n a  Batores-o w c a lgo tarjan , wyko-

wiona i skrócona.
* * * * *  ‘-r-h+  - 4 ~ i * * + + * * * * * * * * *

B U D U JM Y  S Z K O Ł Y  1

ofiar spr?eczeństwa pofskjerro, Połska Polaków w rent-bdc? Czechosłowackiej cycb katolików ". t cko-soołerznych j podstemywo w r b ^ , ' ’ 7 , r jln ,
M acierz Szkolna łoży na nłe roczni* jest naaer ciężki (K A P4. W arto zaznaiomić sie ztym c!*l«a- nia ich na własne nodwó-ko nod n«i*-j , n c '  nomnazw -a? v so
niemal dziesięć razv tyle, co w n o s i  ■ ■■ -  'w y m  dokumencikiem. Odezwa ub-zy. szczyldem v'spólnej' akcji „demok.-a- Pofl zLiorg ibljoteczne Muzeum ns
subswdjum otrzym ywane z  Pragi. Czes*,’ ma-ta je s t nietylko w  duchu „natołic- tyczn ej" Zamku B atorego w  Grodnie
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Z ł o 0 7 i s ' ę k r e  

szczęście 
Złote myśli 

Fr^ituś
Niesamowitą historię kradzieży opi-

ta n ia  i a M  Jeuaifha
Głuchoniemy w oźnica zaciął ko j wolnej ojczyźnie, że nie tego się 

lit .  D w a rosłe deresze ruszyły od . spodziewała po tern młodem poko
leniu, które także i na jej idealistyganku kłusa, koła wozu zagłębiły  

Wiją pisma w 'oskie Działo s=ę to w się w  błocie. Hruszowa p ozostała  
Medjoianie. W  mieście tern przebywa1' za nami
pewirn wieśniak, który wybrał się tam 
te wsi w poszuk’wamu pracy.

Początkow o wiodło mu się nawet 
meiżle, później jednuafc stracił pracę 
I znalazł się bez środków do życia.

Po niezwykłej ciszy hruszow -  
skiego dworu trafiam w  g w ar  s to ­
licy. Ale długo nie m ogę zapom - 
n ic '  dziwnego nastroju „życia  leś 
nych ludzi" nie mogę zapomnieć

W ałęsając się po ulicach bez pracv,! „p rzykazaiń d om ow ych " Marji Ro  
postanowi! kogoś okraść. Zaobserw c- dziewiczówny,które wiszą w  przed  
wał wreszcie jakiegoś jegom ościa kró- P ^ o ju  w Kruszewskim dw orze?  
•y kupując papierosy zademonstrował „błogosław ieństwo Bog; i królo  -  
p u b o  wypchany portfel. „ B rh star w ei K ' 1 P o h k i ą  mech st .zeże
Rasz“ -  jak  się to mów, w takich a ' fur‘df ^ ^ , 0W ' S tia n  ^ ° '  r, rn „ „  , . . .  , mu tego t r a z  duszy, serca i zdrorarn —  zaczął iść za nim. potem ! ?

» . , , • • x , w,n mieszkańców .wsiadł za min do tiam w aju i tu w tfoku . . .  . ,
Odszukałem w r e s z c e  dom,udatu mu się portfel ukraść. Sukces byi 

niezwykły, gdyż w portfelu znalazło 
►ię kilkadziesiąt tys ,cy  lirów.

W ieczorem zgłosił się w jego nedz- 
nei i ostatnio nieoołacanej izdebce no­
tariusz i pełen rozpaczy zakomuniko­
wał mu, że wiózł dla niego spadek po 
łakiejś ciotce w  wysokości kilkudziesię- 
tni tysięcy. N iestety pieniądze te zo- 
*tałv mu ukradzione w tramwaju.

Ostatecznie wyjaśniło się, że zło­
dziej okradł sam siebie

Ang:ełski malarz W histler opraco­
wywał mistrzowsko ten sam temat, 
mianowicie malował Tam izę. Jedna z 
lego wielbicielek, chcąc mu w yraz‘ć 
*wój zachwyt, zaczęta w ten sposób:

—  Ach mistrzu . wczoraj szlam 
brzegiem rzeki. Podziwiałam to srebr­
ne światło i ten dziwny perłowy blask 
wódy, który pan tak wspaniale odtwa- 
fza na swych obrazach........

—  Tavc, tak —  odparł znudzony ma­
larz —  okazuje sie. że i matka natura
thwyta się moicti tricków malarsk ch... 

*  * *
Kilka złotych m yśli::

Tylko prawdziwie głębokie na­
tury mówią sobie same prawdę, 

Zdaniem w ybitnych kosmety­
ków kobietę odmładza najbai dziej 
—  uśmiech.

Szczęścia nie należy « ukać, 
szczęście trzeba znalezc.

* *  *
Franuś wydał książkę. Franus jest 

człowiekiem praktycznym .
Przyjaciele domagają się by im ofia­

r o w a ł  pr> e g z e m p l a r z u .

F ranuś spełnia ich życzenie. Po pa­
ru dniach przyjaciele mają poważne mi­
ły  i chłodno witaia się z Franusiem.

—  Czemu oni tacy nadęci?  —  py­
tam Franusia. —  Czy posiałeś im twą 
książkę?

—  O w s z e m . (?: i jW j pv
—  Z dedykacją? ’’
— Nie Z inkasentem,

W ybr. W el.

cznych książkach się wychowało,  
ale w  słow ach jej tętni smutna nu 
ta  żalu.

„ W śró d  młodzieży panuje chamst  
\vo, boję się, żeby w as to nie zabo  
lało, uważam więc że zgubny  
w pływ mają szkoły powszechne  
Trudniej jest taczkę p ch ać  pod gó 
rę, niż z góry, ale to nic, musicie 
się arystokratyzow ać a nie c h a  -  
m ieć".

Przyznaję w  duchu r a n ę  ,Wnr<: 
Rodziewiczównie, ale przez śmiesz  
ną solidarność pokoleniową milczę  
i słucham co o-na mówi o ogóle  
ludności:

„Jestem przeciwna przywilejom  
jakiemi obdarzone są niektóre war  
stw y w F olsce ,  przywileje zdemo- 

v J oglądam spis lokatorów, tak ; ralizowały kiedyś szlachtę naszą,  
to tu. „W ejch ert ,  Mazaraki, Rodzie  
w ic* -  - powieściopisarki".

gdzie przebvw a w czasie swoich  
pobytów  w W a rsz aw ie  M arja Ro-  
d ziew .cz ó w ra . Na klatce schodo -

O S T A T N IE  EM A N C YPA N TK I

„M oże to itiż ostatnie, patrzcie,  
patrzcie młodzi".. .  Ostatnie em an­
cypantki. Są ubrane nawpół po 
męsku,mają krótko ostrzyżone siwe  
włosy, one, ostatnie weteranki w 
walce o równouprawnienie kobiet.

Marja Rodziewiczówna jest naj­
bardziej typowa, epigonka.

W  klapie brązowej po męsku skro  
jonej marynarki nosi odznakę pole 
skiego kółka rolniczego, jest to sty­
lizowana łoza z napisem „ trw a m ".

Nie wiem co zdziałało kółko roi 
nicze, nie wiem jak pracuje, ale 
ten napis „ trw a m "  dobrze hanjioni 
żuje z postacią  powieściopisarki.  
Ona trwa, przetrwała. „Siwe, kró 
r u t k o  ostrzyżone włosy odsłania­
ją iej wysokie czoło ,nad praw-em 
okiem mała, ledwo dostrzegalna  
blizna. W iem  skąd pochodzi ten 
znak. Oto w  1Q1Q r. Marja Rodzie  
wiczówna kupiła sobie foiwarczek  
pod W a rsz a w ą , tu ją napadli ban­
dyci i ciężko ranili w  tw'arz, rana  
długo nie chciała się goić, przybłą  
kały się komplikacje, ale silny or­
ganizm zmógł chorobę.

R O Z M O W A  Z M ARJA  
R O D Z IE W IC Z Ó W N Ą

T eraz  będę pisać o tem co mi 
Marja Rodziewiczówna p o w P d z :a-  
ła w  ciągu krótkiego z nią w y w ia­
du R ozm aw iając  z nią miałam sta 
le wrażenie, że sędziwa literatka  
mówi z goryczą .  Może w  duszy  
nie przyznaje się nawet do tego, że 
wiele rzeczy w  Polsce  boli, że 
przeżvła niejedno rozczarowanie w

boję się, że zdemoralizują one sza  
rą ludność i teraz" .

Dalej mówi Marja Rodziewiczo  
wna o kobietach, mówi o nich z 
wielkim żalem, że nie potrafiły wy  
zyskać równouprawnienia, że lite 
ratura kobieca jest defetystyczna,  
że lubuje się w wyszukiwaniu bru­
dnych stron życia, że nikt dzisiaj 
nie pisze książek ,,ku pokrzepię - 
niu se rc" .  Marja Rodziewiczówna  
ma o to pretensję i do Kossak  
Szczuckiej, za „ K rz y ż o w có w " i do 
Gojawiczyńskiej,  
w szczególności.

ci i one mnie najwięcej kochają.  
Żeby Rani widziała jakie do mnie 
wzruszające listy piszą. Dzieci i 
włościanie Polskie „minorum gen  
tium" najwięcej mi okazują ser -  
c a " .

P o d czas  gdy R odziewiczówna  
mówi przypominam sobie h ru s z o -  
wskie albumy adresów) g ratu lacy j­
nych, które otrzym ała Marja R o­
dziewiczówna podczas sw ojego os 
tatniego jubileuszu. Przypominam  
sobie tych 3 0 0  zgórą ślicznie wy -  
drukowanych „laurek", z, których  
w iększość nadesłały dzieci w  wie 
kr szkolnym Potem  przypominam  
sobie inne albumy z fo tog ra fjamL  
ofiarowane przez chłopów okolicz  
nych: „Sprawiedliwej Pani i Matce  
za 5 0  lat wspólnej p ra cy " .

„C zasem  mnie po sąsiedzku  
krzywdzą, mówi dalej z uśmie - 
chem ALarja Rodziewiczówna, ale 
czyż ja m ogę ich po sądach  cią -  
gać, gdy mnie swoją Sprawiedliwą  
Panią i Matką nazyw ają.

C opraw da i woisko okazało mi 
dużo sym p atji" .— Marja Rodziewi­
czówna pokazuje mi odznakę p u ł ­
kową 8 3  pp., którą jej ofarowano  
w tym roku. M arja Rodziewiczów­
na cierpi na astmę, widzę, że ją 
rozm owa męczy, w ięc po przerwie  
zapytuję ją o stosunki na Polesiu.

N o ta tk i p o le m ic zn e
„Prosto z rfosi u"

Oto memento pod adresem zie-  
miaństwa polskiego, jakiem pan 
Stanisław Piasecki kończy rwój 
ciekawy reportaż z Leszczk ow a w 
numerze 4 4  „ P ro sto  z M o sto " :  
(przedrukow ane we w czorajszych  
naszych „ D e b a ta c h " . )

Gdyby nasze ziem iaństw o za­
m iast jęczeć, stękać i k lę k a ć , za­
m iast organizow ać k ru c ja ty  prze 
ciw min. Poniatow skiem u zam iast 
piorunować na reform ę rolną i  par 
celacię, poszło śladem Żuraw skich 
z Leszczkowa. samo zaczęło par 
celować i zdobyty w ten  sposób 
k ap ita ł obracac na uprzemysłowią 
nie m ajątków  —  nie byłyby potrze 
bne w szystkie debaty i dyskusje o 
zagPidnieniu wsi. Przed w arstw ą 
ziem iańską, k tó ra  je s t  w odwrocie, 
k tórą żytie  w d zisiejszej je j  fo r

rów. Ignorowanie tego faktu, m a  
ją ceg o  doniosłe znaczenie dia na­
szej struktury socjalnej, to przeo­
czenie poważne, w artykule tak  
pow ażnego publicysty, za jakiego  
chcem y mieć p. Piaseckiego.

Idźmy dalej. Co znaczy zwrot  
„ .. .zam iast  piorunować na reformę 
rolną, parcelację, prowadzić kru­
cjatę  przeciw  ministrowi Poniato­
w skiem u"..  Co ma jedno do dru­
g ieg o ?  Proste  zestawienie cytro-  
we wskazuje, że paroletnie rzą­
dy mm Poniatowskiego, kótre z 
pew nością  doprowadziły do wiel­
kiego rozdrobnienia małej w łas­
ności, wcale, albo bardzo słabo  
wzmożyły tempo parcelacji for- 
w-arcznej. S tatystyka wykazuje, 
że szybkość parcelacji jest bar­
dziej zależna od zmian konjunktu-

m.n nieuchronnie a widuje, stoją ry. Jest  chyba ciość powodów
wielkie, tw órcze zadania, mogące 
ją  odrodzić i uczyhić społecznie 
pożyteczną. Kzecz ty lko  w tem, 
czy p o tra fi skorzystać z te j szan­
sy.

Pozwolim y sobie p rzep row a­
dzić małą analizę cennych myśli, 
jakie pow yższy wycinek zawiera.

P^zedewszystkiem zastanów m y  
się co mogą ściśle ozn aczać  syno­
nimy- „jęczeć, stękać, i k w ę k a ć "?  
Prawdopodobnie temi p o gard hw e-  
mi nazwami autor oznacza w szy ­
stkie protesty, w mniej lub b ar­
dziej łagodnej formie wyrażane  
przez ziemian przeciw' ustaw odaw  
stwu, które dąży do likwidacji

„Może to kogoś  zdziwi,  ale b a r ­
do Krzywick ie j  J dzo cenię wo jew o dę  Kosika B ier-

j rac  kiego, on przynajmniej jest p o i . ich w arszta tó w . P rzy p u szczać  na- 
„Nikt dotychczas nie chciał w y 'sk in i  w ojew odą, inni iządzą się  fle ty ,  że Szanowny Pan Piasecki,  
 1 „w.---------  -i„- w g . w łasnego w id z im is ię  k a c y k i ; ja k o  redaktor i właściciel p oczyt-drukować aforyzmu, jaki ułożyłam  

na temat jedynej w yższości kobie 
ty nad m ężczyzn ą" —  mówi Ro -  
dziewiczówma i zaraz cytuje mi 
swój aforyzm.

Niestety i ja  również nie zdobę­
dę się na tyle odwagi cywilnej, by  
ten aforyzm w ydrukow ać, boję się 
energicznych p rotestów  milionów  
kobiel w Polsce, nie zgadzam  się 
zresztą z Marją Rodziewiczówna.

Zapytuję się o stosunek jej do 
P A L ‘u.

Na ten tem at Marja Rodziewiczo  
w n a naw et nie chce mów ić, m acha  
tylko niecierpliwie ręką: „A cóż  
ofiarowywali mnie fotel, ale nie 
przyjęłam^ teraz Rostworowski  
wystąpił —  dobrze zrobił". Jesz - 
cze jedno machnięcie ręką , Rodzie 
wiczówma milknie.

„D laczego  ran i nic nie nisze?—  
pytam, dlaczego p 0 „Gnieździe  
Birtłozora" nic now ego nie wyszło  
spod Pani p ió ra ? "

—  „Projektuję napisać książkę 
dla dzieci. Kocham  najwięcej dz^e

prowincjonalne". —  Rodziewiczó­
wna podnosi głos.

T e ra z  naprzykład minister P cn ia  
towski stw arza  u nas irredentę, 
„chłopom nie wolno kupow ać zie­
mi. P o d czas  ostatnich lat poczynio  
no wiele błędów, które trudno na 
p raw ić" .

Dalej autorka „ D e w a jtisa"  m ó­
wi o ziem iańsiwie:

„N asze ziermaństwo jest w  PO 
proc. winne swej doli, nie potrafiło  
do sto sow ać się do warunków , w  
1 9 2 8  roku w  czasie dobrej konjun 
ktury ziemianie zaciągali kredyty, 
wyjeżdżali zagranicę, a teraz cięż­
ko..,.

Pomimo słów gorzkich, których  
tyle z ust Rodziew iczówny słyszą  
łam, ona wierzy w ciąż w siłę ży­
w otną narodu, za osobiste krzyw­
dy nie czuje żaitt, zresztą przez ca  
łe żvcie uczyła się zw alczać gniew.

A .P .K .

nego tygodnika, także nie omiesz-  
kałby „ jęczeć ,  stękać i k w ęk ać", '  
gdyby nagle pojawiła się ustaw a  
nakładająca na jego pismo podat 
ki o 1 0 0  proc, w yższe od tych,  
jalde ciążą na innych, lub też 
gdyby przeprow adzone w y w ła­
szczanie wszelkich tygodników, 
na rzecz, pow iedzm y zecerów .

Co znaczy dalej wezw anie do 
ziemiańsiwa, by...  zam iast  pioru­
nować na parcelację  i reformę rol­
ną.. . samo zaczęło p acreło w ać. i 
zdobyty kapitał ob racało  na uprze 
mysłowienie m a ją tk ó w .. ."?  T o  
2danie można sobie w yjaśnić tyl­
ko tak, że Szanow ny Autor nie 
zdaje sobie sp raw y  z tego, że re- 
fo-ma rolna ma tendencję do par­
celacji przymusowej, i realnie bio 
rą c  bez odszkodowania. Inaczej 
nie w y m agałb y od ziemian, by 
przestali piorunować przeciw re­
formie W yw łaszczenie  bowiem

do zwalczania P a n a  Mm. Ponia­
tow skiego i bez parcelacji. P rze -  
dewszystkiem dlatego, że polity­
ka jego d oprow adza do walki m a­
łych rolników przeciw wielk.m  
(n a p ra w ia cz e ) ,  dalej, że propa­
guje najmniejsze, trudne do sa­
m ow ystarczalności go sD O d arstw a, 
co przyczynia się skolei do sta ­
łej pauperyzacji i stanu wrzenia  
na wsi. W reszcie ,  że jak to dawno  
twierdziliśmy, a jak to o sta tecz­
nie uiawnita d ek laraq a  klubu pi­
lotowanego p^zez p Czesława B o ­
browskiego, i grupującego zau­
fanych ludzi z ministerstwa rolni­
ctw a, program em  tych  panów  
jest „z esp o ło w o ść"  wulgo koleK- 
tyw izacja  wsi polskiej. 1

Pan Piasecki w swoich nielicz­
nych artykułach gospodarczych  
zawsze bronił koncepcji małych,  
ale zdrowych i silnych ekonomicz 
nie w arsztatów , dajacych nietyl-  
ko gospodarczą , ale i moralną  
najlepszą p odsta” ą społ ‘-
wu. Co w ięc znaczy jego stałe 
w ystępow anie z sympafjami dla 
P ana Ministra Reform R olnych?  
Z naczy  to, że albo nie wierzy, 
że Ministerstwo grawituje w stro­
nę kolektywu, albo zmienił sw o ­
je dawne zdanie. W  obu w yp ad ­
kach musielibyśmy mu w y iazić  
kondolencje.

W reszcie  trzeba się zastrzec  
stanow czo przeciw frazesom pod  
adresem ziemiaństwo, jakoby ich 
„likwidowało sam o życie" . T ak  
samo podczas kryzysu św iatow e­
go, kumunizujący pisarze tw ier­
dzili że „sam o życie"  likwiduje 
kapitalizm, p odczas, gdy okazało  
się wkrótce, że to tylko fantastv-

Sztandary na podsiefiziełkach
W  systemie naszego regime u,

1 . -'.ziej c' • . ; ' / . e r o t y ­
czn y o d c :nek zajmuje system t. 
zw. dyskrecjonalny. U  alka z 
z nim jest nadw yraz trudna. W s z y  
scy  absolutnie wiedzą, że tak  
jest i że „tak się robi" . Ale w 
razie p o s ta "  ionia noważnieisze^o  
zarzutu, trzeba to dowieść. W  
razie wytoczenia procesu za s ta ­
wianie zarzutu, trzeba przeprow a­
dzić, t. zw. w języku prawniczym  
„dowód p raw d y ” . Dokonanie t - g o  
zaz w jo z aj  byw a niemożliwością.  
System dyskrecjonalny jest św iet­
nie zam askow any, ma już trady­
cję, dobrą szkołę, świetnych w y ­
k onaw ców . Operuje olbrzymim  
a p r r t e m  p rzerć  nych r ’" 
wmści biurokratycznych i przeto  
zasłania się zaw sze formą p raw ­
ną, jakkolwiek istotą jego jest J 

bezprawie.
Spotvhnmy się z nim 

dym kroku.
Przynosi on

Py tam  go on egdaj :  „C o to wam  
darmo rozdają te chorągiew ki1 ? 
(D orożkarze mają przyczepione  
do „podsicdziolków " po dwie cho  
rągiewki biało - żółte w tygodniu  
loppu).

—  Nieeee...  trzeba płacić po 
4 0  groszy.

—  T o  znaczy, kto chce ten ku­
puje.

Dorożkarz żachnał się na koźle: 
„A kt > nie zechce tak temu bieda 
beńdzi" —  J a k to ? !

- -  Tak czyż pan nie w ie?  I  
Amteriki musi przyjechawszy...  
W iad om o kużdemu. Czepiajo sia 
za każda głupstwa, protokoły pi- 
sz'0 . W iad o m o  żyć nie dajo W o ­
lej zapłacić 4 0  gro szy , niż kilka 
złot mandatu karnego.

Ja  temu dorożkarzowi wierzę.
\ proszę powiedzieć, kto z czy­
telników naszych nie w ierzy?  O-

mów udekorow ało swe fasady i Świadom ość obyw atelska jest u 
biało -  żółtemi chorągw iam i. Bez nas nikła. Potrzebujemy więc s i l - ,  było,
wątpienia bardzo wiele, 
większość nawet z wolnej i nie­
przymuszonej inicjatywy. Ale pro  
szę się przejść ulicami " Rudnicką,  
Zawalną, Końską, N :emiecką, 
gdzie na żydowskich domach p o­
wiewają te sztandary. Nie chce  
wcale p om aw iać ich właścicieli o 
•uczucia an typaństw ow e, ale prze 
cież my, tak między nami, wie­
my dobrze „ Akurat on pójdzie 
mieć fatygie i kilki złot w yd aw ać  
f a  sztandar. On niema innego 
zm artwienia? T a a a k ?

A |ednak ch orągw ie wiszą. Bo  
żyd wie, że ma czasem  dziedzi­
niec b ru d-y , czasem  latarka się

może nej, sprężystej propagandy w e ­
wnątrz krajtt, potrzebujemy uświa  
domienia mas.

Ale to wszystko, co  się u nas 
w tej dziedzinie robi, albo robi 
się wadliwie, albo wręcz szkodli­
wie, bo w odwrotnym kierunku 
Nie p rzyciąga się te masy, ale 
je raczej odstrasza. Dlatego, że 
robi się na pokaz, tta zewnątrz,
dla zaspokojenia ambicji urzędni- ak dobrze „ z a c z a ć " ,  że rozp ar-  
ków, którzy m uszą się w yk azać  celowali prawie 3 miljony hekta-
wtaśnie, że ,Mcoś się robi" B o   ......    ,  u, , ,
w yobraźcie sobie państw o sytu a­
cję w ojew ody, w którego mieście  
ani jeden dom p odczas tygodnia  
loppu nie wwwiesił biało -  żółtegc  
sztandaru...  W y o b ra ź c ie  sobie sy-  

w ktorego m ia -j

bez odszkod ow an :a i w  drodze jcz n a  tęp ota poszczególnych mini- 
przymusowej, wyklucza już par­
celację  dobrowolną i uprzem ysło-  
w e n ie  m ajątków  za cenę sp rzed a­
nej ziemi. Gdyby ziemianie, i 
nietylko ziemianie, ale i w szy scy  
uznający prawo własności nie pio­
runów ali przeciw reformie rolnej, 
toby już dawno folwarków' nie 

i nie byłoby zaco uprzemy­
sław iać m ajątków. Jest  więc w 
w tem zdaniu p. P 'aseck iego  pew  
na sprzeczność. Ziemianie zaw  
sze przeciwstawiali p arcelację  do­
browolną reformie rolnej, przymu  
snwei. jak o tem św iadczą  ch o ć ­
by pamiętniki Hunki .

Apel do ziemian by „...Zaczęli  
p a rc e lo w a ć "  iest o tyle zdumie­
w ający , że ziemianie zdążyli już

p r o s z k i  bolu  GŁCWY
D L A

DOROSŁYCH
Z E

~Z tJ 4 KI E M 
FARS

VV1

azi’ ■'dzmie państwowejjł-buczi bo 
wiem do tego państwa nieufność, 
osłabia wiarę w  sprawiedliwość,  
potęguje przeiconanie o w szech -  

ur 'd~ika. Roz^ow s :cc '  tia 
też złe obyczaje w  życiu społecz-  
nem wszędzie tam. gdzie łączność  
władz administracyjnych z o rg a ­
nizacjami publicznemu daje im
możność w yzyskiw ania systemu  
dyskrecjonalnego.

Jest  to m aterja bardzo delikat­
na, którą zamierzam poruszyć.
Z  : ó r -  z - ‘"dam , :: " '  mo­
drzę w strzępy, zanimbvm ułożył 
ją w fałdy dowodu prawnego. Ale 
ja naprzykład wierzę wileńskiemu 
dorożkarzowi, który ieżdzi po
mieście w  tygodniu L O P P 'u .

na k a ż -i  czywista, że tak jest i tak się ro- Cóż. za zakhzmar.ie! Do czego
bi. Alehym dowieść tego  nie ] właściwie m a p o w a d z ić .  Czy  

idkie szkody w mógł. Gdybym zapisał jego nu -  ' t o  iest ydzitń pre pagand y L O P

nainy.

mer, tobym go p o p ro stu L "zg u b ił .  P. czy k w r  -  r -iopagandy? Czy
Gdybym z pośród dorożkarzy za po^ednii lwem tych chorągif-
chciał w ystaw ić  świadków, czy -  wek na podsiedziołkach zdobędzie
by świadczyli za m n ą ?  Nie. T e ż - s i ę  więcej członków L .O .P .P . ,  czy  
ze względu na system d y sk re cjo - ' więcfj zniechęci do tej organfea-

‘ cji dorożkarzy, którzy też przecież
są obywatelami Polski i swoich  
s y n ó w  i swoje konie oddadzą na 
mobilizację?

Nic rram zamiaru najmniejszej  
przyKrości spraw ić P .O .P .P . Ale 
czy to będzie „ lop p ",  czy inna 
, bga' czy dziesiąta organizacja  
—  z iw sz e  to samo. P o trzcbuie-  
my jak nikł może w Europie po- 
w i-tmnej obrony państw a, potrze  
bnjemy kolonij, potrzebujemy flo 
ty, p o ‘ -zes  emy wielu rzeczy  
d > m oca-stw ow ej rozbudowy.

źle pani, nu do wszystkiego rio  
że być przyczepka. —  System d y- tuncję starosty,  
skrecjonalny j t s t  u nas rozbudo- steczku.. . i t.d. I
« any. j  Oni muszą, oni musza kazać. |

to i A w  stosunku do tych, którzy
ch nie ch cą  słuchać...  t d tego fajerwerki, a na 

j e : t  system d yskrecjonalry ..

R Z E Z I  E B I E I S T J  

Jl'TjJI/ ' G R Y P I E  i  K A T A R Z E

Po kiego licha n arażać  się 
„ Powiedziałby jeden z 

drugim:
—  Ot przyszło sie na ta bieda 

z tym pasażiram rozgad ać  sie, a 
w ta pora po sąd ach  ciongajo.  
Niechaj jego kaczki! wolej był i 
z dziesiątek żółtych ch o ragiew -  
ków kunić i a nic nie g ad ać .

No tak czy nie? T ak.
A jakże sm utn;e i zakłamanie  

w ygląda na tem tle nasza rzeko­
mo panstw ow otw órcza  akcja. —  
B a-d zo  to ładnie, że wiele do-

U sz y  yyyyyracai 
się z boku na bok, podpierany żer 

wszystko razem niema ( ciziami statek zbudowanj' z dykty, 
ego z obroną p o w e t r z - j  Dzieci się śmiały, chłopi, którym 

ną państw a, a przez d e n f r w n w a -  kazano leźć do w ody ra to w ać sta  
rue i zm ech ęcarie  k d n ośc  raczej ; tek. klęli (po c ich u ) .  f " * z y  lu-

Ale to 
mc wspóln

tę obronność zmniejsza, niż potę-  dzie stali na m o s c e  i
g u je .

Przed trzema tygodw am i roz­
mawiałem w  Paryżu na temat  
akcji Ligi Kolonjalnej z majorem  
Jełowieckim. Człowiekem, k ” :v

y
pluli so­

bie w wodę, jak to we zwyczaju  
u nas byw a. Kom panja kopu m a­
szerow ała  przez m iasteczko. Ży­
dzi w ystrachani patrzyli z za w ę ­
gła. Tylko pan kom erd an t poli-

sam siedzi w ko’ onjach, który po cii stał dumnie i śledził, czy ,,świę  
z osta jąc  w  kontakcie z Ligą chciał (o m o rz a "  odbyw a się przepiso­
wy Jej pom óc dn akiejś realnej wo. B o  gdvby nie... no, to da £•£ 
prac]' .  —  No i c ó ż ?  — • Ach, p a -  rady..
nie! płakać cię ch ce ! pow iada mjr. T a k  w yglądała  p rop agand a mo  
Je! świecki. carstw ow ego rozrostu Polski na

P rzyp om m a mi się pewien letn’ morzu. —  Płakać się chciało.
wueczór w Kraśnem nad U szą. B y ­
ło k:lka lat temu. Z apalono dwa|

Sztandary na podsiedziołkach.
J . M.

srów  skarbu likwidowała dobro­
byt. W a r s tw y  ziemiańskiej wcale  
nie likwiduje „ ż y c ie " ,  ale celowe  
ustaw od aw stw o, które każe pła­
cić każdemu hektarowi wielkiej 
własności o 100  procent większe  
podatki od tvch, które płaci z ta ­
kiego sam ego hektara mała w łas­
ność.

W ezw an ie  do uprzem ysław ia­
nia jako remedjum na upadek fol­
warków', jest już conajmniej spó­
źnione. Szkoda wdełka, że S za-  
nowmy Autor baw iąc w Małopoł-  
sce wschodniej nie zajrzał do ja­
kiegokolwiek majątku Badenich,  
L an ck orc  rNfoh, Gołuchowskich, 
Lubomirskich, Czartoryskich, czy  
wielu innych, m '"cy ch  unrzemy-  
słowienie i kulturę techniczną  
niemniej wybitną,choć może mniej 
znaną iak w  Leszczkow ie. A po­
tem gdyby spojrzał do wykazu  
imiennego maiatków, p rzein aczo ­
nych do przym usow ego wykupu,  
mógfby się przekonać o tem, że 
właśnie te najbardziej i najlepiej 
prosperujące g osp odarstw a prze  
myślowe będą niezadługo lik vido-  
wrane.

Na sam koniec jedna u w a g a :  
nader zasłużony właściciel Leszcz  
kowa nazyw a się Żurowski z nie 
Żurawski.

Al. B .
P . S. W  tym sam ym  numerze  

„P ro sto  z M o s ł ^ j P a n  Olszewski,  
na podstawie w ak ary j ,  spędzo­
nych w  dworze -  pensjonacie u 
jakiegoś gbura wr Małopolsce  
wschodniej, generalizuje swoje  
przykre doświadczenia na całe zie 
miaństwo Czy naprawdę niema  
sposobu, żeby ten utalentowany  
bardzo pisarz znalazł się choć na 
parę dni w  autentyczni m polsk.m  
dwmrze, i żeby nie musiał mieć tak  
samo odległego od praw dy w y o ­
brażenia o zieimaństwie w sch od ­
niej Małopolski, jakie np. mieć  
muszą widzowie filmowanych po­
wieści p. M niszków ny?!
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Drugi list K, H. Rostworowskiego
W  ,,Głosie N aro d u " ukazał się na 

stęp u jący  l i s t :

„O głaszając w prasie oświadczenie o 
złożeniu przeze mnie godności członka 
PAL-u i  uzasadnienie tego czynu, nna 
łem zam iar nie zabierać w ięcej głosu 
w te.i spraw .e. Do odstąpienia od tego 
zam .aru zmusiła mnie zbyt „oszczęd 
na“  sty liz a c ja  kom unikatu PA L-u, z 
k órego w yuika, akobym w mojem 
w ystąpieniu przeciw  Prezesow i S iero ­
szewskiemu powołał się był na artykuł 
10 Rozporządzenia Rady M inistrów  o 
P o lsk ie j A kadem ji L itera tu ry  z dnia 
29 września 1933 r,. przew idujący po 
zbaw .cnie akadem ika lite ra tu ry  jego 
godności w razie popełnienia czynu 
hańbiącego, bądź działania na nieko­
rzyść Państw a Polskiego -  a powołał 
się w celu, ażeby oskarżyć Prezesa S ie  
rOszewskiego o wymienione w tvm ar 
tykule w ystępki i zażądał zastosowa - 
n 'a , wypłvw aiących z niego sankeyj.

Gdi by isto tn ie tak  było, to jednogło 
śr.e przojśeie nad moim wnioskiem do 
porządku dziennego mogłoby być uzna 
ne za słuszne.

J a  natom iast zacytowałem wyżej wy 
ir ie  ony artyku ł w liście  moim do 
Prezyd.ium P A L -u , używ ając go ja k o  
argum entu przeeiw tw erdzeniu Prezy-

M u m  mi  ms  R s m r i i
djunt, że Prezes Sieroszew ski działał 
r.ie ja k o  jr .z e s ,  lecz ja k o  człowiek pry 
wiiiny. T akie wygodne rozdw ajanie o- 
sobouości uważam bowiem za niedopu 
szc/alne.—  Nit dowód, iż rzecz się nna 
ła  ta k  a nie inaczej, przytaczam  w ca
łnśc, list, na którym, oparto komunika. Santander donosi: wczorajsza akcja

przyniosła im dwa poważne sukcesy
jego k ro k u :

„Do sekretarza Generalnego PA L-u

7,*Er̂ K°Wp 11'X “rJJntS' D^upa działająca na odcinku irtfdkowyrri tego trontu m# <fc seiu. zajęu następnie
posunęła się znacznie naprzód wzdłuż drogi Ungu- ( * v ; ę h  i n » ^ > ^  Przeciw nik Po-* * T r  ^  l pr oł -iTjTtł nliiPn hAin tirłac7>n hOfl 7.H.

Sukcesy powstańców
DARYŻ. Pat. Korespondent Hawasa na froncie

powstańców 
na odcinku

wschodnim frontu asturyjskiego. Oddziały pod do­
wództwem płk. Telia zajęły port Ribadesella, ostatni 
ważniejszy port na wybrzeżu Kantabryylskiem. Inna ia. po zacie te j w atce zdobyto m iejsco

K O M U N IK A T  PO W STA Ń C Ó W

S A L A M I NKA P a l . K om u nikat o fi 
cjainy gtównej kw atery w ejsk  pow stań 
czycL donosi, źe na froncie  a s tu ry js  - 
kim  pow stańcy przełam aw szy gw ałtów

TELEGRAMY
KRAKÓW. Pat. W czoraj po pełud-* 

niu z kaplicy szpitala garnizonowego w  
Krakowie odbyt się pogrzeb ś. p. M e- 
■darda Aloiaw ieckiego, ostatniego 'wete­
rana z r. 1863 w Krakowie.

GEN EW A. Fat. Belgia została w y­
brana na członka rady Ligi Naroduw 
47 glosami na 52 glosujących.

HANOYER. Pat. M iasto Hanovec

m opór p r z e c i e k a  posuwaj| się  ZWy . nfiarow^  Mussoliniemu w czasie iego
'przejazdu przez Essen do B e rlina. konia

cięsko naprzód,
Z a jęto  praw y brzeg u jśc ia  rzek i Sel

d a jac  na Ust P an °k i z 2 lipca 1937,
pozwolę s o b i e  zwrocie nwagę Prezy era-Cangas de Onis na odległo&t 8 km, od tej osiat- 
djum  na arty ku ł 10 Ruzp, R a a y  Mini niej miejscowości na wysokości Covadonga.

' p ^ i r i S S f  . 0ls,?*nie p°d Rlbodes-lla należały do nal-,
PAĴ Tmoże b y ć  p o z b a w i o n y  s w e j  g o  bardziej krwawych w całej kampanii na froncie
cino-m, jeże li działał rt nie1" ' Asturji. Ataki powstańcze na port poprzedzone były | 
p>: ’ Polskiego". Gdyby godność niez,s/ykle gwałtownem bombardowaniem pozycji

t ł ■ - i i  * i T j  .T .  «jTi .T i  1T 1 iT i iT « <Ti <T« <T» . T » ■j* rx* f j*  rxT rxv *1* T  J3T1 TC* rJP

W Łucku „SŁOWO"
KUPIĆ MOŻNA W  NASTĘPUJĄCYCH  

PUNKTACH:

Stanisława Lepk«wa — ul. Król. Jad­
wigi 41 tohok Katedry').

Stosowski —  ul. Piłsudskiego.
Kamiński — ul. Piłsudskiego obok 

gttnnaz;um państwowego.
Iwanowski —  ul. Piłsudskiego koło 

Banku Rolnego.
Łopatin ul. Bolesława Chrobrego
Staszuk —  PI. G. Narutowicza k. 

sobotu
Lńv. mienko —  ul. 3 maia k. Kina 

Miejskiego.
Krytiuk —  ul. Jagiellońska.
Samsonowicz —  ul. T  Kościuszki 

Jon. Swobody.
Krzemieniecki —  ui. T . Kościuszki 

na Krasnem.
Kozicki — ul. C zuw onego Krzyża 

sbok Seminarium Duch.

,X ' lL  i Yt n .T i  |Tn i l j  (T i (T l |_Łj rX l i ju’ fT  T  T  T  T  łXl T  T  rT  rT  T  T J T

Ubezpieczalnia Społeczna 
w Wilnie

5odaie/ do wiadomości, że 1 -go paż- 
Iziernika r. b. uptywa termin opłacenia 
ia łszych 10 proc. salda podstawowego 
ia rzecz b. Kasy Chorych, ustalonego 

dzień 1 VII 1935 roku. 
Nieuiszczenie powyższej wpłaty w 

wyżej wskazanym terminie —  pozba­
wi płatników ulg, przewidzianych roz 
porządzeniem Ministra Op:eki Społecz­
nej z dnia 12. VII —  1935 foku (Dz. 
LT. R P Nr 54 poz 353).

Ubezpieczalnia Społeczna w Wilnie

rzadsidka me zobowiązywała poza ob przeciwnika przez artylerje i lotnictwo powstańcze,
rętsem A kadem ji, to wy mieniony a rty  , n- tm m w m s m s m m a t* i i m T t U w a m — — — IWOOtułijuttiUUMO— —  
kuł nie m iałby najm niejszego sensu, m r  .  ,gdyż akademicy mogliby *  w każdej ofensywa japońska zysku e m terenie

j zos'aw ił na placu bo ju  przeszło 500 za 
bitych i  w ieli rannych.

N a froncie  Leun kolum ny pow stań 
ców przerwały lin je  obronne przeciw ni 
ka na odcinku L ilio  i posunęły się o 8 
kim. naprzód *a jm u ją c  szereg pozyuyj 
na południe od S ie rra  M oi pogdera.

Na odcinku P e ja re s  pow stańcy za,je

peirtej krwi.
LONDYN. Pat. W czoraj o godz. 

8.14 w ylądował w Foynes przybyły z 
Botw ood • brytyjski wodnosam olot 
„Cam bria", ustanaw iając iiowy rekord 
przelotu a.tlantyku w 10 godz. 33 min, 

A TEN Y. Pat. Urzędowe donoszą o 
zaręczynach następcy tronu Paw ia z 
księżniczką Fryderyką hanowerska ‘ cóf 
ką ks. Ernesta Augusta Brunsw ickiego 
i ks. W iktorji Luizy pruskiej.

LONDYN. Pat. Korespondent Reu­
tera donosi z Nankinu: Ambasador so-

chwili zasłaniać oświadczeniem, że nie 
działali ja k o  członkowie PA L-u, ale ja  
ko ludzie p r j watni. —  Go Iność akade 
miką, tern bard ziej godność Prezesa,

wiecki Bogom olow  wyleciał dziś sarr.o-
li M ontrasa. Przednie straże dotarły lotem do Moskwy, dokąd przybędzie
do l in ji  Carmenes — V ald e»aja . u i. 2 października. Cel te j podróży

Na froncie aragońskim  odparto licz jeht nieujaw n oony, przypuszczają tu
ne atak i w ojsk rządowych, na odcinku jednak, że będzie ona miała pow ażne
Ja c a  i Ornr i  sad ano pTzeciwnikuwi zna£fe i» t , . . Tt- Io r i D , . . .  „

RIO D E JANEIRO Pat. W  dn u 2 0
i b. m. przyhyt do Brażylji samolotempoważne straty .mimo znaczne] przewagi Chińczyków ......... ......... ...........

r-rny.i TO KIO . Pat. K-munikat dowodź- dzy Paohng i  Canczou) Okolice Nan- ^ ,m k u  V illam ayor pow stańcy a rry^s;ążf Albrecht Habsburg, młodszy
zobow iązuje edv z » „  -z, . wazt izie ' ^  w<>Jslł Japońskich w Cmnzich Kinu były w czoraj bombardowane prztz P03^ -  810 nanrzoc z a ję li szeri g brgr arcy^s Ottona.

, * .  . . . . „  ’ | Front Szansi: Piechota japońska lotników japońskich. m iejscow ości m. iii. Barrancones, L a S j Prasa nodaje v iad
a zo w iązuje a ego, ze w opm ji pi wspomagana przez artylerję i lotnictwo Front rzanghajski; po radejściu  po- colladar i L a u ą u a ira ą ie s ta .
bliczne^ lchudzi ( i  uchc ->sic po.yinna , a jera pęzejscie przez Mur Chiński w sTków japończycy rozpoczęli wc toraj
za synoniui wysokiego autorytetu. T o , pob,iżu j uj ekou (60  kim. na południe od gwałtowne natarcie na północnym od-
też począwszy od „D ziennika Poranne Tatungu). Jest to ważna pozycją stra chtkir frontu,
g o "  a  skońi zywszy na prof. Zdziecho tegiczna, góru'ąca nad równiną Tajo-, W ojska japońskie atakują pozycje 
wskim, wszędzie je s t  mowa o p. S ie r o : uanu. W śród jeńców  znalezione żo! chińskie na linji Liuchoczen Kinguan

ladomość, iż ks AT- 
hrerht Habsburg ma zamiar osiąść w  
w Brazybi na stale.

szewskim, jak o  o prezesie P A L -u . raz
ażeby w ykazać, że naw et ta k i aygni - 
tarz  w alczy z K ościołem  (boć areszto

nierzy komunistycznej arm ji chińskiej, Czapei t. j.  na przestrzeni 45 kim. dro-
Proces przeciw komunistom w Rydze

RYGA. Pal W  pierwszymktórzy noszą specjalne oaznaki na mun- gą Lotenczen — Szanghaj, która była
d u nch . I celem perwszej fazy natarcia, została w w :elkiego procesu komunistycznego

w in ią  . ♦ , » * ,  w niikn Front centralny (pekiński): W o j- kilku miejscach zajęta przez w ojska ja - Przeciw 33 członkom tajnej urga izacij
—7 ^ ,  !’ '. , . śka japońsk-e fłosuwaja się na połuJ- pońskie. W alki trwają, komunistycznej, na czele której stat emi

w n do K atedry  inaczej nazwać m m n.e  wzdłuż ko'ei Tientsin —  Pukau i Po dwutygodniowym względnym sarjusz sowiecki niejaki Andrejas Abe 
z r» ) , drugi raz, ar.eby w yiaz.i: ubole niebawem dojść mogą dc cranicy pro- sookuju, działania wojetme na froncie le odczytano akt oskarżenia, z którego 

wanie, ja k  to  czyni prof. Zdziechows- wincj’i Hopei i Szantund Straże przed- szanghajskim dzisiaj wyraźnie się oży- w :dać, że partja ta prowadziła za pie-
Tył >va m nłnTflTitrrH n + nlm *>n U fl Tl/n_ __!„1 _ ' -t__' ..I.   . . 1 ninrlrn nKoArrn ruArfum c + n rn.ri nin irM-ndki, że „w ohydnym ataku na K s. M e- nie w ojsk japońskich dotarły w czoraj wiły, 
trop olitę  K rakow skiego, obok m eprzy pod m. Siensien (w  połowie drugi m*ę 
comnych narwańców, biorą także u i r r

wiaka w społeczeństwie, np. Prezes ! SPRAWA PORWANIA GEN. MILLERA
PA L-u.

niądze obcego pańs+wa starannie zorga 
nizowaną robotę podziemną, posiadając 
wyszkolonych w ZSRR agentów, 14 za­

dnia konspirowanych mieszkań, ta jną krótka 
falową stację  nadawczą, oraz drukai* 
nię Oskarżeni prowadzili szeroką pro­
pagandę wśród robotników j niezamoż­
nej inteligencji.

Policja znalazła obfite dowody rz©.’ 
czowe m. rn. zapasy paszportów z pie­
czątkami prefektury w Rydze i na pro­
wincji.

• PARYŻ. Pat. śledztw o w sprawie trzymać się przez parę ti god rj w hote- 
M am w ięcej, niż bardzo poważne tajem niczego zniknięcia obu generałów Iu sąsiednim, 

wątpliwości, czy yiystapienie Pana P re rosyjskich Millera i Skoblina w dalszym W  ciągu dnia w czorajszego władze 
zesa można z a lie -m  óo działań na ku C9S.U nT  daje konkretnvch danych wy- śledcze przesłuchiwały gen. Denukina, 
rzyśo Państw a Polskiego, natom iast ia śn a ją cy ch  zagadkę. Zarówno sprawę licz^. .ta tu, że może on będzie mógł 
wie’ z c a t i  pew  o icia, ze * yło  działa 8a" K'ch? d«  ambasady sow ieckiej, kto M * H Ć  jakichś ch, ,k rw ala jacy cli 

. , , ,  _ , , . . ry przybył do Havru na spotkanie stat- natrafić na jakieś siady, nadzieje te  jed-
nicm na nie.rorzysc P A L  i, k tó re j czło ^  Ul|arM, ,a i; j nak zawiodły, jedyttym • nowyrp elenLn
nkowie .ca ią  nietylk u prawo, a e i obo auta, które dostrzeżono na innej dro tern, który upewnił się w ciągu dnia 
w iązek żądać ażeby ich prezes nigay <Jze, prowadzącej z Paryża, rów nież, wczorajszego, byio przesłucname 
nie zapom inał o godności, k tó rą  mu ałkow icie w yjaśniono, bez dooatnirłi dwóch świadków, którzy rzekomn znaj- 
powierzyli i, ze względu na opinję, li-  wyników dla śledztwa. Dwóch rzekomo dowali się na placyku AuteirS o godz. 
czył się ze słowami, ilekroć w ystęp u^  tajem niczych osobn:(ków, których v/i- ' 1 -ej w południe, a więc w cnwlli, kiedy

OSTATNIE WIADOMOŚCI SPORTOWE

Tablica codziennych wyników strzelań
j

przy pi* im. EJ. Orzeszkowej, 
dnia 28. IX. rb r gods 20 podaje na-stępujące wyniki ze wszystkich strzel­

nic:
i O M ISTRZO STW O  PO LSKI

Karabłp W ojskow y —  K b  1
We wszystkich postawach razem

. . .  , . .  . prowadzi 1 ) BrodaJa Józef uzysuując —
publicznie. Z t " r o  row ow i proszę P re  d ziaw  w restau n cji rosy j kiej m kń- gen. M*łlei m ^ł tam naznaczone rendez l 2  r k f na 600 możl przed 2) Pon-

..................................... '  A*"    - - - i - ...... darczukiem E  —  46ń o., i 3 ) Kwaciszew

O G Ł O S Z E N I E
o przetargu

Zarząd M iejski w Nowej - W ilejce 
Dgiasza przetarg nieograniczony na vvy- 
ronanie instalacji elektrycznej w gma­
chu nowobudowanej rzezni i beko- 
niarni.

Otwarc-e ofert nastapi w dniu 4 paź­
dziernika 1937 roku o gudz. 12-ei w lo­
kalu Zarządu Miejskiego, do którego 
to terminu należy oferty zlożyC w zala­
kowanych kopertach, oraz wadjum w 
wysokości 3 proc od sumy oferowanej.

Druki kosztorysów można otrzymać 
w biurze Zarządu Miejskiego codzien­
nie od godz. 10— 12 za zwrotem kosz­
tów. gdzie można również informować 
się o przetargu i przejrzeć projekty

Zarząd M iejski zastrzega sobie pri 
wo uniew ażnieni przetargu, zleceme ro 
bót w zmienionym zakres:e i dowolny 
wybór oferenta

Burmistrz
J. Rzepiela.

JOO:OOCtOOĆf1CP?^*<1*̂ *' ‘  * '  ‘ - -

Zakład 
optyczny

J e n a  I w ^ k t e w i c z a
Wileńska 25. teł. 1684

wykonuie binokle i okulary ściśle we 
diug recept p o. lecarzy okulistów.

Poleca najnowsze modele.

zvdjum o możliwie szybkie zarzrdze ka dni zniknięciem gen. Milera vous z rzekomymi attaches wojskowy
nie po-Iorlzenia, o zazi ajom .ar.ie P ,  - Skoblioem i jego żona, zostało mi.

Ł , . , - , zidenfikowanych, przvczem nie wnieśli w 4
now Kolegow  7  t r t fe ią  obc momh lis  ^  /adfl /  w viasn;cnia llfl >nra „ v. I Jeden z tych osobników stwierdził.
tow, w reszcie o poddanie pod głosowa
nie m oieeo wniosku, ażeby w yrazić vo -------  ----------- ----------------  » —. -------  -  — — ........... ..    ,
tum nieufności P  Prezesow i Sierosze Skoblina w czasie ostatnich trzech tv • wie z jakimś inn-m  osobnikem, drugi, 7 °D’ P. •. " a m o z .
wskiemu 1 skłonić go do złożenia preze ROdn przed zi.-knięc’em, /ostała defini- zaś stwierdził, że 15 minut później niko ^ o h y w a .ą c  nagrodę \ icemin. .p raw

sur;- w rę c - bard ziej onaroy auago n i  T>wnle w yjas"  nar 0k a z f ‘°  si. "  że f ° ,  * »  tvm y , c ' w ^ ^ ./ t w i e  stacji
, ,  nerał po przyby cu z Osoire. nie zna'azł koleikj nodzieiiinej me było. Stad wno-

5 ' 0 _ , . w’ hoielu Pax, yd/Je zamieszkiwał zwy- szą w Paryżu, że o nudź. 1.15 już snra-
\rnkow, -1  w rześnia 1937. kle pokoju ala sie&ie i zmuszony był za. wa porwania gen. Millera była faktem

K . H. R O S T W O R O W S K I dokonanym.

skim Br. —  467 p.
zidenfikowanyci p ra cz e m  me wrik-sli osobników stwierdził N a I f r a c z y ć ,  że w tej konku-
,on. żadnego wyjasmema do sprawy. S  S ^ Ć ^ T S o ^ n c j i  strzelań, zesztoroeżnym eko.dzi-

T ak samo sprawa mieszkania gen, bina w łem miejscu właśnie w rozmo- Etą 9 ° r- V  isiew ski B . z wiln^,

W ojskow ych.

Sylwetki —  K b  3

1) Dzielsiki A. —  KOP —  200 p. w 
czasie 65,1.

2) Kwaciszewski —  W K S —  Rem­
bertów —  200 p. w czasie 74,6.

3 ) Por. Jaworski —  200 p. w rza- 
;s ie  75,6.

4 )  Hojcz J. —  200 p. w czasie 8 0 4
5) Łapin J. —  190 p. w czasie 68,5 218 p

3) Heyduk
Karab*n dowolny —  K b  4

W e wszystkich postawaca T a z e m

Pistolet wojskow y —  P  w 1 
(Nagroda —  srebrny zegarek ufundo­

wany przez K O P)
1 ) Golańskj M. —  ZS W -w a —  173

pkt,
2 ) Skura A — W K S —  Orlęta —< 

172 pkt.
3 ) Dąbrowski M. —  W K S. CW,| 

piech. —  169 p.

Pistolet wojskowy —  p  w 3
1) Butkiewicz J .  —  p. 130 na 13C* 

możl.
2 ) W asilewski B . —  p. 105.
3 ) Dąbrowski M. —  p. 100

P istolet typu dowolnego
Klasyfikacja pań w konkurencji Pd 21 

podana jest następująco:
1) Umiiowska Br. —  KPW  Radom 

—  219 p.
2) Scbczakow a J KPW  Poznań —

i
Kieresiństca I. —  ZS 

Kadra - Kraków —  218 p.
4) Krutkopadowa M. —  KFWr R a -M ILCB.Ó W  P a t. W e w torek w połu j Po ogłoszeniu wy roku obrona zglo - ce j na niedopuszczeniu do odbycia

dnie około godz, 13 Sąd Okręgowy w siła  wniosek, aby w szystkich oskarzo - zgromadzenia do skupienia się, urzą nrowadzi: 1) Rutocki Ed. —  W K S—  don —  214 p
K ielcach  na ses ji w yjazdowej w M ie - ! nych sąd zwolnił z aresztu i oddał pod dzania m an ifestac ji i zebrania, zabro Begja — >̂00 pkt., na 600 możl., przed. 5 ) Siedlaczek A —  PPW  Lwów
chowie ogłosił v, yrok w sprawie z a jś ć ' dozór policyjny. P roku rator sprzeciw ił nionych j  ostanowreniem władz adm ii.i I1 ’k|trn M- —  ZS l.raków  496 p., 212 p
lacław ickich .

Sąd uznał, że oskarżeni dopuścili się 
w ystępku z art. 163 kk. i na mocy te­
go artykułu skazał:

Ja n a  Burego, Bronisław ę K ow iors - 
ką, Jó z e fa  K ró la  i Ja k ó b a  P iła ta  na 
jeden rok w iezieria  każdego.

Henrykę Dejworkównę, I  iotra K ró ­
la  i W incentego K ró la  na 8 m iesięcy 
w iezienia każdego

się wnioskowi obrony, sad po naradzie s tra c j ogólnej. Zbiegowisko to nabra- 
postanow ił utrzym ać dotychczasowy ło cech przestępnych, przewidzianych 
środek zapobiegawczy wzgledem pozo z art. 163 kk. z chwilą, kiedy poste -
stałych sK.izanych.

P roku rator zapowiedział apelację

rurkow i I P ,  w ielokrotnie wzywali 

tłum do roze jścia  sie i to  nie odniosło

W  ustnych motywach yyrc' u sad " klltku’ “ak- ż” k lna musz°-
podniósł, że oparł awój wyrok na pod * * > * ! »  ^^ŻO w ac, aby tłum  r o z  ­
staw ie częściowo w yjaśnień oskarżo ^zi , a poltcja  piesza zmuszona była

n »w  rtprnlr w colu rn7TirAe7onm *
nych, których część przyznała się, że

M ichała B u jak a  A ntoniego Jurków  ^ jd o w a ła  kopcu a także na,
zeznaniach świadków oskarżenia

M U N D U R K I
UCZniOW SKie p o I e C a

Polski Dom Odziołowy
Wilno, W ielka 21 

A HESWA

użyć pałek w ceJu rozproszenia, tłumu
Przew ód s?dov/y ustalił, że ju z po wez
w aniach p o lic ji *  trak cie  rozpraszania

skiego, S te fa n a  Ja n ik a , Ludw ika Lesz i " * ™ / tłum u padły v o :'d y ń cz " strzały  z tłu
, , ,  , , x . , ■ świadków obrony. Na podstawie tych  . , ." .

czynsKiego. A leksandra Leszczyńskie- _ . . .  mu, a jednostki znajd u jące  się w piar
go, Teodora Ł o ja , Jó z e fa  M arca, S t a n  dowodów sąd ust; Ał, ż° dnia 18 kw iet szeregach tłumu poczęły ob -
sław a M ichalskiego, M ieczysław a M ; - a ia  w Racław icach , zaró mo na kopcu rz , ca(: p0lic je  kam ieniam i i kołam i a
chahkiego, Stanisław a Nawrockiego, ja k  1 na wzgórzu powstało zbiegow.s takze pp: KOnie policyjne.
Leonarda P lacka ,, A ndrzeja W achow i ko publiczne, które wspólnemi siłam.
cza M arję  W arhow iczow ą, M ieczysła- uczestników w Urzbie około 5000 osób Sąd w ziął t a k i*  pod uwagę pobudki 
w W ó jt?  ia, Bronisław a Zaprzalskie dopuściło się gw ałtu na fu n kcjonarju - czynów oskarżonych, które nie ziw i« 
go, Z y im u rta  Z iprzalskiego, K om ana p o lic ji państwowej przez rzuca r?<ą w sobie żadnych nłsldch elemen-

rt.kfl iń 7.pf> Z iarkę na fi miesiecv nie do nich kam ieniam i i pałlr.m i, a  tów, ą póflyktowaiu zostały jedynie
także danie strzałów , aby zmusić poli chęcią zebrania się dla omówienia swo 
ć ;ę  państwową do zaniechania upraw ich spraw  zawodowych oraz inne okoli 
n icn ej czynności służbowej, polegają czrości, k tóre w płynęły łagodząco na

w ymiar kary.

—  KPW  Radom6 ) W asilewska H.
—  212 pkt.

Rekord Polski ustaliła w T 1936 na

przed 3 ) Dąhrowskim M. —  W KS. CW 
piech. —  4Q2 p.

Rekord Polski w tej •konkurencji — i
K b 4  —  w trzech postawach łącznie Centr. Kob. Zaw. p. W asilewska H. ■
naleźat w roku uh. do E. Ruterkiego, KPW  — osiągając przoduiacy w ynik
który wybił na od1 300 m, do tarczy 244 p. na 300 możl
nierścieninwej —  524 p. na 600 możl 
Broni rekordu por. Matuszak A. Dia 
zwycięscy przeznacza się nagrodę prze­
chodnią Ministra Spraw Zagranicznych

pistolet tv p f dowolnego —  p  d !
Strzelinie olimpijskie -|

1) Mierzwa L. —  KOP —  47 p. N
2) Jaskulski J . —  KPW  Poznań —* 

45 p.
Karabinek sportowy typu dowolnego 1 3) Migas W l. —  K PW  Lwów — *

K b  k  s 1. i 44 p
W e wszystkich postawach razem ' 4 ) F.germaier W . —  PKO — 44 p*

prov'adzi 1) Sądecki J., —  KPW — 1 5) Szajna A. —  CSP. KOP —  44
W -w a —  1086 n., nrzed 2) D ahrow -j 6 J Sękowski K. — KOP —  43 p 
skim M. —  W K S, C.W piech. 1084 p,| Jak widać wyniki są dość m erne 
przed 3) Kruczkiem J .— 1052 p. i przed rrzv rekordzie świata 54 p. na 54 możL
4) Kozłowskim J. —  KOP —  1052 p. Rekord należy dotychczas do Łotwy.

Zaw artkę, Jó z e fa  Ziarkę na 6 miesięcy 
w ięzienia każdego.

.• • •• -oc-oooći-
N AJSTA RSZE ŻRÓDLO ZAKUPU 

szkła, fajansu, porcelany, naczyń, lamp

O D Y N I E C
V1ELKA 19.

Największy wybór płyt gramotonowych

P ozostałych oskarzunych w liczbie 
33 sąd z braku dostatecznych dowo - 
dów winy uniewinnił.

N a zasadzie a rt 58 kk. sąd zaliczył 
skazanym  na poczet orzeczonej kary  o 
kres tymczasowego aresztu, a dalej na 
zasadzie art. 61 kk . zaw iesił w aiu n ko i 
wc w ykonanie kary  pozbawienia wol 
ności na la t  5 : H enryce Deiworków — 
nę, Stefan ow i Janikow i, W incentem u 
K rólow i. A leksandrow i Leszczyńskie

Proces przeciw działaczom
Str. Ludowego

Rekordy w powyższej konkurencji na 
od". 50 m. są ustaione w r. ub. d'a 
każdej postawy następująco: a ) w no-

OSTATNIA CHW1I A
Rew elacją w strzelariu w dniu 28

stawie leżącej na 400 moż]., rekord Poi- b m. jest zwycięstwo poor. Batkiew i- 
ski należy do L. Zahrrskiego, kterv cza J., który w konkurencji pistoietil 
który zdobywa 394 p., b ) w poc+awie w ojskowego —  P w 3 —  wybił 130 p. 
kieczacei —  E, Puteckiero przy 379 p. na 130 możliwych.
(N ag fó iy  Min. Komunikacji hroni por. | Por. W asilewski B. z W ilna, który 
Matuszak A )  i c) w postawie sto jące j prowadzd do dnia w czorajszego, zna- 
—  do Bureizo L. przv 370 p. Nagrody łazi się na długiem miejscu. P. W . ma 
M:n. P. j T  broni również por. Matu- zdobytych 105 p.
szak).

Karabinek sportowy —  w yrób jx>lskl 
K b  k  s  2

Duigi rekord z pistoletu dowolnego 
—  P d 1 —  ustalił w dniu czoraj- 
szvm m'r. V rrzosek I. W ybii 537 P na 
600 możl. W onec tero  dr. Jurek M.

W e wszystkich postawach razem ZS Kraków —  przv 531 n. uzyskał I] 
prowadzi 1) WasiI°wS'Vi B z Wilna — ! m iejsce, po p eknvcb wynikach uzyska 

I IMANOWA. Pat. W  związku ze manowa, oskarżonemu o zmuszanie lu- 1065 n. przed 2) Kozłowskim —  KOP nych rrrod dwoma dirarni.
strajkiem  roiinm . jaki mial miejsce w dności dążącej na jarm ark do Limano- —  1052 n. i 3 ) Kaczmarczykiem P. — I Rekord PojMRi w konkurencji P  d f

. sierpniu h. r z inicjatywy stronnictwa wej do powrotu z drogi do domu. W OrUG —  1048 |—  w roku zes: lvm ustalił Nowicki B. —
mu, M ieczj i M ichalskie.. 1. An judowego, sąd grodzki w Limanowej wyniku rozprawy W ładysław Bugajski Rekord Polski w r. ubiegiem o na- ZS W -v'a zdobywa.iac 528 p. na 660

fzejow i W achowiczowi. M arti W acho rPZpatrywat po raz drugi sprawę karną skazany został na 3 mies.ące bezwzgię- nrndn Prezesa Rady Ministrów. poD.a- możliwych. (Rekord świata najeży do 
wieżowej M ieczysław ow i W ojtasow i i przeciwko Władysławowi Bugajskiem u dnego aresztu. j dat Piątkowski Zd. ND 1200 pkt. mo- Ullmana —  Szw ecja —  555/6001
Romanowi Zaw artce, działaczowi S. L. z Zagórowa pow. Li- Iżliwych P. wybił —  1071 p, I J .  T .

*



Sioda, 29 września 1937 t S Ł O W O 5

E itó ipy  szkoły
Pod tem hasłem rozpocznie się  wkró 

tce Tydzień Szkoły Pow szechnej. Ce - 
lem Tygodnia będzie nietylko zehranie 
pewnych kwot na budowę szkół lecz 
przedew szyslkieiu pobudzenie opin ji 
społecznej i spopularyzow anie idei bu 
downielwa szkolnego. Zagadnienie, to 
ja l.o  sięgające do podstaw kultury na 
rodow ę j, jo st równie ważne co np. kwe 
s* ja  obronności. ■

T j dzeu Szkoły je s t  tak  ułożony 
ie  pozyskanie pewny eh kwot połączo­
ne iest z imprezami, które dostarczą 
publiczności nu łej rozryw ki. Będą to 
zabawy taneczne, przedstaw ienia kino 
we, teatralne i koncerty. O term ina"h 
tych imprez będzie powiadomiona pub 
ucznoae niebawem.

Konferencja srasowa
w teatrze na Pohulance

W zn aw iają c  tradycję konferen- . towne w : niki. Mianowicie, za-  
cyj prasow ych przed rozp oczę- miał stałego kierownika literac- 
ciem nowego sezonu, Dyrekcja  kiego będą tylko doraźni doradcy,  
T eatru  Wielkiego w dr.iu 27  b.m. zapraszani y r i y  opracowyw aniu  
zaprosiła przedstawicieli prasy  j arcyriz'eł literackich. T akich  do-  
na zebranie w  gmachu odnow io- radców  dyrekcja teatru będzie szu 
nego teatru. Remont już d o b i e g a ; kac w śićd  najpoważniejszych u- 
k c ;.ca  i odświeżony, a ro z ja ś n io - : czonycli i najdoskonalszych znaw-  
ny teatr zach ęca  do częstszego ców  tw órczości poszczególnych  
przebywania w  tak miłych m u - ,  autorów. T ak  np. gdy zostanie  
rach. | w ystaw iona jakaś tragedia Szek-

Dyrektor Mieczysław S 7p ak ie-j  spira, doradcą będzie wybitny  
wicz wystąpił z dłuższem p r z e m ó - ■ szekspirolog, przy wystawianiu  
wicnicm, w którem zobrazował Calderona, doradcą będzie zn aw -  
stan teatru ( u  podwójnem znaczę ca  literatury hiszpańskiej cic.

W  t e r e n i e  I  n a  t e r a c h

Prsed zawodami o nagrodą Masaryka

TEATR „NOWOŚCI

Jesienne fis elki
Ilekroć nazajutrz po prenijerze w te- 

itrzyku „Nowości" biorę za pióro, by 
aapisac tygodniową Tecenzję, mm wy­
dostanę z kieszeni nabyty wczoraj pro­
gram, z wysiłkiem przebiegam myślą 
wieczór wczorajszy, by uprzytomnić 
łobie tę wiązankę dźwięków, ruchu bar 
wnych plam, lakie przesunęły się przei 
memi oczyma. W szystko to zlewa się 
w jedną całość, z której wystrzeliwują 
w pamięci tylko niektóre poszczególne,) 
bardziej jaskraw e momenty. Pozostałe 
we wspomnieniu tylko ogólne wrażenia 
(ak.-hś chwil przyjemnych, wesołych, 
beztroskich, spędzonych tam, wczoraj, 
przj ul. Ludwisarskiej.

I tak być powinno. Tego rodzaju te 
»tr n;e może z wielu względów preten- 
di wae do osiągnięcia wyżyn W ielkiej 
Sztuk., do rozwiązywania na swych dc-, 
szach scenicznych jakichś problemów j 
Społecznych, filozoficznych czy chociaż 
by estetycznych, a jego pierwszem 
naiważn eiszem /daniem jest danie nam 
chwil godziwej rozrywki, oderwanie nas 
na rrosk f kłopotów dnia szarego, i 

.przez to ,,odprężenie'* — dodanie nam 
sił do j ”trzejszej żmudnej, uciążliwej 
BK :o dnia ork obowiązkowej.

T o  dotyczy nas, ludz' z partem.
Jeże!' chodzi —  o galerię, to w tym 

wypadku teatrzyk tego typu spełnia jc- 
Jzcze inne zadanie, natury społecznej 
odciąga szare masy od niegodziwych 
rozrywek, przyzwyczaja je  do wido­
wisk teatralnych, do kulturalnego spe­
łzania czasu.

Rzeczywiście galerję zawsze widzi­
my przepełnioną, nawet wtedy, gdy 
parter me dopisuje. Zawsze zwartą ma­
są tłoczy się tam młodzież, z naszych 
przedmieść, żywo reagując na to, co 
nę dzieje na scenie. Nieraz zbyt „ży­
wo." Nieraz mało kulturalnie, denerwu- 
iąco widzów z parteru. Jaka na to ra­
da? Czy iest wogóle jakaś rada? Chy- 1 
ba umiejętne przywoływanie do porząd 
ku przez konferansjera, jak to uczyrio 
no na ostatniem przedstawieniu. T o  
może poskutkować i poskromić zbyt 
■wybujałe temperamenty naszych An­
tonów...

Lecz odbiegłem od tematu, który mię 
przedewśzystlcem obowiązuje. A w ięc: 
zaglądam do programu. 1 oto w skr-esa- 
ją przed memi oczyma wczorajsze „nu- 
mery‘\ W idzę nowozaangażowany 
duet. taneczny Ron Valdt cenny naby­
tek. W idzę świetnie zatańczony z lg 
W argenszów ną na czele „Biaty boston".) 
Akrobatyczne wyczyny tej milutkiej, 
pewnej uroku młodości tancerki - akro- 
hatki nieskazitelne są w rytmie j bez 
zarzutu pod względem estetycznym. 
Również nnmer baletowy „Korsarze" 
kevkonany przez slly taneczne z Mary 
\dung na czele należy zaliczyć do bar­
dzo udatnych.

Tyle o balecie. Dobór skeczów b a r-j 
d 7o staranny. Spośród nich w>r< r ' i j  
się „Pięć minut małżeństw '! iec 'z
trzym ająca widza w ciągiem napięciu 
w  oczekiwaniu niespodzianego rozwią­
zania intrygi. Rzecz subtelniejsza od in­
nych, to też nie „doszia" do wszyst­
kich widzów. (Jeszcze raz: ach, ta ga- 
le r ja !).

Numery solow e: Irena Różyńs a
d aru je  swa szeroką Skalą talentu w in­
terpretacji piosenek od nastrojowymi

komicznych, gdzie ostrze satyry jest 
k ierow ane, w stronę przedstawić elck 

pieknej Gena Honarska czarowała 
widownie starannie opracowanenu, peł- 
nemi umiaru artystycznego piosnkam i., 
Szczególnie się podobało: .,K edy bę­
dziesz zakochani “ —  wykonane z du- 
tą ekspresją i finezją Aleksander G r°" 
towskj —  nie zawodizk zawsze krze­
sze iskry humoru, który zmusza wido­
wnię do długo niemilknących oklasków.

L Oleszańska jest rasową aktorką 
charakterystyczną, czego dowód dala 
cohciażby w grotesce z Gronowskim.

Cv,?rakterystyczną szczupłą postać 
W. Boruiiskiego widz;my prawie bez 
przerwy: w każdvm niemal skeczu, w
każdym żarciku, a również w reli me- 
strudzonego konferansjera A dodać do 
tego należy jeszcze pracę niewidzialną 
dla oka widza —  prace reż” serską. Za­
iste ciężkie brzemię d ii igają te wątli 
barki!

Reszta wykonawców: wywiązała się 
ze sw ych zadań bez zarzutu.

lednem słowem —  przedstawienie 
należy zaliczać do udatnych.

F . W icz.

niu: murów i zespołu artystyczne  
g o )  i poinformował o zamierze­
niach na najbliższą przyszłość. Po  
nieważ przemów ienie to nie zawie  
rało zbyt wielu nowych rzeczy w 
p o ro w m r iu z referatem, w y g ł o ­
szonym na posiedzeniu Komisji 
Teatralnej i komunikatem teatru, 
o których treści nasi czytelnicy

Cykl występów uczonych dorad  
ców  rozpocznie dr. Jerzy O ida,  
który jako najwybitniejszy w \V'I 
nie znaw ca dzieł księdza Śledziew*  
skirgo, —  rzecz najoczywistsza, i 
jest t Tzastąpiony w  charakterze  
interpretatora komcdji „Uczone  
biał(>gtowy“ .

] ’o ja r u  Ordzie do w spółpracy
byli poini-Tmowani w swoim c z a -  iie ackiej stanie prof. Stefan Src-  
sie, nie będziemy pow taizać  r z e - jb rn y ,  który op racow u jąc Oresteję.  
czy już znanych. rn . jmy nadzieję, dorówna swemu

Na podkreślenie zasługuje tył- poprzednikowi pod względem eru
ko sp raw a kierownictwa literac­
kiego, rozw iązana przez dyr. 
Szpakiewicza w sposób bardzo o-  
•wginalny i zapow iadający  efek-

dycu i znajomości sceny.
Sezon zapowiada się interesu­

jąco . W . Ch.

Wszelkie operacje finansowe załatwia 
szybko i tanio

Komunalna Kasa Gszrzędncści
P I Ń S K U

W ó z  M ercedes w tre ningu pod Brnem

Komunikat Will Okr. Zw. P. N.

w

HIPPICZNE ZAW ODY PO LICYJN E

W ARSZAW A Pat. W' dniu dzisiej­
szym na stadionie hippicznym w Ła­
zienkach odbyły się ogólnopolskie za­
wody kenne policyjne.

i
' W  konkursie dokładności dla szeie- 

gowców P P. zwyciężył st. post. Ku»efc 
z Katowic na koniu: j,Lont“, 2 ) post. 
Głogowski z Katowic na koniu „Nelly", 
3| przodownik Grzegorzewski z War- 
szwy na konru „Dym *.

1 Konkurs zwykiy parami zwyciężyła 
para: pani W alutyńska na korfu ,,La-
śia“ i post. Suszyński na koniu ,Iron 
2 ) para p B ntów na na koniu „L oterja" 
i pest. Niewiara na „Emirze".

* Konkurs dokładności dla oficerów
f jeźdźców  cywilnych j amazonek wy- 

graf rtm. Bieńkowski z W arszawy na 
„Aiibei", 2 ) asp. Marcolt z Katowic na 
„N anka", 3 ) por. Smolicz z W arsza­
wy na „B atalji".

W' konkursie władania białą bronią 
d’a szeregowców pierwsze m ie lce  za­
jął post. Jesionkiewicz z ŁodJzi pr/eJ 
post. Bogunią z Kowla.

W  konkursie pokazów konia trójka­
mi pierwsze miejsce zajął przód. Łę­
czycki z W arszawy na trójce Gniado- 
S’ ów przed przód. Wiśniewskim z W ar 
szawy na trójce kaszianow.

Pozatem odbył się mecz pitki kon­
nej, karuzela, p-zysposobienie konia 
do ruchu wielkomiejskiego, oraz pokaz 
tresury psów Służbowych.

Zawody zgromadziły około 15.000 
osób. W  Iożv honorowej zasianfł cen- 

małżonką.

W
W  Nowo - Święcianach, przy  

ul. Mieżar.elskiej nr. 1 w ybudow a­
no przed trzema laty dom. Z w y ­
czajny, drewniany, solidny i —  
duży dom. Istnieją od tego (nie­
d aw n ego) czasu wszelkie doku- 
ul. Mieżanelskiej nr. 1 w y b u d o w a-  
zgodnie z przepisami budowlane-  
mi, a plan budowy zatwierdzony  
przez tak zwane odnośne władze.  
—  Odbyło się naw et poświęcenie  
domu. Obecny był nawet bur­
mistrz. B rak ow ało  tylko wstęgi,  
ale przemówień nie brakowało.

Dom stał. Dlaczego niema stać  
dom zbudowany solidnie z krajo­
wych bierwion. B yw ają  jednak  
różne domy. Domy, w któiych  
straszy, domy, które straszą  lu­
dzi. Rzadziej się spotyka ludzi, 
którzy straszą domy.

Ale w  Nowo - św ięcianach  ta­
cy  się znaleźli. Ci postanow li 
dom zburzyć. Jakto ! po trzech ła ­
tach ?  D laczeg o?

W  urzędowym języku ludzi, któ 
rzy s traszą (nie tylko dom y) na­
zyw a się 
g ra ża iący  życiu i zdrowiu, w yb u ­
d ow any niezgodnie z wvdanem  
nozwoleniem. Opróżnić budynek  
w ciągu trzech dni ( n ;e dłużej 
pod k a rą ) .  Decyzja ze względu  
na interes publiczny podlega na­
tychmiastowemu wvkonaniu“ .

T a k  rantem ! R ozebrać, zni­
szczyć duży, nowy dom w N ow o-  
św ięclan ach . Coś komuś strzeblo 
do g ło w y  T a k  to się u nas robi!

Rozwój budownictwa „na kre_ 
sa ch “ jest tak słaby, że zdawało-
r a i ju iu * -

by się trochę szkoda n ow ego bu­
dynku. Tembardziej, skoro się 
weźmie pod uu .gę, że Z arząd  Ognisko

W  związku z du-emi zmianami ter- JU N JO RZY.
miuów zawodów podaje sie do w lado-j Dnia 29.IX. br Elcktrit (W ) —  Og- 
mości ostateczny plan rozgrywek o m nisko (W ) , dnia 2 .X. br. Hapoei (W ) — 
sfrzostwo W ii. OZPN. m  rok 1937/38 Elektrir ( W ) ;  dma 3,X . br. Srnigiy (W ) 
w grupie wileńskiej: j —  Ognisko ( W ) ;  5 .X . br. Makabi (W ) Kordjan Zamorski z

1 KLASA „A“. —  Hapoel ( W ) ;  16.X. br. Hapoel (W )
Dnia 9.X .1937 r. Makabi Wilno —  Słn i- śmigły (\V); 19,X.br. Śmiglv (W ) —

U -  W ilno; dnia 17.X.1937 r. Ognisko Elekint ( W ) :  23.X . br. Ognisko (W ) 
i —  śm igły (W ) ; dnia 24.X .1937 r. —  Hapoel ( W ) ;  dnia 30,X . br. Makabi 

Śmiglv (W ) —  Eiektrit ( W ) ;  dma 7. (W ) — Ogmsvo (W ) ;  dnia 2 .XI br.
XI. 937 r. E iektrit (W ) —  Ognisko Śmigły (W ) - Makabi (W ).
(W ilno). j ZwerytiWowane zaw ody:

KLASA „B ". 1 o mistrzostwo kł. „A‘‘ —  Makabi—
Dnia 29 IX .1937 r. Eiektrit (W )—  Flektrit —  4 :0  j 2 pkt. dla M akabi;

(W ) ;  dnia 2 X 1 9 3 7  r. Hapoc-l o mistrzostwo ki. „ B —  Makabi;

TA BELA  DRUŻYNOW YCH M ISTRZ. 
BO KSERSKICH  W ARSZAW Y

Po niedzielnych spotkaniach tabela 
drużynowych mistłZostw bokserskich 
Warszawy przedstawia się następująco 
(uw zględniając wainower dla C .W .S. 

w meczu z P olo n ją):
Leg ja 2  m ecz , 4 pkt stos. zwyc. 20:12

M ie js k i  p rzed  trz e m a  la ty  z a tw ie r  —  śm igły (W ) ; dnia 9 X 1 9 3 7  r. Wnno -  F -lek tn t W „no 6:2 i 2 pkt. c w s  3nieca_ ą  pkl Slos> ZWyc. 3H 8
d ził p lan  j e g ) b u d o w y  a  po k z e ch  MakiW W  -  śm igły W ); dma 17. ć la  Makabi; M « a h , Baranów. -  S b j r . Folonja - m ecz. 3 pkt. stos. zwyc. *8 :3 0  
1 * 1 -z„ j  . \ 1937 r. Ognisko (W ) —  Śmigły lec Barar.ow. —  0:3vo  2 pkt. dla Strzel r.i,ecj.. i i -

1 ên ° ah1 a tz ą d  n a k a z u je  23.X .1937 r. Hapoel CW)—  ca ; Maknbi Baranów  —  Hajarden B a- y '
g o  z n iw e lo w a ć ! Z a o ra ć , c z y  c o ?  otmisko (W M  dnia 2 4 X 1 9 3 7  r. śm igły 'r«now  — 0:3vo 2 pkt. dla Hajarden;
—  M ożeby lepiej w  takim razie  
go popraw ić, zrem ontow ać?

Nie. „D ecyzja  g łó w n a"  pow ia­
d a : „stan budynku jest taki, że 
n apraw a jego nie może być usku-

(\V) —  Eiektrit ( W ) ;  3 0 X  1937 r M a- Makabi Słonim — Sirze'ec Sfonim. 2 :2  
kabi (W ) —  Hapoel (W ) . ( i  po 1 pkt. obu d i.; Strzelec Baranów.

KLASA „C“. . —  Albertynianka —  4:1 i 2 pkt. dla
Dma 5 X .1937 r. Makabi (W ) — iStrzelca.

Hapoel ( W ) ;  dnia 1 2 X .I9 3 7  r M akabi' o  m ostr/^tw o Id. „C " — Eiektrit
^  ^  —  śm igły ( W ) ;  dnia 1 6 X 1 9 3 7  r. Wilno -  Makabi Wilno —  3 :0  i 2  p Kt.

te c z n io n ą  . T o  ]U^ z ak ra jw a  na dz , Hapoej (\y) _  śrn*gły (W ): dnia 19, dla Eiektritu v.o.
ny X X  wieku. B o  w X X  wieku 
robi się w  dziedzinie architektury  
i budownictwa niezwykłe postę­
py. Znajdują sie fantastyczne dla 
laików, sp osoby napraw y, nia- 
szvnu, nrzyrządy, m ajstrzy...  M.V 
w Wilnie w iem y 0  tem doskona­
le Czyz nie cudem techniki i R0 " 
stępu w yratow an o wileńską Ka-_ 
tedre ch ociażb y! AD świecia-Dki 
budynek jest inny. No, no! Nad­
zwyczajny, niepodobny, nieporó­
wnany.

M ożeby zatem przed jego zni-
to ; „rozebrać, jako za- ^zczeniern^ w y d eleg o w ać do N-

Swięcian jakąś specjalną komisie 
architektoniczną, k tóraby zbadała  
tak dalece niezwykły w dziejach 
budownictwa w ypadek, poprostu  
i jedynie dla celów  naukowych.

B o na oko, na oko wydaje się 
być zwyczajnym , solidnym, no­
wym domem. I żadnemu ze zdro­
wych laików nie przyszłoby na 
myśl go burzyć.

Ciekaw a historja.
św ięciań czuk

X . 1937 r. Śmigły (W ) —  Flektrit (W ).

HGfcfki radjowe
WIADOMOŚCI 7  W Y ST A W Y  

RA D JO W EJ

Konkurs, dla wszystkich.

W  dnm dzisiejszym upływa termin

tanich odbiorników.
W iadom ość ta je s t wynikiem niepo­

rozumienia i może wprowadzić w błąd 
szeroką opinję publiczną. Komunikat 
o wygaśnięciu ulg dotyczy wyłącznie 
zarządzenia Min. Po-czt i Telegrafów , 

zakończenia konkursu Komitetu W ysta- które w okresie letnim wprowadziło sze 
wy Radjow ej i Polskich Zakładów P' i- reg ułatwień dla now oprzybyw ającyrh 
Iipsa. Kto chce stanąć do konkursu po- raidjowych abonentów detektorowych 
wanien natychmiast zwiedzić Wystaw'? W szyscy, którzy w  okresie do dnia 
i w-ypelnić blankiet konkursowy. 31-go sierpnia nabyli w urzędach radjo-

Pizypominamy, że każdy zwiedza- odbiorniki detektorowe „Detefon"
jący  W ystaw ę ma prawo do wypełnia- i „E cho", rejestru jąc się jednocześnie, 
nia pięciu blankietów konkursowych, { jako abonenci —  uzyskali zwolnienie z 
a tem samem zwiększenia szansy w y -j terminem do dnia 30-go września z op- 
granej pięciokrotnie. I łaty występnej, z uiszczeniem rat za

Jak wiadomo nagrody konkursowe |'ocfbiorniks,o r a z  z opłaty abonam ento­
w ą bardzo cenne. M. in. sa dwie super w ej.
' 1teterodynv Philipsa, odbiornik 2 pe.n- Odrazu w  zarządzeniu Ministerstwa 

todow'y, 4  aparaty kryształkowe z glos- ozn aczo n o  wyraźnie, że ten okres ul- 
nikami i 15 lamp odbiorczych F  psa. Rowy trw ać tyH<0 hęid7;e ^

Makabi 2mecz. 0  pkt. stos zwyc. 13:19 
Forl bem a 1 mecz 0  pkt. stos zwyc. 7 :9

M I5 T R 7 0 S T W A  W  HOKEJU 
NA TRA W IE

POZNAŃ. Pat. W  zawodach « mł- 
stazostwo Polski w  hokeju na traw ie w 
grupie poznańskiej „zucnowaci S .“ zre­
misowali z jru żyn ą czarnych 1:1  ( 1 :0).

Drużyna W art) poznańskiej w yco­
fała s»ę w ostatn iej chwili z rozgrywek, 
uzasadniając swói krok brakiem boisku 
traw iastego w  Poznaniu.

Cd Administracji
Rozpoczęliśmy wysyłsn1® upomnień do na­

szych P. T. abonentów w sprawie zaległej 
prenumeraty.

Czujemy się w obowiązku nadmienić, łe  
wszystkim P. T. Prenumeratorom naszym, któ­
rzy w ciaau września nie uregulują nalełnoici 
włącznie z abonamentem za miesiąc bieżący, 
będziemy zmuszeni wstrzymać wysyłkę pisma 
z dniem 1 października r. b.

skończy sięOstateczny termin składania odpo- siące, i że nieodwołalnie
wiedzj konkursowych uptywa o godz, w dniu 30 -tym września.
16,C0-tej, dnia 29 września we środę. I 7  , . . . . ,

J’ | narządzenie to me ma jednak mc

A UD YCJE Z W Y ST A W Y

Dzisiaj na godz. 18,30 została za­
proszona na W ystaw ę Ciotka Albino- 
wa, która będzie mówiła o przyjeździe 
sw oiej teściow ej.

O godz. 20-ej koncer* rozrywkowy 
w wykonaniu Orkiestry W ileńskiej pod 
dyr. W ładysława Szczepańskiego.

AUDYCJA Z W Y S T A W )'

dla
W
w

z SĄPOW

Skazanie awanturnika
za rozbijanie lamp zwrotniczych

Nad ranem dnia 14 kwietnia dwaj szkła w lampach zwrotniczych. Po do- 
rw rotm cy na szlaku kolejowym Wilno prowadzeniu go do aresztu wantumik 
— Nowa W iiejka próbowali ubezwład jrobowat wywołać jeszcze bójkę z po-
nić włóczącego się po torach awantur- icjartem . r
nika B°rnarda Kowalskiego. W odpo | Sąd Okręgowy skazał Kowalewskie, prasie notatki donoszące o tem jakob-' 
wiedzl na to Kowalewski zaczął c isk ać ,g o  na 3 mieś. aresztu. Iz dniem 30-tym września w ygasnąć mia
kam enłarm tłukąc szyby w  budce i 2 .  A 1 ły ulgi abonamentowe dia posiadaczy

W ystaw a pod hasłem „Radjo 
m-asta i w si" dobiega już końca. 
przeddz;en iei zamknięcia, t. jest 
czwartek, 3 0  września , o godz. 19.00—  
19,40 —  zwiedzający W ystaw ę będą 
mogli usłyszeć koncert orkiestry jazzo­
w ej „The JifHłs Band" z udziałem B a r­
bary Haimirskiei, która odśpiewa pio­
senki, oraz urozmaici ich wykonanie 
swoim znanym przez wileńską publicz­
ność gwizdem. Orki'=tra pod dyrekcją 
Juliana Sam berga wwkona szereg me- 
łodyj z filmów, oraz znanych przebo­
jów .

Zapraszamy w iec na ta w esołą au­
dycję.

wsoólnego ze stałą zniżką abonamentu 
radjow ego dia posiadaczy apaTatów 
detektorowych, która obowiązuje nie­
zmiennie na tereme całego kraju Pod­
czas. gdv właściciele aparatów lampo-

M IS T R Z O S T W A  T F.N ISO W L  
RU M UN  J I

B U R A R E S Z T . —  Narodowe mi-
strzo-tw a t en’ f  u ;ii -ą-
ce od kilku  dni, zakończone zostały 
z nastepującem i w ynikam i:

M istrzostw o panów ' " y ł młody, 
Ut'7 'to yan y  gracz Caralulis. tv ą c  
dctycLczasow ego m istrza R um unji 
Schm idta w stosunk'. 3 :6 , 6 :2, 8 : 10. 
6 :3 , 6 :2 .

W  grze podw ójnej panów Caralu­
lis  —  Schmćdt pokonała p~r« nusTzc 
wską R e ti —  H am burger 6 :3 , 6 :2 , 
6 .4 , nr'obyw ając m istrzostw o Rumu - 
n jL

M istrzostw o Rum unji pań zdobyła 
ponownie Sam ogyi .

TURN IEJ PIŁKARSKI LIGI 
PA RY SK IEJ

BR1 K SC IA  Pat. PrasŁ donosi że 
Liga Paryska wyraziła ostatecznie zgo- 

wych płacą miesięcznie abonam ent w dę na warunki finansowe Polskiej L»g‘
wysokości 3 zł., posiadacze detektorów ■ Piłkarskiej i zakontraktowah dennłtyw
płacą 1 zł. nie drużynę polską, która nw wziąć

Shiszne to zarządzenie, norm ujące ! uda<ał w międzynarodowym ium ieju 
sprawy abonamentu na terenie całej pUkurskim.
Po tek podvktowane zostało troska i  • Zakontraktowano równiej a e 6nłty. 
rozv/ój radjofonji kraju przez udostęp- wnic drużynę mistrza W łoch Bolonji. 
nienit Tadja uboższym sferom społecz­
nym. które me stać narazie, ani na 
posiadarie aparatów lamnowych 'an i 
na płacenie wyższego abonamentu.

ULOI ABONAMENTOW E DT A p n ^ A  
DACZY PF-TFKTOD-sw t O BOW IĄ ­

ZUJĄ NADAL

W  dniach osatnich ukazały sie w

UZDROWISKO —  
MIASTO nGKGD

„JsgEeltonów11
(przystanek kolejow y Pon ary) 

oddalone od W iln a  o 10  kilom etrów  
18 p ar pociągów dziennie. Sprzedaje 
się k ilkad ziesiąt parcel budowlanych. 
W szystk ie działki zalesione, las sosno 
wy, źródlana woda. Snrzedaż rata lna . 
Oglądać na m iejscu  w dnie powszed­
nie i św ięta. B iiższe in fo rm acje  — W ił 
no, ul. W ileńska 35 ■— 10, teł. 177, od 
g, 10 -e j do 2-e j i  od 6 do 8.

S P O R T  W  L ID Z IE

L ID A . —  W  dniu 25 i 26 b.m. od­
były się w Lidzie w ielkie igrzvska 
sportowe w zw.ązku r uroczystościa- 
tn. pośw ięcenia i otw arcia nowego 
stadionu, wybudowanego wielkim na­
kładem kap; tału przez Zarząd M ie j­
ski, Kom endę Obwodu P .W . i W .F . 

oraz W ydział Pow iatow y W  igrzys­
kach tvch udział wzięli członkowie 
w szystkich istn ie jących  klubów soor— 
towych w L D 7, e, .organ izacje  przy 
sposobienia wojskowego, oraz niektó­
re  kluby sportowe z W ilna i Nbn-n- 
gródozyzny. A tra k c ią  igrzysk bvH 
zawody motocyklowe w łączo n e ze 
skokam i z tram poliny. W  uroezysto- 
s u nch tych  udział wziął wojewoda 
nowogródzki Adam Sokołow ski.
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Zanarr^e św iadectw a powag le k ir- 1 
skich stwier J-.a ją  skuteczne działanie 
naturalnej wody gorzkiej „Franciszka 
Józefa".

LO.P.P. a szkoły
J e s t  ju ż  faktem  niezbicie stwierdzo 

nym, że idea L O P P  znajd uje najw ię - 
ee j entuzjastów  wśród młodzieży szkol 
npj. Trzeba zobaczyć te „kąciki L.O. 
P .P ." ,  albumy, zóióiki i małe w prost 
muzea, a ponadto zapał, z -jak im  mło - 
dzież szkolna garnie się do wszelkicii 
■‘mprez L O P P  —  a b y  się przekonać, że 
idea L O P P  porywa młodzież. Objaw 
to oczywik  ie dodatni, pozw alający li­
czyć, że już najbliższe pokolenie wyka 
że ważny fa k t  powszechnego zrozumie 
n ia  i p rze jęcia  się społeczeństw a zada 
niam i L O PP .

U ram ach imprez 14  Tygodnia LO 
P .P , odbyła się w ubiegłą niedzielę 
uroczystość przekazania szkołom, któ 
re wykazały się najw iększym  dorob­
kiem na niwie L O P P  skrom nych lecz 
bardzo cennych z punktu widzenia dy 
daktycznesro nagród w postaci masek 
przeciwgazowych. M aski takie będą 
własnością szkoły, która przy okazji 
odczytów sporadycznych pogadanek, 
czy też zwykłych lekeyj szkolnych bę 
dzie miała na m iejscu tak  ważny eks­
ponat ochrony p rzeciw lotniczej,jak  ma 
ska przeciwgazowa.

L ista  szkól które otrzym ały taką  na 
gTodę obejm uje 10 zakładów średnich 
i 10 szkół powszechnych, m ianow icie: 
1 ) Gimn. im. A. M ickiew icza, 2 )  Gimn. 
im. króla Zygmunta Augusta, 3 ) Gimn. 
im. A. J .  Czartoryskiego, 4 ) Gintn. 
im. E . Orzeszkowej, 5 )  Gmin. 0 0 .  J e ­
zuitów, 6 ) Gimn. SS„. N azaretanek, 7) 
Gimn. im. E p szte jn a  i Szpajzera, 8 ) 
Gimn. im. P P . Beneilt ktynok, 9 ) Gim 
nazjum  im. Filom atów , 10) Gimn. Ż. 
K raw ieckie, 11) Szkoła Pow szechna 
Nr. 4. 12) S/koła Pow szechna nr. 5, 
13) Szkoła Po-.-szeehna nr. 6, 14)

- * s  1 .»L- 
P"w «zechna nr. 14, 16) Szkoła Pow 
'•zechna nr 1S, 17) Szkota Powszech 
na nr. 21, 18) Szkoła Pow szechna nr. 
24  19) Szkoła Pow szechna nr. 30, 20) 
Szkoła Powszechna- nr. 38.

Jeszcze {etfne „wydatki 
przedślubne..."

M ężczyźni to, wiadomo, tak ie  pas - 
kudne stw orzenia, że do żeniaczki ani 
rusfc! Zato niew iasty „na to jak  na la 
to“  ; tylko m yślą ja k b y  wyskoczyć za 
maż i  w y sila ją  cały  sw ój spryt w tym  
kieru n ku !

N iby to chodzi im o możność pełnie 
nia podniosłej roli kapłanki domowego 
ogniska, do k tó re j są predestynowane, 
ale troska o synekurkę na stare  la ta  w 
postaci orzącego na utrzym anie tego 
ogniska męża, odegrywa w te j spraw ie 
również niepoślednią rolę !...

Ale każde silne pragnienie zaślepia, 
to  też i kandydatki do ożenkn nieraz 
byw ają  fa ta ln ie  przegrane i  niedość 
że nie uzysku ją  upragnionego małżon 
ka, ale jeszcze zo sta ją  poszaoaowane 
dotkliw ie na m ieniu!

W łaśn ie tego rodzą hi niemiły zawód 
sp otkał ostatn io  Olgę Łagonówuę 
(Św ierkow a 2 9 ), k tóra zameldowała 
iż Franciszek  Chmielewski ze wsi Gul 
biny gm. rzeszańskiej, pod pretekstem  
ożenku, wyłudził od n ie j 45 zł., na za 
kup obrączek ślubnych....

Wincufc M arkotny

Nie taki Jui wariat Jakby 
się zdawało...

Zjazd O.Z.N. w Szczuczynie
SZCZUCZYN. 26 bm. odbył sie 

zjazd obwodo-iyy o ig an izacji m iejskiej 
i  m ie jsk ie j Obczu Zjednoczenia Naro 
dowego w Szczuczynie nowogrodzkim. 
P o  w ysłuchaniu nabożeństw a w koście 
le p a ra fia ! nym odbyły się obrady dele 
gatów w dwóch grupach: m ie jsk ie j i 
w ie jsk ie j.

W  zieździe wzięli udział s taro sta  po 
wiatowy, przewodniczący okręgu no­
wogródzkiego 0 ZN inż. J a n  Trzeciak, 
przew odniczący obwodu w iejskiegi 
inż. P y ch lick i Z<Msław i  m iejskiego 
inso  Szym ański W ładysław .

Obecnych na zjeździe było około 2 
tys. osób .

W  środowisku żydowskiego ,g,het - 
ta ‘- ‘ , obok zastępów  nędzarzy, gnież­
dżących się w ciem nych, wilgotnych 
norach, nie brak  także i  rozm aitych 
ułomnych, kalek, niespełna rozumu ltp.

Do tych ostatn ich  należał i pewien 
kajitaw y żydek, którego uważano ogól 
nie za pomylonego czyli ja k  się to mó 
w .: a niiszugcne k o p fL .

Tymczasem ten „m iszugene" zdobył 
się na wyczyn, w skazu jący w yraźnie, 
że nie taki już on w a rja t ja k b y  się  zda 
w ało!...

Oto bowiem Sora Borkinów na (Za - 
walna 30) zameldowała iż poaczas byt 
nośet je j  u lekarza Rucznika, zamiesz 
kałogo tamże, ów „m iszugene" siedząc 
w poczekalni w roli pacjen ta  skradł 
je j  torebkę, którą pozostaw iła, udając 
sic  do gabinetu lekarza, poezem zw iał!

N estety, ani nazwiska, ani adresu 
spraw cy skarżąca nie zna, i jedynie 
przypom ina go sobie z w idzenia punie 
waż spotykała go przadtem kilka razy 

i na ulicy....
W incnk M arkotny

Kft F * MOWEJ TAŚMIi

„DZIFW CZĘ Z PARYŻA"

„MARS"
Lily Pens jest jedną z czterech naj­

słynniejszych śpiewaczek filmowy ch.
fTrzy pozostałe to leaneRe Mac Do- 
uaM. Grace Moore i Gladys Sw artaout)

Posradaiac bardzo ładnv, niestazi- 
idn e czvstv i wyszkolony glos, nie 
grzeszy niestety Lily Pons nadmiarem 
oięknnści. \ V a lo T v  głosu jednak prze­
ważają i exterietir schodzi ra  drugi 
plan.

„Dziewczę z Paryża" —  to stosun­
kowo mato urozmaicona komedia fil­
mowa. Czterech przemiłych drabów 
opieknie sie mata Francuzką. Skutki 
oczywiście bvłv do przewidzenia. je ­
den z tvch czterech idzie w małżeńskie 
jarzmo.

leżeli jednym filarem tego filrmi jest 
bohaterka tytułowa, to dnig'. a miano 
wicie muzyczna czwórka przyiaciół ma 
memmeisze walory. Gene Raymond. 
Jack Oak:e. M''srhu Atier 1 Herman Bing 
śmieszą w'dnwn;e do łez. Taki kwaidet, 
aczkołw:ek się n?7vwa n;ekoniccznie 
zackecaja-o  —  „Kocią muzyka" — 
rrógthy WĘ7pdz; e liczrć na nowodze- 
n-e —  W viafkow o udatnie dobrane tv-
py

Szkoda, że całości obrazu brak do- 
brei i zwartej konstrukcji. Zyskałby 
na tern wiele,

W dodatkach pow+órzeme insceni-

Badania wykopalisk przedhistorycznychKP0HłK* w,LEŃSK*
w fc)zfónrGńS£fiy£nie

Gł ĘBO K IE. W  końcu ubiegłegoi XIII w. Delegaci c? z-apowiecziełl swój 
tygoania na terenie pow, dziśnieńskiego. przyjazd na teren pow. dziśnieńskiego 
tP .w fli delegaci MuZeiyn Archeolog/ latem 1938 r. cetem przeprowadzenia 
Przedhisloi yczuej U. S . B . w Wilnie grumownych badań zaoytków przedni- 
Którzy w okolicy Czemiewicz rozkopali I storycznych znajdujących się na terenie 
hdka kur han., w przedhistorycznych, a  * powiatu, 
następnie dowonali oględzin w okolicy 
Głębokiego, m iejsca, gdzie latem r. h. 
podczas drogowych robót ziemnych od 
kooanj został grób, w którym od tak

ŚRODA 

Dziś 2 9
M ichała Ar.J 

ju tro 
Hieronima

Wschód słoń a g. 5.15 

Zachód słońca g. 5.04

25 b. m. przybył 
dziśnieńskiego inż. dr.

na teren pow, 
Piotr Bohdzie-

zkwto urnę glitraną oraz różne przed- w*cz 7  Wilna celem przeprowadzenia ba
młoty bronzowe, jak pierścionki, bran­
solety dzwoneczki.

B i £ l D 4  W A R S Z A ł V S K A

Z dna 28 września 1937 r.

D EW IZY

Betgja 89 15 89.33 88.97
Berlm 212.97 212,11
Gdańsk 100.20 99.80
Amsterd. 292.55 293 27 291.83
Kopenhaga 117 29 116 71
Londyn 26,19 26.26 26,12
N. J. czeki 529 1/8 530 3/8 527 7/8
N. - kabel 52914 530%  528 V4
Oslo 132.03 131.37
Paryż 18.17 18.37 17.07
Praga 18.4518 50 18 40
Sztokholm 135.4.3 134.77
Zurych 121.60 121.90 121.30
Wiedeń 99.20  98.80
Medjolan 27.98 27.78
Helsinki 11.61 11.55
Montreal 530%  5273%
Tel Aviv 26 26  26.12 
Tendencja nieco słabsza.

W A LU TY  
Belgi belg. 8 9 3 3  88.90 
Dolary amer. 529'/2 527 
Doi. kanad. 529 % 527 
Floreny hoiend. 293.27 291.55 
Franki franc. 18 37 17 87 
Frank, szwaijc. 121.90 121.10 
Funty ang. 26.26 26.10 
Guldeny gd. 100.20 99 80 
Kor. czeskie 17 80 17.00 
Kor. duńskie 117.29 116.45 

Kor. norweskie 132 03 131.05 
Kor.szwedzzie 135.43 134.45 
Liry włoskie 23 10 22 30 
Marki fińskie 11.61 11.20 
-Marki mem 120.00 114.00 
Szyi. ąustrj. 97 50 96.50 
Marki srebrne 129.50 123.00 
Tel A\iv 26 20 25.90

AKCJE 
Bank PoHk, 107.50 
Cukier 36 00 
W ęgiel 26.29 
Lilpop 53.75 
Ostrowiec 26.50 
Starachow ice 32.00 
Tendencja nieco słabsza.

PA PIERY  

4 H pół proc. poż, wewnętrzna —

dań naukowych nad zabytkami kościel­
nej 1 cerkiewnej architektury. Pobyt 
p Bohdziewicza na tereire powiatu p o-j 

W yk yalisha tc  ii?staly umieszczo- |fwa k !1ka dni bowiem zamierza on 
ne w Muzeum Ziemi Dzłśnieńskie] w I zwiedzić wszvstkie godne uwagi ko- 
Głębokiem. icioł" i cerkwie znajdujące się w  po-

W edług oceny delegatów' był to wiecie, 
gtób kobiety pochodzący z XII lub też ' — --------------

JJZEF MACK5EWSCZ
N o w o ś ć N o w e I e

16-go mię l i y  trzecią i s i ódmą
Do nabycia we w szvstkich księgarniach. CENA 1.50

W najbliższym czasie ukaże się bogato illustrowana
k s i ą ż k a

T E G 0 1 A U T O R A  (J. M.)

E n u (  r o 2s(ó.»
Cena 3 zł. 

Zamówienia kierowa**

W  przedpłacie zł. 2 

do Adi nnistracji „Słow a"— W ilno, Zamkowa 2.

Eksplodowały zapałki
Ciążki wypadek z lekkomyślnym 

wyrostkiem
W ILN O . Edw ard Rawdziargo, la t  

15 (T ra k t Batorego 7) znalazł trzy 
pudełka zapałek t. zw. sztormowych 
odznaczających się dużą siłą  ognia.

Zapałki były mokre w ięc po w y su ­
szeniu ich  chłopiec w raz z 17-letnim. 
bratem  począł niem i manipulować i  w 
pewnym momencie podpalił.

W skutek nagłego wybuchu ognia 
Saw dziargo uległ bardzo silnemu opa­
rzeniu całe j tw arzy i rąk . Po udziele­
niu pierw szej pomocy przez leka-za, 
poszwankowauego odwieź,ono do »zpi 
tala. św. Ja k ó b a .

B: a t jego  odniósł stosunkowo niezna 
czne obrażenia.

SPO S T R Z E Ż E N IA  Z a K l ADU  
M E TEO R O LO G IC Z N EG O  U -S.B . 

W  W ILN IE
Z dnia 28 w rześnia 1937 roku

Ciśnienie średnie 766  
Ciśnienie średnie +  13 
Tem peratura najw yższa -+- 18 
T em peratura najn iższa +  8
O pad: -------
W ia tr :  południowy 
T e n d e n cja : spadek 
U w agi: pogodnie.

PRO G N O ZA  P O G O D Y  
w edług sp ecjaln ych  d anych  P a ń ­

stw o w ego  instytutu M eteorolo­
giczn ego w  W arszaw ie .

do w ieczora d nia  29 w rześnia 1937 r.

W  dzielnicach wschodnich jeszcze 
dość pogodnie. W  joozostałych, po 
przejściow ym  wzroście zachm urzenia i 
przelotnych deszczach począwszy od 
zachodu kra ju , pogoda o zachmurzeniu 
zmiennem. Chmury warstwowe i w ar­
stwowo k łęb iaste w dzielnicach wscho 
dmch o podstaw ie około 1000 m. poza 
tem od 300 do 600 m. W idzialność dość 
dobra.

T em jieratura w ciągu dnia około 13 
st. C.

W ia try  z kierunków  południowych, 
później z południo -  zachodu, dolne 
silne i poryw iste, górne z szrbkością 
okoio 50 km. na godz. z porywam).

D Z IŚ  D Y Ż U R U JĄ  A P T E K I
D z iś -w  nocy dyżurują apteki: Sa- 

pożmkowa (Zawalna 4 1 ), Rodowicza 
(Ostrobram ska 4 ) ,  Augustowskiego 
(Mickiewicza 10), Narbuta (Św . Jan- 
ska 2 ) , Zaslawsaiego (Nowogródz­
ka 89).

Ponadto stale dyżurują apteki Paka 
(Antokolska 4 2 ), Szantyra (Legionowa 
10), Zajączkowskiego (W itoldowa 22).

Zbrodnie chłopskie
MOŁODECZNO. 7 ,nart Aleksander

Kozik, m-c maj. Luzki, gm. poloczań- 
sldej, na skutek ran głowy ponies-onycń 
w czasie bójki na polu około osady

złe rzucił 
czóv..

Hotel Euroaejski
P ierw szorzęd n y  

C eny p iz y ste o n e . T e le fo n y  w p< 
k ojacb . W inda e so b sw *

T E A T R  I M U ZYK A
—  T e a tr  n a  rzecz szkolnictw a, Dos

konała sztuka J .  Iw aszkiew icza „L ato  
w iN ohanf* dana będzie w niedzielę 
d .iia 3 października w ieczorem na do 
chód 4  Tygodnia S z k o ły  Pow szechnej.

B ile ty  w przedsprzedaży po cenach 
zw yczajnych są  do nabycia od środy 
29 bm. u Czerwonego S z tra lla  rodzien 
nie w godz. 18 —  20 ,a  w sobotę 2-go 
i niedzielę 3-go paźóz, w  kasie teatru .

Zainteresow anie sztuką je s t  w ielkie 
należy więc zawczasu zaopatrzyć się  
w bilety, p rzyczyniając s ię  jednoczeń 
nie do z.w.ększenia funduszu budowy 
szkół powszechnych

„Dworak Kresowy
Śniadeckich 1 

Dzis : O zorki cielęce —
sos chrzanowy

■*

się z nożem na Ostapow i-:

P R Z Y B Y L I  DO F O T E L U  
„ E U R O P E JS K IE G O '‘

Barski Adam, Poczobutt - Odlanicki 
H enryk’—  Białystok, R ?łvńska MaTja—  
Osowiec, Jarmuzyńska Helena —  Oso­
wiec, Cygielnicki Borys —  Lida, Przy­
goda Jan —  Lwów, Florek Alfons - 
Adam —  W arszaw a. Kaplicki Mendel 

Trachtenberg Benjamin 
Maliński Zygm. War-

hotel „SEGeorses"
w  W i l n i e
P ierw szorzęd ny.

PoY oje w ygod n e, cen y  tanie. 
T e 1 rf’ ny w poKołacb .

—  W arszawa,
—  W arszaw:*,

OsZMIANA. W e wsi Cudowszczyz- szawa.
t na, gm. liolszańskiej, w czasie odbywa 

Hwdzńowo w czasie odbyw ającego s‘ę j ja ce j sie zabawy mieszkaniec teiże wsi 
odpustu. Sprawcami uszkodzenia ciała nie;aki W oozrarow icz, uderzył! nożem 
są bracia Michał i Nikita Ostapowtcze, w pierś Ju lja ra  Korzona, zam. tamże, 
mieszkańcy wsij Apolele, gm. po*oczań- Rannego umieszczono w szpitalu pan 
Skej. Ustalono, że w czasie bójki. Ko- stwowym w Oszmłanie, gdzie zmarł.

Znaczna Kradzież
O SO B IST A

W ILN O . W czora j w nocy po uprzed nieśli co cenniejszą garderobę w arfoś i   pow rót D yrektora Poczt. L>- rek
ci 700 -ło ty rh . Złodzieje zachow yw ali! to r 0 k r ę „ u P o „zt J Telegrafów , inż.
się tak  cirbo, że śpiący domownicy m c | M  wr(j<,ił z podróże służbo
nie słyszeli. ,  ̂ w 0 7  bm. o b ją ł urzędowanie.

1 NAUKA
Nikt n>c zdz»wt sie, i e  nie zestal królem kurkowym, skoro nie stanął do   Kursy języków obcych w lokahi

zawodów. Niech się też nic dziwi, że nie wygrał, ten, kto nie posiada losu jnstytntu Nauk Handl - Uosp. (gmach
loteryjnego. B -ci Jablkow skich). Zgłoszenia na J'5-

tlililllliljJlIljJIIIIIIIfilllllll&lillltllJillllllllllljRjllllllllllłljllllllWIIIIIJIIIIIIIIlllllliilillłllWNIlilllliUllllllllipilllllllilllililljJllIlWIllIWIWlIII zvk angielski, francimki i niemiecki od
godz. 18— 19. Żadajcie prospektu. Tel. 

•****'■■" -  CKKKA- COC' 5 0 0 0 0 9 ^ 8 5 0 ^ 0 ^ 8 5 0 1 ?  1 14.14.

niem otw arciu okna do m ieszkania p. 
A nny G ajow ej (Tyzenhauz^w ska 4) 
dostali się ja cy ś  złodzieje, którzy wy

— T E A T R  M U ZYCZN Y „LU TN La
Dziś „lYiedeńska K rew “  dzieło zna 

komitego kom pozytora Jo h an n a  S tra u s  
sa posiad ające dowcipną i p '-k ą  treść. 
Utw ór ten sta n o m  poważną pozycję 
w rozw oju T eatru  M uzycznego „ L u t ­
n i a " .  W  te j w spaniałej nowości, któ  
rą  publiczność p rzy ję ła  na prem .jerze 
entuzjastycznie b iorą udział w szyscy 
bez W yjątku arty ści z gościnnie w ystę 
p u jącą  Olgą Olginą, oraz świeżo pozy 
skanym W ładysław em  Szczawina kim , 
B a rb a rą  lla łm irsk ą  i A, Izykow skim  
na czele. M alow nicze tło  dekoracyjna 
ora zpięknie pomyślane i  wykonane Da 
oraz pięknie ponnślane i wykonane ba 
na ezele,tworzą harm onijną i  zs+roioną 
z dziełem muzyeznem całość.

P ią tek  propagandowy w „ L u tn i" .  W  
p iątek  na dzień jed en  w raca na reper 
tu ar po cenach propagandowych ope - 
retka L . F a lla  „Róża S ta m b u łu ".

W ystępy artystów  opery wars^»w - 
sk ie j. N :,iw yl itn ie js i a rty ści oper”  
w arszaw skiej z W . Szlem) ^ską, J .  P o  
pławskim, E . M ossakowskim i Z. M os 
soczym na czele, staraniem  kierow m e 
trva T eatru  „ L u tn ia "  w ystąpią 5  i  6 
października w dwóch operach, a m ia 
now icie: w dn. 5  października „Ritrole 
t t o " ,  dn. 6 paździerruka „Cyrulik S e  
w ilsk i."

T E A T R  M IEJSKI NA POHULANCE.
W  sobotę dn. 2 pożdziernika T eatr 
Miejski T o z p o c z n i e  widowiska komediją 
J. lwaszkiewócza „ I^ to  w N ohant" osi 
nutą na epizodach życia F. Szopeaiłi* 
Szereg postaci jak ueorge - Sand, Scm 
lange, Maurycy, Glesinger, M odŁiński^ 
Rozjerka, są autentycznem środovds- 
kiem w którem obracał się Szopen. —  
Akcja toczy się w chwili -tworzew,** 
przez SzopenaSonaty H-mołl j  prakta 
nad tą sonatą jest nieustannem tłem 
akcji.

Przedsprzedaż Mietów, pi> cenachj 
stałych —  obniżonych: oa 40 gr. do 
3.90 gr. 7. wszelkiemi dodatkami i szat-* 
nią —  odbywa się w Kasie Teatrtą 
„Lutnia".

—  T E A T R  „N O W OŚCI". Dziś i co* 
dziennie w dalszym ciągu cieszący się 
niezwykłenr powodzeniem program rew 
jow v p. t. „Jesienne figielki" na czelei 
z Różyńską, Hotiarską, Okszańską B ih 
ruńskim, Gronowskim, baletem H. W ie* 
rzyńskiego i nowozaangażowanvtn du* 
etem Ron - Valt.

Codziennie 2 przedstawienia, o g« 
7 i 9.15 wiecz. Ceny m iejsc od 25 gr.

7-acii O „Sobótce świctojań P. 5 5 7 5  55 ^  ^  (y)
A. T  r ad. C. 1 3 proc jnwpst. pierwsza emisja —

67.75 serie nie notowane.
I. 3 proc inwest. druga em. 6 9 9 0  —

serje 81.00
5 proc. kolejowa 59.00 60.00 59.00

O f i a r y
W  numerze z dnia 2R b m. (w to­

rek) nrdnie wydrukowana została kwo­
ta ofiar złożonych na Konf. św W incen 
tego a Paulo przez grono pracowników 
apteki C 7  7  U S. ve Wilnie.

Ofiara wynosiła zl. 25 50, a nie zł. 
50 —  jak mwlnie podaliśmy. Blad ten 
nimeiszem r>rostuiemv.

4 proc. premj. dolarowa 38.25 
4 proc. konsohdacyjna 58.50 5R.75 
8 proc ziem szit doi. kupon 39.54
4 i pół proc. ziemskie serja piąta —  

55.75
5 proc. W arszaw y roku 52.00
5 proc. Łod-i 1933 roku 56.00 
Tendencja dla pożyczek nieco moc­

niejsza dla hstów  niejednolita.

O d  ^  d r a ! n 1s f r * » c | i
w spr3v/>e doKł?dneoo dostarczania 
yarety prenumeratorem w Wilnie
W szy scy  nasi w ileńscy prenum eratorzy zam ieszkali w  

śródm ieściu  powinni o trzym yw ać gazetę  w  domu nie później", niż 
o god z. 8 -e j , a na n ajdalszych  peryłerjach  m iasta  do godziny 8.3U ..

CI w szy scy , którzyby kiedykolwiek nie otrzym ali pa zety w 
god ziracii p ow yżej w skazanych, proszeni sa  w e w łasnym  inte­
resie o  złozenie reklam acji.

R eklam acji nie należy załatw iać telefonicznie, lecz w rzucić  
kaw ałek naoleru  z d a ta , godzina doręczenia i adresem  do sn ecja l-  
nej puszki, um ieszczonej przy w ejściu do lokalu adm inistracji 
„S Ł O W A “ z napisem : rek lam acje w  sp raw ie d oręczan ia  p ism a".

Z F B P \ N I 4  I o n f 7 V T \

—  W znowienie „Śród Literacrdch".
Związek Zawodowy Literatów Polskich 
Oddział w W ilnie zawiadamia, że z dn 
6 pażdzienrka r. h. wznawia „Środv 
literackie". Bliższe szczegóły ukażą się 
w pismach w niedzielę 3 października 
r. b,

RO ŻN E
—  Narodowa o rganizacja  kobiet.D y

żury cz.łonkin zarządu N O K  odbywać 
się  będą, porząwsz.y od dnia 1  paź - 

, d/.iprtiika,codziennie od godz. 12 —  13 
j w lokalu N O K  zauł. Dobroez.ynny 2-a.

Illlllllllllllilll||ll!lll|llll!l!lli||lllllllll!llir 

„ L U T N I A "
T t  A T . 
MUZYCZNY

D z i ś

„ W I E D E Ń S K A  K R E W "
operetka J .  Straussa

-CfUOC' ■><•*300000? ifKy*- -T0Tł»C 8Bir»X W BSO C *X *-

C h cem y

S I L N E J  F L O I Y  W O J E N N E J I
I K O L O N U •

„Buazik" p. Leokadji...
Pani Leokaaja S., z ulicy Stefańskiej 

miata „budzik" i bardzo go sabie chwa- 
lila!

Swem miarowem „tykaruem" oży. 
jw ia ł senną ciszę mieszkań a, a nasta­
wiony na pewną określoną godzinę, ni- 
czem wierny sługa budzi! rozglośnem 
icłzwotiieniem sw ą panią, chroniąc ią 
przed przespaniem, spóźnieniem i t d.

Poza zaisadniczą rolą czasomierzu, 
stanowił ów „budzik" Tówireż niebyle- 
jaką ozdobę pokoju, zajm ując honoro­
we miejsce na okrytej włóczkową ser­
w etą starej komodzie...

I oto ten wierny przyjaciel zginą, 
onegdaj ku rozpaczy pani Leokadji, —

W ieczór w ..Dworku Kresow ym " sk^  - budz!k‘‘ MJ  je j nieobecność, mimo ze, wychodzą*
na miasto starannie zamknęła mieszka­
nie' ..

Może się jeszcze odnajdzie?!

urządzony dla prasy z okazji rozpoczę­
cia sezonu jesiennego wykazał raz jesz­
cze, że ten przemiły lokal zasłużenie cie 
szy Się swą doskonalą opinją, Oryginal­
ne i 'rodzajowe wnętrze, dobry zespó* 
muzyczny, a przedewszystkiem uprzej­
mość i wdzięk pań gospodyń, sprawił, 
że obecni szczerze życzyli dalszego po­
myślnego rozwoju popularnemu „Dwor 
ko w; Kresowemu".

—  Rada W ileńskich Zrzeszeń Arty­
stycznych komunikuje, że „Czytelnia ar 
lystyczna" nfieszcząca sie w lok Radv 
przy ul Ostrobramskiej 9, z dn. 1 paź­
dziernika r. b. zostaje otw arta dla pu­
bliczności.

Czyte^ra czynna jest codziennie od 
godz, 17-ej do 20-ej i zaopatrzona jest 
w pisma krajow e i zagraniczne z za­

kresu literatury, muzyki, plastyki i  t.p.

W incuk Markotny

Oicohó.*stwo
SZCZUCZYN. W  dniu 26 brr.w e w *  

Puzynowce gm. kam ionkow skiej W ac 
ław  D obiuk zamordował s iek ierą o jca 
swego W a le r ja n a  Dobruka, przenosząc 
następnie zwłok- ao  pobliskiego lasu. 
M orderstwo zostało dokonane z  zem ­
sty. gdyż zamordowany W alerjan  D o -  
bruk wydziedziczył syna, zapisu jąc ca  
ły  swój m a ją tek  —  J 0-bektarow? gof 
podarstw o —  trzem  córkom,



kroda, 29 ,*.r:reśnia 1937 r. S Ł O W O 7

„D*.2n?iik
NIC O NAS

Szczycim y się w dziejach naszych, 
iż już za pierwszych Jagiellonów pol­
ska miłość do swobody obywatelskiej 
—  wówczas jeszcze me zwyrodniała w 
swawolę -  wywalczyła od króla uz­
nanie zasaidy —  nic o nas —  hez nas. 
i aka zasada, to akt upeinoietniema 
społeczeństwa, to podstawa wszelkiej 
kultury demokratycznej. W iemy, że je ­
dnym z podstawowych mechanizmów 
nowoczesnej demokracji, to samorząd 
gospodarczy, który w sprawach tej 
dziedziny chce i powinien być pytanym 
i to przedewszysikiem w sprawach 
istotnych.

Mamy w W ielkopolsce trzy dała 
samorządu gospodarczego: Izbę Rze­
mieślniczą i Izbę Rolniczą. Ciała te tyl­
ko wtedy będą wypełniać swe zadanie, 
gdy władze centralne nie sprowadzą 
ich roli do funkcji organów ściśle wy­
konawczych, względnie gdy izDy same 
do roli tej zepchnąć się me dadzą. To 
też w maju b t . witaliśmy z uznaniem 
sposobność, jaką dal w Poznaniu wice- 
prem jer Kwiatkowski przedstawicielom 
samorządu gospodarczego w W ielko­
polsce do wypowiedzenia swych postu­
latów. Wiaidomo nam o przedłożeniu 
także w ów czas p. wicepremierowi do­
niosłego, aczko'wiek poufnego studjum 
o obecnym stanie przemysłu W ielkopol­
ski i Pomorza —  stanie nader niepoko­
jącym . Stwierdza się, że na upadeK 
przemysłu naszej dzielnicy złożył się 
nietylko nadmierny wysiłek związany z 
dostosowaniem produkcji przemysło­
wej do warunków powojennych, ale i 
ujemne skutki polityki gospodarczej z 
jej etatyzmem, przeciążeniem podatko- 
wem, a przedwszystkim upacf.c.em rol­
nictwa.

W halism y powołanie do życia przez 
wojewodę poznańskiego Kady Gospo­
darczej, która oby nie zawiodła po- 
cladanych w niej nudzie1 jako placówki, 
mogącej skupić pod wspólnym miano­
wnikiem w szystkie dziedziny życ.a go­
spodarczego nasze] dzielnicy —  placów 
u, która oby nie spuściła z cr.ta, że 
dobrobyt naszej dzielnicy zależy hez- 
w srednio od rolnictwa.

A skoro mowa o rolnictwie, to wła­
śnie ostatnio spleczeństwo rolnicze któ 
re się licznie zebrało w niedzielę dnia 
12 b.m na wielkiej sali W .S.H  przy spo 
tobności przybycia do Poznania gen. 
Galicy, szczególnie aklamowalo tę 
część przemówienia poda Kozubskiego, 
v  której domagał się on dla samorządu 
rolniczego głosu w tak podstawowej 
<pTa" ie, jak  czynności, związane z wy 
konywaniem reformy rolnej. Istotn.e 
społeczeństwo rolnicze słusznie dopa­
truje się sedna sprawy przy u zysk: w a-

Cc można kupić 
u Niewicomych?

1 Meble koszykowe
2. Koszyki różnego rodzaju
3. Puaełka, bombonierki, koszyczki 

na pieczywo, kropielniczki, pata- 
Tafki i inne wyroby z rafji.

4 W ycieraczki kokosowe
5. Szczotki różnego rodzaju
6 . Trykotarze ręczne i maszynowe.

T o wszystko (prócz mebli) można 
nabyć w Bazarze Przemysłu Ludowe­
go (ul. Zamkowa 8).

P O W SZ EC H N O ŚĆ  O ŚW IA T Y
Z A L E Z Y  OD ILOŚCI SZK Ó Ł. 
POM ÓŻCIE JE  B U D O W A Ć

Pszriańsici"
—  BEZ NAS

mu wspólgtosu tam, gdSe chodzi nie 
mniej nie więcej, jak o substancję ma­
jątkową narodu —  o ziemię.

Wzmożona akcja parcelacyjna rzą­
dowa na naszych ziemiach <dzie wlas- 
nemi drogami. Oto jeden po drugim 
warsztaty pełnowartościowe zarm maja 
się na dotąd obce W ielkopolsce typy 
niewystarczalnych gospodarstw włoś­
ciańskich. W  tak więc doniosłej spra­
wie powinny uzyskać mozn-ość op.nj>- 
wania nietylko stery rolnicze, ale — ze  
względu na ścisły w naszej dzieln cy 
związek wszystk.ch dziedzin gospodai- 
czych z rolnictwem —  również miasta 
i sfery przemysłowo - kupiec.ee F Mo- 
gnomja naszej wsi zmienia się gwałtów 
pie, ale pytamy się, czy miasta n-az

w tej rubryca zamieszczam* najcelniejsza wrzgię- 
tfnlc najciekawsze artykuły • feljelony. kt6re wczoraj 
ukazały slą w prasie polskiej. Nie opatrujemy ich w 
ładne komentarze. Ale to nie znaczy, abyf my podzie­
lali poglądy w nich wypowiedziane. Owszem będą s i ę  
tu znajdo wary utwory naszych przyjaciół, bydą pow­
tarzane zdania, z K t u r t m l  się zgadzamy. Aie rdwmr 
często będziemy zamieszczali artykuły przeciwników 
ł przedrukowywali poglądy skrajnie z naszeml poglą­
dami sporne. ieSII n^zlemy uwalać, łe t  jakichkol­
wiek względów dany utwór, artykuł czy fetjeton za 
sługuje na powtórzenie lub na zapamiętanie.

Echa gospodarcze
JE S Z C Z E  nanych przez władze administracji

R O Z W Ó J K O N JU K T U R Y  | ogólnej, przy p om ocy komisyj 
O pierając się ciągle na T ab li-  i gminnych i powiatowych, główny  

cach  statystycznych Instytutu B a - !  urząd statystyczny stwierdza, że 
dania Konjunktur, przejrzyjmy pa-! nastąpiło zmniejszenie powierzch-  

j »ę danych, p ozw alającycn  nam zc . n| zbóz ozimych w w ojew ód z-  
j rjentować się w rozwoju konjun- J tw ach centralnych i zachodnich

Zatrudii. ogółen. 766 458 641
■w tem  górnictwo

i  hutnictw o 212 119,9 141
w przem ys'e prze­

twórczym 554 324 5u0„
Zbyt WęgU d li

przemysłu 1202 632 1046
weksle w yst. 1083 335 1076
Ładunki ko le j. 103 60 94,

Ktury. | Również n astąp :ło zmniejszenie
1929 dno 1937 powierzchni zbóz o z :mycn spow o-  

kryzysu du niesprzyjających warunków  
atmosferycznych, szczególnie w 
wojee, ództwach południowych. 
P onadto w woj. stanisławowsl.iem  
znaczne zniszczenia spow odow ały  
myszy.Zmniejszenie powierzchni o 
zimin wpłynęło na w zrost powierz 
chm zasiew ów  jarych, szczególnie  
w tych w ojew ództw ach, które naj 
wiecej ucierpiały od mrozów. 

Dane p ow yższe są nader c i e k ą 1 Znaczne zniszczenia pszenicy  
we. P rz c d e w sz y s th e m  ruch ilości o z :mej, jakie wydarzyły się w  
zatrudnić.- ych roootników daje du niektórych w ojew ództw ach, zosta-  

ZYCIA I żo do myślenia. Okazuje się, że y częściow o wyrównane zasie-
od chwili koniunktury do najniż j wem pszenicy jarej. W ed łu g da- 
szego stanu k iy c /y s o w e g o  ubyło nych prowizorycznych, pow ierz-  
prawie 3 0 0  tysięcy ro b e łników, a chnia pszenicy wynosi 1 6 9 2 ,7  tys, 

Po pewnej frbrvki pi-yjęto na jed- wywołanego zwolnieniem awła. od tego czasu, do cz erw ca  r.b ha. W  porównaniu do roku ubie-
  v . j —:. ri" ■ szeie wybuch! strajk i fabryka zmwszo- . fj 7ar- lld,, :pn:e nnw-vc]l onn

na była rozstać >ię z Piotrem, który z aiazłO , m uamerne nowych . UU
udmawiał goryczą w sercu sprzedał ziemię i wy- ymęey J / I - je z ch  przypomni-

„Kurjer Polski
PRAWDZIWE BAJECZKI Z 

Nie dorabiaj się!

te

wyprzedzić w p ad ko m , w szyscy >t- 
wieramy oczy zawczasu, podnośmy

dotąd stosunkowo niezależne organa
Inaszych samorządów gospodarczych w nakowe roboty dwóch ludzi: Piotra 
dostatecznej mierze uwzgiądn.ają te Pawła.
przeobrażenia? Czy pozwala im się w y Piotr rzetelnie pracował,
razić sw oje zastrzeżenia? Czy od iat sobie wielu przyjemności > pod koniec we,irowa‘ w świal. 
całych władze centralne nie przecli ,d-ą roku pos,adał uciułane w Kasie Oszczę Na pużegnanie robotnicy powiedzieli
nad życzeniami „terenu" obojętnie do dności paręset złotych. Paweł nie miał mu:
porządku dziennego? upodobania ciułacza, wypijał często kie Nie dorabiaj się'

i liszek wódki i bvł zawsze bez grosza, *  *
Dlatego sygnalizujemy re  szczegół- Po kilku !atach Piotr nabył, dopożycza-' W  pewnej cukrowni pracov'ało 

na c u nością niedzielną postawę sari jar pieniędzy, dwa czy trzy morgi dwóch robotników: W awrzyniec, zapo- 
W .S H Niech wszystkie dziedzin'’ jty- jg runju, biegiiwy ciułacz i Michał, nie myślący
cia gospodarczego baczą, by n>e dać i Nastąpił kryzys w przemyśle. Fa- o ju trze/)

bryka postanowiła zredukować cześć Po wielu latach oszczędności W aw - 
pracowmików. Między innymi został m -m  e t  dorobił się 7 morgów gruntu, 

nasz głos ostrzegawczy, jeżeli m am y jzrecj j kowany Pawe* który coraz czę- Na ziemi te j, spowodu starości W aw - 
powód twierdzić że s-ę nozostawia !,o n  pCje j upijał się i opuszczał w pracy. Ro- Tzyńca, gospodarzyli już iego syno-
petencji samorządu aziedziny tviko nie-i N>rnicy zażądali icdnelk zredukowania wie Nie przepisał on jeszcze gruntu na
istotne, natomiast rozstrzyga się poza nje p awla, lecz Piotra, jako tego, któ synów, choć przestał już pracować w
nami i bez nas o sprawach najjstifmei-J-,-yj jest właścicielem gruntu, a więc po- cukrowni i był u nich na łaskawym
szych w sposób często doktrynerski, s’’adaczeni nieruchomości. chlebie. Nieraz w  czasie pracy W aw -

, nieżyciowy. J Długo fabryka starała się utrzymać rzyńca byty ze strony robotników sta-
Stest. i Piotra, pomimo nacisku i fermentu, wiane żądania usunięcia go z fabryki.

, bo on już „ma sw oje". Cukrownia ani 
shichać, ani dopuścić nie chcia­
ła, by człowiek miał być usunięty z
pracy za to, że oszczędza i dorabia 
się. Michał także zestarzał się i prze­
stał pracow ać w cukrowni.

Praw ie jednocześnie zwrócili się o- 
baj do Ubezpieczaim Spo>er:znej o przy

Nad morzem Śródziemnem

my sobie artykuł P a n a  Okołowi-  
cza  w Polsce  G ospodarczej,  któ­
ry z niezwykłym nakładem p racy  
i wyobraźni c b r c z a ł  efekt całej

głego powierzchnia pszenicy (ozi­
mej i jarej) uległa zmniejszeniu w  
w ojew ództw ach zachodnich, z w y  
jątkiem Śląska w  woj. południo­
wych z wyjątkiem stanisław ow ­
skiego oraz w woj warszav ?'• ~-u,

reformy agrarnej na niewiele wię- łódzkiem, poleskiem i wołyńskiem
kszą liczbę, to możemy zorjento- 
w ać się w  czem leży istota walki 
z przeludnieniem na wsi. Popro-  
stu gdyby ch oć  drobną część  w y ­
siłków, które stosujemy dla ni-

Najbaraziej zmniejszyła się  
powierzchnia pszenicy w woj. po- 
morskiem (o  2 6  p ro c . ) ,  w poznań  
skiem (o  11 p ro c .)  i woj. w ar-  
szawskiem oraz łódzkiem (od  5

p racy  na zachodzie, gdzie p ro w a­
dzono nieco inteligentniejszą po­
litykę gosp odarczą .

Innym punktem, na który należy  
zwrócić baczną uw agę, to wysta  
wionę weksle. Z naczny spadek  
obiegu w ekslow ego źle świadczy  

znanie :m świadczeń emerytalnych, w o finansowym rozwoju kraju. Je ­
śli

szczenią folwarków', skierow ać wr ,d o  6 p ro c .) .  W  woj. pomorskiem  
stronę ochrony przemysłu przed I mmiejszeme powierzchni pszeni- 
tępicn>>m, m iasta w ch ^n ef-  by cy ozimej wynosiło 5 0  proc., lecz  
niezwłocznie wnększą część nad- dwukrotnie powiększony zasiew  
miaru bezrobotnych na wsi. N aj-  pszenicy jarej zmniejszył niedobór 
lepszym dowodem na to, koniec o połowę. N atomiast wzrost p o -  
bezrobocia i nawret brak rąk do wderzchni pszen.cy zaznaczył się

tem przekonaniu, że o j-łacając ustawo- ■ ś li dohjC y m y  d o te g o  s z ty w n o ś ć  
w-e składki ubezpieczeniowe, należ> im 0 b ie gu n c n e ta r n e g o , to  m o ż em y  
się starcze zaopatrzenie Orzeczenie U - d do p rz e kou an::a . że k w e s t je  
bezpieczainu w sprawie W aw rzyńca by- J A • 1 *1* M _bezpieczalmi w  sprawie W aw rzyń ca by- • - . . , -i
10 nm ocz.-:iwar» m o n e ta rn e  w  tej c h w il, są  n a jb a r

„Na pudstawie zaświadczenia o śro- b/iej palącem ,z2igaclifłt-tiiem.^ Pro-  
dknch utrz)'mania, wydanego przez Za-; jekt rządowy by tOdw'yzszyć 
Tząa Gminy" —  brzmiała treść wyroku emisję Banku Polskiego o 150  m -  
—  „i stwierdzenia ie oowód jest wta- ‘ ponów złotych, przeznaczonych  
ścicielern 7  morgów gruntu i ktnwy, na sklip p - , , ieró w  państw ow ych,  
odmawia «.ę zapomogi. Wyro.c ostate-l d f1( b ć }em nacfer
cznv zaskarżeniu me ulega . /  J : .  . ,

Michel natomiast, który P,ł i me o- meszczt W w y .n , Ob. izen a stopy  
szczędzął, zapomogę otrzymał. procentowej, i r\viększenie kredy-

[ tu prawo powiedział Wa-wreySk- tfflw wekshiwych, które w  miarę  
cowi: potanienia znalazłyby ch ętn ie j-

Nie dorabiaj się1 szych odbior j W, ożywiłoby inwe-
_ stycję i produkcię dziesięciokroćMUjmer W erner - Gre,.,, ] ; . k ] 5()

ptzv ustalamii fiiodac, wartości kilku- . 1 . , Jf i I ^ O m r n n r i f i o c h  n r  n o m f l .jonów zamrożonych w p3pie 
o niskim kursie. T o  co je-

ózieaśęcrfl miljonów koron szwedzkwh,
1 na cele popierania wśród narodów nół-( r a c h .
nocnych bad"ń naukowych i współpra-j szcze zabija konjunkturę i nie po-  

icy w szerzeniu pokoiu, dla zrównowa-; zwala jej dojść do granic, jakie 
lżenia \v cywilizacji ludzkie5 strat, jakie osiągnęła wlcrajach sąsiednich to :  
^owoduią woiny —  powiedział

W  myśl postanoiirień konferencji w Nyon, samolo, angielskie objęły kon­
trolę wód śródziemnomorskich.

że wie!
! ki swój majątek zawdzięcza nietylko 
swpj pracy, ale i poparciu wszystkich 
ludzi z iego otoczenia, a więc robotni­
ków, urzędników i całego społeczeń­
stwa, którzy mu w ten sposób dopo­
mogli stworzyć ftmdacie. 

j Dwadzieścia pVć lat temu Werner- 
Oren nie był człowiekiem zamożnym, 

i Ale w Szwecji i w wielu innych krajach 
obowiązuje hasło:

Dorabiaj się! P. P.

* )  .Baieczka" ta oparta iest na w y­
darzeniu prawdziwem.

1) wysokie ceny eksportowe  
w ob ec niskich, zdewaluowanych  
cen konkurencji zagranicznej.

2 )  niezwykłe w ysoka stopa pro 
cen tow a kredytów.

Są to spraw y stare  jak świat,  
potwierdzone h:storją ostatniego  
kryzysu św iatow ego. Ale u nas  
łak rzadko się o n.ch myśli, że 
dobrze ie czasem pow tórzyć.

P R Z E S T R Z E N IE  U P R A W  
W  ROKU 1 9 3 6  —  37

Na podstawie ob^czeń, doko- poprzedniego.

w woj. lubelskiem, białostockiem,  
wileńskiem, nowogródzkiem, ślą 
skiem i stanisławowskiem. Naj­
większy wzrost miały w ojew ódz­
tw a wileńskie i nov,ogródzkie —
0  3  proc. Powierzchnia żyta o z i ­
mego, w yn osząca  5 7 2 2 ,7  tys. ha  
uległa zmniejszeniu T ylko w oje­
wództw o lubelskie, now ogródz­
kie, polskie i wołyńskie w ykazu­
ją nieznaczny w zrost.  N ajbar­
dziej zmniejszyła się powierzchnia  
żyta w w °j- pomorskiem o 9  proc.,  
a następnie w woj w arszawskiem
1 w ojew ództw ach południowych.

Powierzchnia jęczmienia, w yno­
sząca  1 2 3 2 ,7  tys. ha, wzrosła w 
większości województw. W yjątek  
stanowiły woj. kieleckie, luDelskie 
wileńskie, poleskie i .s tan isław ow ­
skie, gdzie nastąpiło nieznaczne  
zmniejszenie. Największy wzrost  
powierzchni jęczmienia zaznaczył  
się w wojew. pomorskiem o 19  
proc., w  warszawskiem o 13 proc.,  
tarnopolskiem o 10 proc.

Powierzchnia ow sa, w yn osząca  
2 .2 9 5 ,2  tyr. ha w zrosła  we w szy­
stkich w ojew ództw ach z w y jąt­
kiem wileńskiego i tarnopolskie­
go. Największy w zrost zaznaczył  
się w woj. pomorskiem o 10 proc.,  
a nastęoiiie w woj. warszawskiem  
około 5 proc

W reszcie  powierzchnia ziem-' a -  
kówr, która wyniosła 2 9 9 8 ,4  tys.  
ha, wzrosła wre wszystkich w o ­
jew ództwach dość rowmonuerme 
w granicach od 1 proc. do 5 proc. 
Należy dodać, że p o w ie r z c h n i  
buraków cukrowych w roku bież. 
jest większa o 22 proc. od roku

FRAN K H E L LE R

A U T O R Y Z O W A N Y  P R Z EK ŁA D  
VU \ P Y S Ł A W A  O L S Z E W S K IE G O

2 8 )

WfELKI FILM „ATTYLA“
IX

PAN COLLIN JE  KOL A C JĘ  Z PR1 FR W A M I

Kolacja , na którą pan Collin k długo musiał czekać, nie 
miała być spożyw ana wesoło, ani nawet spokojnie. W ypadł > 
dnia i coraz to nowe wrażenia spraw  i z. ‘ <-ii w  kolejności
dań, ani też w doborze trunków nie było porządku.

W ła ś n ie  p o s ta w ił  p rz ed  nim  k e ln e r  z im n ą zu p ę j k ie lis z e k  
< h erry , gd y  n a s tą p iło  p ie rw sz e  jsak locenre s p o k o ju .

P rz y  je d n y m  z p o b lis k ic h  s ro lik ó w  d o s trz e g ł Filip ru d o ­
w ło s ą  z n a jo m ą  m ło d eg o  B e n d y . O d y b y  itoożna b y łr  wyobraz ić  
s o b ie  p o s ą g  Nike z S a m o tra K i, z d o b ią c y  k la ik ę  s c h o d o w ą  w  
Luw rze, b ez  s k rz y d e ł, a n a to m ia s t  z g ło w ą , w ó w c z a s  p o s ą g  
b y łb y  niewątpl iwie  w ie rn e m  o d b ic ie m  ri dej d z ie w c z y n y .

Ale bogini zwycięstwa winna snoglądać przed siebie z 
triumfem, a znajoma Bendy opuściła głowę i błędne miała oczy.  
Ani rozgw ar panujący na sali, ani świaPa, kwiaty i muzyka 
nie były zdolne wypogodzić jej lica < bok niej siedziała w y -  
brylantow ana dama. lat około szośt dziesięi iu, a z ubrana jak 

panienka siedemnastoletnia, Zc.lotna i pełna pretensji. Zaw odo  
wi tancerze kręcili się koło niej. jak osy dokoła plastra miodu. 
T ańczyła po każdem daniu i uśm iechała się czarująco  do swych  
wielbic:eli. P odczas  gdy święciła tryum fy, tow arzyszki jej nikt

nie prosił do tańca. W ygląd ało  to trochę dziwnie, choć nie tru­
dno bvło sobie w ytłumaczyć przyczynę. T ancerka powróciła  
właśnie do stolika i odezwała się głosem, w którym nie było 
śladu zalotności :

—  Jeżeli pani nie rozchmurzy czoła, to niech pani lepiej 
idzie sp ać.  Nie na to płacę, by mieć mumię przy stole.

—  Niech mi pani wybaczy,M i Lantrey, proszę,
—  Panno Heleno!
—  Słucham panią.
—  W yp ud row abi się pani i w yp om ad ow ała  w argi. Niech 

pani nie przeczy. Przecież zabroniłam pani to robić raz na 
zawsze

Filip nie mógł znieść widoku zmartwionej bogini. Od' 
w r ó c :ł oczy i dostrzegł n aty ch n rast  znajomą twarz. W  głębi, 
w niszy okiennej siedział przyjaciel Mr. B ird ‘a, pan Klemens 
Schmidt. Jadł z apetytem, n:erpal łapczywie i przeglądał w tra­
kcie jedzenia mnóstw o gazet, kłóre zasłaniały ca ły  prawie stolik. 
Ruch na sali zupełnie nie zaprzątał jego uwagi. Gdy kelner 
chciał zmienić talerze, chrząknął przyzw alająco , nie p atrząc  na 
niego. Jego  krecie uwłosienie połyskiwało w  świetle lamp g ra ­
natowym odcieniem. Przez rogow e okulary wertował gazety  j 
zdawał sie nie wiedzieć o świecie Bożvm.

O bserw acje Filipa przerw ał kelner, przynosząc mu stos  
gazet, które zasłoniły pana Klemensa Schmidta. Były to w szy st­
kie amerykańskie czasopisma i przeglądy filmowe, jakie można 
było znaleźć w  A tenach : ,,Movietone Jou rn al" ,  „Screen N ew s"  
„Mnvie W o rld "  i inne. W szystkie  bogato ilustrowane z kolo­
rowymi podobiznami gwdard i gw iazdorów  o pięknem uzębie­
niu i obiecująco roześmianych oczach

•—  Czy słyszał pan p rofesor —  zagad n ął kelner —  o naj­

nowszym wypadku, opisanym w dodatkach nadzw yczajnych?
—  Nie —  odpowiedział Filip w roztargnieniu.
Za Jęty  był przeglądaniem ,,Movie W o rld "  z nodobizną na 

okładce Miss Joan Jaarolds i ze szczegółami z jej życia o ry w at-  
nego, począw szy  od kolebki, a ż do trzeciego małżeństwa, które 
miała zaw rzeć.

—  Co icsl w  dodatkach nad zw yczajnych ?
—  Nie wie pan nic, s ir?  Wielki finansista Vogel zabił się 

w  wypadku sam olotowym .
Filip zerwał się na równe nogi, zapominając o Miss Jean  

Jarrolds i jej związkach małżeńskich.
—  T ak, panie profesorze. W cz o ra j  w południe w y starto ­

w ał  do...
—  Do Konstantynopola i do Bukaresztu, na konferencje...  

W iem  o tem. I co daiei?
Kelner zająknął się, lekko ździwiony.
—  Pan profesor wiedział o jego zam iarach ?
—  T a k . słyszałem coś niecoś w mieście. Ale jakie okoli­

czności w skazują na to, że pan Vogel zginał0
—  Znaleziono —  rzeki kelner, jakby urażony, że nie mógł  

w y g a d a ć  się tak, jakhy tego pragnał— znaleziono samolot na mo  
rzu Egejsklem w pobliżu Kurni, kołyszący się na fali bez p a ­
sażerów .

—  Gdzie leży Kurni?
—  Na wyspie Eubei.
—  Na drodze do Konstantynopola?
—  T ak. na prostej drodze do Konstantynopola.
—  W  jaki sposób znaleziono samolot i skąd wiadomo, ie 

to maszyna pana V ogla?
D. C. N.



Programy radiowe
W I L N O .

Śioda, dnia 29 września 1937 r.

6,13 Gimnastyka. 6,38 Muzyka (płyty).
7.00 Dziennik poranny. 7,10 Muzyka.
8.00 Audycja dla szkól. 8 ,i0  Ciągnienie 
miljor.a „Transm isja z Generalnej D y­
rekcji Loierji Państw owej w W -wie. 
8 .20 Przerwa. 11,13 „Gdzie mieszkają 
cnoroby" — pogadanka. 11,40 Muzyka 
Ameryki Południowej. 11,57 Sygnał cza 
su j hejnał. 12,03 Dziennik południowy.
12.15 Chwilka litewska w jęz. litew­
skim 12,25 Koncert orkiestry rozryw­
kowej. 13,00 Muzyka operowa, j b a le ­
towa 14,05 Przerwa 15,00 Nowe płyty 
z piosenkami Piils‘a i T ab et‘a. 15,10 Ży 
cie kulturalne miasta i prowtneji. 15,15

p oiowanie“ D c noweli T . Manna. 
15,25 W iązanka melodyj. 15 45 W iado­
mości gospodarcze. 16,00 Poetyckie e- 
cho „Lalki" szkic literacki. 16,15 Kon­
cert kameralny 16,45 Szpiegostwo so­
w ieck ie , —  odczyt. 17,00 Konceri soli- 
siow. 17,50 O samochodzie j jego kie­
rowcy —  pogad. 18.00 Chwila Biura 
Studiów'. 18,10 „Dzieci Wilna śpiewają 
pieśni ludowe". 18,30 Pogadanka o ty- 
godn-u L.O P.P. '8  40 Program na 
czwartek. 18 45 W ileńskie wiadomości 
sportow e 18,50 Pogadanka aktualna.
19.00 Koncert Orkiestry jazzow ej. —  
transmisje z W ystaw y 19,40 S k rzytr<a 
ngólna prowadzi dyr. J. Żuławski. i9 ,5 0  
Wiadomości sportowe z Wilna. 19,52 
W iadomości sponow e z W -w y 20 00 
Hurra! Uwertura! —  lekka audycja mu-| 
zyczra. 20.45 Dziennik wieczorny. 20  55 
Pogadanka aktuk*na. 21,00 Koncert 
Chnp:nowski w wvk Leopolda Muenze- 
ra 21,45 „Doktór Piotr“ —  opowiadanie
22.00 Muzvka taneczna w wyk Malej 
Orkiestry p R 22,50 Ostatnie wiadom.

W A R S Z A W A .
Środa, dnia 29 września 1937 roku.

fi 18 Gimnastyka. 6,38 Muzyka (p łyty).
7.00 Dziennik poranny. 7,10 Muzyka.
8.00 Audycja dla szkol. 8,10 —  11,15 
Przerwa. 11,15 Audycja dla szkól. 11 40 
Ruggiero Leoncava!Io* Fragm enty z op,

P a ja ce". 11,57 Sygnał czasu i befna. 
12,03 Dziennik połudn owy. 12,15 jak  
trzeba s.ę ubiierać na w sP — pogadan.
12.15 Koncert orkiestry rozrywkowej 
13.00— 15 45 Przerwa. . 15,45 Wiadont. 
eospodarcze. 16,00 Poetyckie eclio 
.Lalki". 16,15 Ludwik B eethoren : So- 
lata na wiolonczelę i fortepian A-dur 
rn 6p 16,45 Szpiegostwo sowieckie—
17 50 O samochodzie i jego kierowcy—  
pogadanka. 18.00 Chwila Biura Stu- 
3iów. 18 10 Program na jutro. 18 15 
Muzyka lekka. 18,50 Pogadanka aktual 
na. 19,00 „Słynni dyrygenci". 19,50 W ia 
domości sportowe. 20,00 Hirrra' Uwer­
tura! —  lektca audycja muzyczna 20,45 
Dziennik wieczorny. 20,55 Pogadanka 
aktualna. 21,00 Koncert chopinowski. 
2 ’ .45 ..Doktór P iotr" —  opow iadań'j .
22.0 Muzyka taneczna w wyk M, Or­
kiestry P R  22 50 Ostatnie wiadomości 
dziennika wieczornego, przegląd prasy 
i kumuu:kat meteorologiczny. 23.00 —
24.00 Muzyka taneczna.

Czwartek, dnia 30 września 1937 r

S t  o w o Środa, 29 wra^śnłs. 1937 r.

T a ł e C a  l a t a r i i
17-ty dzień ciągnienia 4-ej klas/ 39-ej Loterii Państw, 

i i ii ciągnienie
Główne wygrane

5 0 .0 0 0  z ł . :  181744
1 0 .0 0 0  z l . :  1 1 0 2 3 3  110516

1 2 6 7 1 5
5 .0 0 0  z l .:  2 2206  37991 1321 0 2
2 .0 0 0  z l , : 2 5 6  3 7 3 7 0  4 9 3 8 1

4 7028  5 4 2 8 8  5 6 2 5 3  5 6 9 3 7  70757
1 0 1 1 9 1  109394  128 2 8 2
1 3 8 7 6 5  192097  192 9 0 4

1.000 z ł . ;  60 0 1  2 9 2 0 9
4 3 3 8 5  4 6 8 1 6  54531  5 5 7 0 6
7 3 1 4 0  7 6288  7 8054  7 8162
8 4 5 8 4  8 5 3 2 3  9 3 7 6 5  99519
1 1 2 9 4 6  1433 9 2  1442 3 9
1 4 9 0 5 3  153401  182756  
1 6 9 0 3 1

1 273 a 6

4 1 0 2 4
68771
7 9319

107681
1478 5 4
186 1 2 9

Wygrane po 200 zł.
74 169 213 605 601 856 57 941 50 

1768 577 657 80 762 877 912 2ui3 
345 633 65 94 703 15 57 86 914 96 
tul 3125 79 % 2 51 430 543 751 66
9*2  4086 316 413 519 66 736 833 8a
970 5222 28 62 366 623 632 808 49 99 
995 5374 380 7223 406 74 538 62 7”0
815 82 85 935 8018 558 63 94 606 774
9065 38 118 537 57 716 3on

11)103 60 319 63 l 735 846 921 45 
11654 803 12011 93 160 432 66*  843 
13163 343 486 524 98 759 868 9 )3 
14u66 lOu 214 327 568 660 715 41 97 
15126 29 8l) 318 39 694 816 33 906 
16084 203 70 328 37 404 869 979
17177 211 357 76 401 622 24 48 821 
49 18082 236 39 629 776 904 35 1919U 
286 305 90 448 67 98 534 626 713

20071 297 301 90 5</8 846 717 87 
801 912 21034 29 52 90 97 203 394 
454 507 776 863 22121 411 590 683 
766 930 33 23104 62 68 323 45 597 
24006 19 213 301 36 49 57 69 505 621 
36 777 892 927 25016 128 *- 337 451 
68 73 566 637 929 26108 28 95 328 79 
651 81 931 27001 59 295 543 607 730

90 q39  6 2 0 5 9  71  139 44 207  634  770  
809 6 3 2 4 5  90 4 3 2  5 8 3  7 1 9  26 861 
76 909 6 4 0 6 3  69  155 290  3 0 8  65 
462  573 98  9 6 3  819  6 5 2 3 6  63 517 
7 5 0  79  862  93 6 6 1 0 8  11 64 2 1 3  593 
845  6 7 0 3 5  168 3 2 2  24  477 513  16 
7 Ś 6  6 8 0 4 2  65  194  7 4 7  888 9 3 3  60 
6 9 1 7 5  99 2 1 4  4 3 8  8 0 7  75  9 1 6  29 
58 70 3 1 0  19 3 8  686 7 7 6  80 93 
71 0 2 4  4 2  2 2 7  81 3 7 9  4u5 7S5 96  
7 2 1 5 0  33  557  8 2  7 0 0  63  93  7 3 2 4 0  
51 371  81 4 6 4  7 7 3  8 9 8  7 4 0 1 6  161 
75  26  2 6 8 5  7 1 8  9 1 1  7 5 1 5 6  3 7 2  432  
568  915 44 .

76034 IR .' T?1 520  98  764 842 
73  12 981 7 7046  77 455 67 84 0u6 
9 32  930 78069 376  468 79454 ł4 1  
15 L0196 407 505  21 ” 52 940 64 
8 1 1 0 9  91 4 44G 39 709 912 53
70 82001 107 81 216  4 46 559 83342  
67 434 7 662 762 879  960  G406L 323 
86 498 6 ) 2  766 aOo d l 8 5 0 8 0  264 
O S  118 555  916  95  8b0-i6 84  101 
i  202 311 56  853  64  982 b/11” 536 
640 8S03o  47 74 14> 339  148 5z0 
5i 4 80 779 94 89165 ć44 4+6 hb? obi 
62 716 860 90023 oO 84 112 203 42 407 
95 500 3 j  655 707 847 9 9uo 910&9 126 
51 5 294 370 448 99 519 645 57 975 
92048 35 135 94 371 40,3 12 59 S(.o 633 
56 797 946 930z3 ”57 719 28 66 813 
94250 55 3O6 496 526 614 9+6 55
M500u 28 106 84 247 341 791 96049 121 
70 82 94 214 8 494 627 966 97109 49 
77 94 337 67 73 6*85 47 998 98149
208 25 8 404 5 42 95 5245 674 990
99ll2tj 11& 258 81 G 8 732 852

194107 151 39 202 14 627 64 60 
4?9 5 !?  72 77 673 846 54 58 37
101040 <i01 709 880 K2118 28 244
80 304 97 419 578 736 6? 77 858 9J4> 
103197 317 421 74 529 61, 20 558
10425C 8u 52b 6b7 103023 395 486
531 616 85 820 75 106124 Zl • 344
444 85 500 10 612 807 988 i071«3 280 
83 432 u83 686 87 850 930 108." 53 
519 853 109027 133 233 421 684 929 
31U172 76 347 40 ! 510 35 78°, 91-2
U L  19 3 4 213 474 818 5 2 83 97 9)1
1)2129 55 63 201 328 605 2/ 53 8t7

946 81 28095 351 730 92 29019 65 138 958 313057 136 61 200 88 466 503
41 60 355 490 677 855 /25 p3 832 70 >,20 34 91

u0059 130 70 315 416 568 607 27 114008 207 33 99 344 6 f 4O.3
76 780 861. 31060 28 1 91 413 2 2 26 179 °-ł"< 94 929 34 '15044 44 299 459
51 504 704 894 32274 374 405 8 2% 525 54 77 706 843 90 i 42 49 116117
36 514 40 43 45 33147 276 311 53«) ; 25 . 3 0 0  11 8 go 88 97 473 "34 94
33 34159 60 247 378 449 699 864 93 9 )9  36 U 7020 CO 20? 66 3u2 22 30
907 35119 37 266 611 58 738 825 81 76 <C’6 82 660 7 i v55 7S 118142 31
921 36000 75 165 240 349 50 554 671 ł9 757 823 948 76 1)9072 213 21 74

7191 724 850 37129 86 224 50” 32 
626 715

3 8 0 5 9  9 6  113  613  7 2 0  9Z8 3 9 0 2 7  
16  270  3 5 0  72  5 1 7  791 99 40091  93 
2 3 0  3 7  42  514 49 659  78  7 7 2  838
4 5  59 4 1 0 1 2  24  23  31  60  67 3 7 6  w , _  ,  ^
4 5 4 1  85  628  3 3 4  927  4 2 3 9 2  4C3 1126076 183 S T 657* 787 8?2 ho '63^89 
6 3 2  52  8 2 4  9 1 0  18  89  4 3 2 2 0  4 5 3  99 063 78 12700”, 112 245 67r, 87 <17 
655 68 727  98  843  4 4  9 1 3  7 8  4 4 0 0 3  128049 340 51 862 931 77 120094 lOO 
1 1 9  r 7 2 2 3  4 0 3  5 i 7  3 6  68 902  86 29 229 75 340 52 424 75 647 739 48

&3 323 598 653 967 120229 725 33
3P3 121H 8 36 303 4 2 4 5 465 552 7 ,0  
73 832 73 122037 90 164 231 318 23 
415 46 49 6?6 745 87, 906 38 1231U1 
261-319 467 593 715 &66 77 933 63 74 

,9 8  124144 217 430 7 63 1 74 1 94 823 
77 1 25038 227 42 50 394 435 826

4 5 0 5 5  152  2 9 0  3 0 5  28  94  937  4 0 0 0 8  
2 0  185 2 9 2  £ 5 2  64 5 9 5  4 7 2 3 7  358 
4 4 3  4 8 0 9 1  4 4 5  649 7 6 9  811 73  910 
4 9 1 0 5  43  6 9 2  861  85  5 0 0 5 5  199 376  
6 7 3  84 7 0 4  35 9 3 5  5 1 0 8 7  2 5 5  307 
65  9 6  651 8 8 2  930  52147  55  317 
2 2  463 689  6 3 0 4 7  2 4 6  316  65  558 
8 3 2  961 5 4 0 4 5  141 305  413  64  523 
671  760  809  5 5 0 6 5  101 12 2 9 3  302 
6 2 0  91 755 75 8 4 3  5 6 0 2 2  36  218 
£ 9 8  425  505  2 592  32  647  57 5 7 5 3 7  
4 6  607 803  5 8 3 6 4  80  493  501 755  
8 0 8  22 8 4  930  59169  71 310  31 718  
3 6  66 952  6 0 0 1 5  157 337 406 529 
62  602 3.3 760  944 57 6 1 0 5 7  115 41 
2 8 1  87 3 8 2  4 2 4  78 516  65 615 3o 65

naprawm solidnie

5.18 Gimnastyka. 6,38 Muzyka (p łyty).
7.00 Dziennik poranny. 7,10 Muzyka
3.00 Audycja dla szkół. 8,10 — 11,15 
przcrwa. 11,15 Poranek muzyczny.
11,40 FrydeTj k Delius: W  agrodzie la-
;m (p lyty t). 11,57 Sygnał czasu i hei- 

lał. 12,03 Dziennik południowy. 12,15 
Pogadanka rolnicza. 12, 25 Muzyka sa- 
onowa. 13 00  —  15,45 Przerwa 15,45 
Wiadomości gospodarcze. 16,00 „Na 
siodełku m otocykla" —  pogad. 16 15 
Ihór im. Moniuszki. 16 45 „Działkowcy 
zżera ją  plony." —  feljeton. 17,50 Po 
•adnik sportowy 18,00 Poradnik spor- 
owy lokalny. 18.05 Pogadanka spolecz 
ia 18,10 Program na jutro. 18,15 Małe 
tesnoly jazzowe, 18,50 Pogadanka a'c-
•uaina.' 19,00 Pow szechny T eatr W yo- Choroby weneryczne — syfilis,

8(W 77  148067 55 217  329  93  405  37 
526  i l  787 1 a'J042 396  4U9 740 150002 
519  999  151003 6 )5  905 4 J  51 

152029 1,45 204 +23 514 7 ?  ,74 713 
98 858 *53107 85  391 4/6 73 5 )9  34
646 154147 64  97 -07 13 544 721 989 
155071 130 216 587 6 ,2  87 801 156079 
198 46) 510 48 95 749 907 ,571u5 92 
528 39  80 689 727 809 954 158000 540 
883 +37 8/ 565 653 787, 8 591 l t  306 
00 435  519  39 721 87 975 16000; 25 
182 253 499 57o 616 69 855 64 902
161049 178 52b 42  c.33 70j 52 86 959 
162598 >3i. 62 I93u92 260 442  5 )9  i,+9 
90 826  tu 5  | ,4144 238 4 *3  *1 6*6 808 
165009 3 8  85 137 58 29) 349 t l J  1 Ou 
812 + 966 116046 2’35 Jl 309 -593 7(1" 
927 167036 240  389 474 620 76 7 58
855 911 23 59 168015 277 442 7 0  81 
930 5t 91 16924 ł  l l  4 U  6.14 651 93 
8/1 993 170091 106 ,5+ 09 365 422 59 
506 754 171279 312 +26 070 700 3 837 
172073 385 65 I  608 758 999 1730)4 832 
470 1 738 853 9 u l 31 74  174460 539 
735  854 999  175n.39 150 238 609 41 91 
946 176u72 4 312 47/ ”99 62c 728
17?u44 12+ 3+9 536  93  665 710 79 95: 
178071 107 342 53  510  25 88 797 508
908  97 179561 623 846 <4 922  7 32 
180331 42  +08 545 333 131268 75  333 
405 540  680 722 860 911 45 182000 102
51 278 430  83 54,3 633 40  5o 8+ &0l
183088 349 483 61)5 89 750 9 7 ,  184121
412 542 612 864 185044 50  ) 91 >>& 05
558 94 630 7 11 850 9 18602+ 365 56;
660 860 88 92 9+1 84 187351 487 644
728 61 850  946 188029 43 56 231 419 
688 702 80 802 74  981 189034 70  l r 3 
27 .338 7? Ł  Or.1 100CF4 1 2 9 + 1  fib 521
52 730  94 975 191123 62 427 721 8/0 
998 192279 462 94  562 7 692 915 >7 
.93041 94 271 500 646 771 2 928 194083 
90 3d5 588 748 843 58 946

Ili ciągnienie 
Wygrane p j  200 zł.

172 378  568 744 13009 30 45 969
2720 3054 122 317 625 795 + 149 224 386 
428 708 615 923 64 5010 bc.7 <4/ 04
880 6 *0 3  4 )U 33 620 842 '.690 280  91 
342 097 H742 s3 4  +U91 111 383 611 8b0 
lO O ll 96  639 961 11566 855 961 12090 
22/ 7»2 944  78 13116 4 i2  8o7 1+237 53 
341 485 855 15340 425 520 59 675 &t3 
82 16^00 342 858 17005 3u 25u 325 *03 
18534 o03 991 190o7 91 225 455 635 

20221 35 82) 2 114*! 85 3 ;3  98 695 
730 221G1 542 6« 984 25033 3+b 125 811 87 

2419+ 248  2 5 i 19 230 419 546 53 817 
23 33 973 26394 811 927  271+4 52 204 
506 951 38560 29032 306 424 783 3U 
I 77 3 0 0  50a 3105 355 y3  776 87o
32372 487 585 33200 310 55 836 34113 
604 35 886 99 35030 34 3  6c 8 748 3p 46 l 
9t>0 37888 38039 690 719 39422 579 955 

40267 3G0 628 08 8 1 ?  41421 42201 
623 800 43098 188 233 357 756 ,33 S30 
44665 836  4,5060 92  571 93 736 5 7  

+6228 805 959 47227 418 5 .2  757 861 
+8393 49302 39 745 50089 398  581 818 
87 5136* 700 60 956  5 ?0 9 u  164 280 
53645 54505 785 821 55110 673 5 6 ? >0 
97 233 439 655 873 5 ? I0 0  49 221 ó0 
58674 941 69234 622 87 706 8

60104 363 4u 536 721 922 81 6 lo z 0  
10+ 275 910  62219 13 363 437 63018
27” 570 732 841 69 64665 87 6-5C30 6 4 
585 635  846 66512 770  o7428 62 658 
e S S U  482  43  803 987 6 9 1 3 ?  70545 75 
77. 345 y. 71244 78 3j 5  465 398 72277 
383 513 908 73052 104 333 453 646 735 
822 7409! „22 5 )2  uN, 75133 2?1 445 
854 9 t l 83 76760 77004 290 430 614 29 
78107 12 36 419 76 805 790C0 348 775 

80084 6 0 ?  8! 126 52-5 «9 82055 165 88
909 79  83253 63 92 408 74 5+3 672 783 
87 84I I ,  601 85403 62 81 o&O 724 871 
86308 6 '9  32  866 76 88022 3u9 431 
89226 570 727 877 9.1554 835 91597 ,-'9  
°2284 381 474 888 93388 498  592 921 
94276 817 949 95203 27 317 26  29  7.53

99 765 863 98160 243 84 694 991785, 333 
61 1 809

luOI54 229 369 676 921 101375 102255 
521 37 99 t-59 63 731 90 l048o 131 80 
554 632 105015 79 670 767 106)67 74
1H+ 609 /1C y9 883 I070u0 545 642 77
79 9o8 95 1U8560 /43 907 51 109043 430 
573 650 743 110016 352 872 9 = 3 U l45u 
509 l e i  38 4,3 1120u4 4 4 i 888 1)3058
113 272 11433.5 4* j  765 89 863 11= 373
+69 640 ho 89 741 lló5o5 4oo 601 926 
117026 265 3u8 85 58; 605 )3l 1 IS I04 
412 79 99 814 1191:21 521 82) 61 71 

120346 59 *98 121206 +05 50 7'+0 87 
876 1220ÓS 283 4t>8 546 1 2 jj4 7  232
375 6*0 757 i 24053 215 398 140 85 702 
12ol95 301 403 40 99 79- 976 izo5i,+ 
127378 463 80O 128000 »0 192 777 78 
129065 545 845 900 25 90 130225 342 
90 829 131306 462 516 1321,)8 el7 o .4  
133367 79 669 134687 1350o., 219 332 
587 136106 13798/ 138134 4U4 550 87 
651 991 7 39184 380 

140138 606 27 14)23+ 841 14236/ 5,31 
718 22 372 93 14.N19 511 7 ł 645 9'24 
14*012 31& 452 864 145063 572 671 i 12 
915 1461+5 285 631 93 l4)03o 51 314 
775 838 148180 7” 90 811 149 307 ,50066 
82 116 62 294 625 26 151272 85 642 
708 4t 77 152526 153558 8 J 953 15419? 
200 370 635 155341 156108 53 445 95 
832 137214 83„ 734 158G38 ?15 520 
768 838 73 15»198 350 919 160291 47. 
161155 674 835 16263+ 748 163147 204 
316 927 164058 18 84 544 654 84g

165392 431 546 800 loó025 409 850 
55 167100 33 296 422 641 898 168449 
665 776 169297 309 +75 549 899 17 1175 
642 171505 173004 253 377 644 1732** 
84 b il  726 174104 247 627 806 175053 
239 605 899 176220 347 1/7005 25 302, 
+17 178084 249 373 9+3 52 179399 40 
468 830

180072 2 l5  339 98 927 18120Z 538 79« 
182945 l»3óu4 56 186038 2oo y|4
186068 C 3  528 937 187*29 53 396
1883*8 94n 18*000 555 723 190U72 281 
3o6 ** 506 970 191080 132 2 Li 58 347 
480 615 758 197108 54 118 55,3 193398 
506 b&3 71 11421C 54 693 777

IV c.ągn:enie 
Główne wygrane

830 9 8 6  130001 63 150 58 232 522
50 717 4ó 83 13103R 322 94 4‘ 3 {jfi7 
624 38 p9 722 878 921 13+048 ^24
355 435 595 630 783 822 9.44 133,114 
219 24 59 60 454 X) 548 86 759 71 
948 ”34004 330 405 n4 724 94 825
51 958 65 88 135136 88 277 85 58I
624 810 22 527 136224 74 0116 po
6', 754 137070 301 9I ?"6 459 L46
85 76a 97 949 13S100 49 3 .4  568 603 
74 769 o5<> 75 139062 150 532 628 62 
7/1 60 969 140085 16” 411 +4 526
633 775 866 947 141023 56 224 3o2 
603 112024 47 90 178 236 69 76 695 
72* * 143050 253 583 98 742 931
14406" 96 183 6 )9  68 8! 702 877 hCO 
145174 220 2 43 612 20 1+6174 (-o 223 
359 516 927 147046 492 660 93 776 s38 96018 142 722 817 97*30 u05 69 94

. Stała dzienna wygrana 20.000 zł. 
padła na numer i8 '? 9 i  

75 00C zl. na nt . 19168 
J0.000 zł. na nr.: i3 i i5 3  
5.0(8) zł. na nr. 1+6426 
2-000 ’ł- na nr nr . 604? 35830 57144 

621*33 64&I0 74708 113298 117356
12257 ,332y6 135854 139827 16206/ 

1000 zł. na nr nr.; 4027 27026 ’ llb 6  
37708 S156& 5683g 58752 61174 fcł+2j 
66821 72372 72873 19831 «l202 87584 
112095 115/88 1175/5 sil292  126 M
I29673 1+1639 146756 147735 449+9E
157865 I 65148 165402 /7805fl 182395
182553 139657

Wygrane po 209 zł.
31 67 136 343 1235 1,389 1769 73

229) 2546 2/6u 30/1 3324 02 3998 4o/b 
4G 0 4o22 49vj6 9 5 5 l?3  5454 &520 5908 
7002 17 60 7554 7917 8i>45 8180 916o 
9322 97+9 9897 994° 1002” 38? 397 556 
11031 287 364 97 40? 528 &20 915 88 
/2339 443 019 709 91 3 874 97+ 13177 
83 443 >5 625 79 8ó8 142+? 441 686 
b)6 15217 a»  434 752 903 16465 5?** 
727 863 17473 4 13025 122 9 217 /38 
864 '9047 136 235 71

20602 21219 88 502 9 759 8/1 45 902 
2225.3 653 826 81 939 49 23058 %  132 
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Zegarki, biżuteria, platery i inne rze^ty 
pierwszorzędnych marek oraz wszelka 

wykonana w Firmie

W. J U R E W I C Z .
Wilno. Mickiewicza 4.
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Dr. ZYGMUNT KUDREWiCZ
skórne

moczopłciowe Przyjm uje od g. 8— 1"raźni „Pułapka". 1Q30 Państw o brt-
duie sie pracą a broni krw ią" —  ?ud. 3— 8 Zamkowa 15 m. 2. lei. 19-60. 
19,60 W iadomości sportowe 20.00 Kon 
cert rozrywkowy 20,45 Dziennik wie­
czorny. 20,55 W iadomości rolnicze. (
21 45 „Doktór P iotr" —  opowiadanie.
22,00 Recital śp’ewaczy. 20.30 Sonaty 
»* wvk. Maryli Jonasówny. 22,50 O stat SPRZEDAJE SIĘ samochód „Hudzon" 
n;e wiadomości dziennika wieczornego. Portowa 12 m. 3.
FVze,gIąid prasy. Komunikat meteorolo- — — ----------------------—
gjcźTiy. 23 00 - 24.00 Muzyka taneczna WÓZEK d deCnny. , ad,o, stolik do kart

tapczan kupię. Piłsudskiego 17— 3.

W krótce m pan ale monumentalne arcydzieło o największym
bohaterze wszystkich czasów —  admirale Nelsonie

T
W roi.

R
gj.

A F A L  G A  R
Freddie BARTHCL0 MEW

MadeSeine CAR3 LL, Tyrane POWER 1 utni
Kupno i sprzeda? P

A
n

Nienotowany sukces I

ZNACHOR (ASINO O STA TN I DZIEŃ.

S Z K O L N E
farta«z<i, berety, ko łn ie rzyk i,  

sw eterki i t  o .
» i . . *  n «| ter*‘” f e « *  »

F-m* „ I R E N A "f f
V I n*

FIGUS DUŻY okazyjnie tanio 
dam. Popowska 22 m. 10

sprze-

Początek o godzinie 4-ej.
Im  ------

Kolosalne powodzenie! 
Najaktualniejszy film monumentalny

ZIEMIA BŁOGOSŁAWIONA
JUNOSZA - STĘPOWSKI ^  roi. gł. PAU1, M U N I t.U '73 RAJNER

Passe-partouts niewałne.

HELIOS |

U/'®' - 15

NAJDOGODNIEJ kupisz, sprzedasz 1 
zamienisz wszelkie książki szko'ne 1 
uniwersyteckie, nowe używane 

w księgarni

D. W*ker* Wjino,
Wielka. 38, róg Sawicz, tel. 1336

....a jednakże, zdrowe drzewka i krzewy 
owocowe zamówię n a jch etn e j w

CENTRALI 7A0PATRZEŃ 
OGRODNICZYCH

Wdno. Zawalna 28, teł 21-48 
tam doradzą mi fachowo, jak mam je 

sadzić.

OTW ARCIE SEZO N U  1
Film , o którym mówi cały św iat!

HISTGFJA JE55NFJ N O C Y
W roli głównej bożyszcze w szistkich  CH ARLES B O JE R  (bohaler .IDayei ngu“) 

oraz JEAN  ARTHUR M istrzowska real zac ja  FRANKA BO R Z A G E ‘A

L o k a l e
MIESZKANIE 6 pok. luksusowe, do 
wyttaięcia. Mickiewicza 37 u dozorcy. Nadprogram: ATRAKCJA KO LOROW A i AKT UALJA. Pocz. o g. 4, 6, 8  i 10.1

MIESZKANIE 3 pokoje z kuchnią z w y­
godami ogródk’em, wolne od podatku. 
Zwierzyniec, Stara 27. Infonrn. teł. 
11-59.

t

' N a u k a
INSTYTUT GERMANISTYKI

Zamkowa 10 1 p. 
NIEMIECKIE dla -wszelkich celów i po­
ziomów (od początkujących do b. za­
aw ansow anych) —• bezkonkurencyjne 

tanjo —  gruntownie — szybko!

Poszukują pracy

H
A
R
S

DZIŚI* Długo oczekiw any fiitn p. t.

Dziewczę z Paryża
W roli główn. Słow ik Ameryki LILI PONS

oraz piękny amant G EN E RAYMOND.
Humor, śmiech i łzy. Nad program: K RESKÓ W KA  i AKTUALJA

Ki no

SOLIDNA —  poszukuje pracy kasjerki n,y  
'nKasentki. Wykształcenie średnie, do­
bre referencje W ymagania skromne. 
Oferty do adm. „Słowa" pod N. A.

WILNIANKA inteligentna, potrzebującą P o l s k i e

pracy, ^kw alifikow ana gospodyni W ielki t * & .3 t ó l '5^ j  proddtććji! 
maiątku poda adres i godziny widzenia 
Administracji „Słowa" pod „SamotUielr

Ś W I AJT_0 W 1 D Mlcklewicza_9
Film o potężnej i najpiękniejszej miłości p. t

n o ż n e

„PŁOMIENNE SERCA"
W rolach g/nwnych Kwiat aktorstw a polsk iego: Elżbieta BARSZCZEW SKA . 
M ieczysław CYBU LSK I, Kaz. JU N O SZA -5T ĘPO W SK l, Miecz. W ĘGRZYN  i inni. 

Nad program : A T R A K C J E .

Z G U B Y | ZGINĄŁ SFT ER  (mieszany) maść*
. , . , .   — — ----------------------------------- brązowej, silnej budowy Biała pod-

W  ŚREDNIM wieku wdowa poszuk,. POSZUKUJE sie dzierżawcy Kasyna PP7YBŁĄ K A LA  się auka maści czarno, łużna łata na orzod/ie Odprowadzić zj 
pracy domowej na przychodnią, do ofic . —  dowiedzieć się ul. Kościuszki b'ałej w cenfki czarne. Kolonja Wilen wynagrodzeniem 10 zł. na ul. Bonifra 
rodziny inteligentnej. Adres w redakcji. 18 m 2. s-ka Tupaciszki ul. IX. Nr. 8. Grońska, terska 14 m. 10.

W y d a w c a  Stanisław  M ackiew icz Druk. „Si/O W O “  Wilno, Zamkowa 2 R edaktor W ład ysław  B o a a l

1


